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bogate i Świetne doświadczenie. Dla braku ar­
mii. kolska nie mogła uwolnić sit) od obcych 
wrogich wpływów, któro udaremniały jej we­
wnętrzny rozwój. Tak samo dzisiaj państwo 
rosyjskie, potrzebując koniecznie wielkich re­
form wewnętrznych, musi być przedewszystuiera 
siluem, aby mu w przeprowadzeniu tych reform 
nie przeszkód ono z zewnątrz, „Specjalnie my 
Polacy —  oświadczył Konic —  nie chcemy, 
aby los nasz w tern państwie zależał od jakich­
kolwiek postronnych wpływów44.

Ten ustęp mowy posła Konica wywarł b a r ­
d z o  g ł ę b o k i e  w r a ż e n i e  na Dumie. „Kuś44 
opown.ua, żo obecny w loży rządowej minister 
spraw zagranicznych, Izwolskij, nie uiuiaf wprost 
ukryć włażenia. Przedstawiciele prasy angiol- 
skiej powitali również wystąpienie Konica zwiel- 
kiorn uznaniem i „Kuś44 przewiduje, że Koło 
polskie osiągnie ogromny efekt za granicą, przez 
to umiejętne i bardzo zręczne wprowadzenie do 
Dumy nowej lcwcstyi —  stosunków międzyna­
rodowych.

Zachowanie się Polaków na wtorkowein po­
siedzeniu, kiedy na wniosek Gołowina Duma 
uchwalała „wyrazy wysokiego szacunku dla sła­
wnej armii rosyjskiej44, aby w ten sposób dać 
rządowi zadośćuczynienie za mowę socjalisty 
Zabnrowa, podnosi' „Ruś44 także z dużem u- 
zuaniem. Podczas uchwalania rzeczonej rezolu- 
cyi, Koło polskie opuściło salę . demonstrując 
w ten sposób, że Polacy me mogli dotąd na­
brać szacunku dla armii rosyjskiej, co jedna­
kowoż nie przeszkadzało im zupełnio stanąć 
w sprawie kontyngentu rekruta na stanowisku 
państwowem, rosyjskiem. .

Wreszcio podnosi „Kuś44 z uznaniem fakt, że 
mimo wszystkich usiłowań kadetów, aby Koło 
polskie przeciągnąć na swoją stronę, pozostało 
ono zupełnio niezałeżnem, co także .przyczyni 
się znakomicie do podniesienia moralnego zna­
czenia reprezentacji polskiej zarówno w Dumie 
jak pozn Dumą44.

Szkolnictwo polskie no Śląsku 
u M c  cyfr urzędowych.

Cieszyn w kwietniu.
Niefortunna polityka tyci Piastów śląskich, 

którzy oddali Śląsk naszym odwiecznym wro­
gom, doprowadziła obecnie do tego, że kraj 
ten, niegdyś nawskroś polski, musi wywalczać 
sobie dzisiaj dopiero te prawa językowe i spo­
łeczne, jakie mu się niezaprzeczenie od dawna 
należały ł należą. Stolica Księstwa Cieszyńskie­
go, która miała dawniej charakter wyłącznie 
polski, stała się dzisiaj obojętną dla najżywo­
tniejszych spraw naszych narodowych Dopiero 
W ostatnich latach budzić się poczyna Śląsk 
do życia duchowego, lecz budzenie się to jego 
z wiekowego letargu odbywa się bardzo powoli, 
gdyż wrogowie nasi, Niemcy, a dzisiaj już i 
Czesi, rozporządzajac.y daleko większemi zaso­
bami maferyalnemi, i mający na każde zawo­
łanie pomoc swego narodu, starają się nas 
zwalczać tv bardzo wielu wypadkach, Jakie 
zaś szkody ponosi ludność polska przez wpły- 
w j obce, najlejne, mówią nam cyfry, dotyczące 
szkolnictwa polskiego na >Śląsku, szczególnie 
zaś szkolnictwa polskiego na kresach i po mia­
stach, które posiadają pod względem narodo­
wym ludność mięszaną Szkody tg które wy­
rządza naszej ludności po miastach szkolnictwo 
niemieckie, wykazują cyfry, zaczerpnięto ze 
s p i s u  l u d n o ś c i  w r 1900.

Miojsco- 
■ Wuść -

Bielsk
Bogumin
Cieszyn
Frysztat
Jabłonków
Pudióty
Skoczów
Strumień

Liczy ludności c 2 oa
Sal

polskiej
niemiec­

kiej
*[7 cfi (C NJ "Tl °  ^ 2

2420 13540 6
662 929 2

5950 10510 15
2356 1103 6
2800 488 7
960 1128 2

1730 1432 6
905 497 2

Jest w rze­
czywistości

utrakwist. 
utrakwist. 
prywatn. 
utrakwist. 
utrakwist. 

2 parał poi. 
2 utrakwist. 
2 utrakwist.

Razem 17783 29027 45 8 . .
Podobnie ma się rzecz w mn.ejszych mi a­

steczkach, w których wprawdzie w najniższych 
dwóch klasach o tyle uczą po polsku, o ile te­
go wymaga szybkie nauczenie języka niemiec-h 
kiego,' więc właściwie język polski jest w nic 
tylko pośredniczącym. Że z takiej nauki dzieck0 
dla życia późniejszego korzyści żadnej mieć ni6 
będzie, gdyż z klas dalszych naukę języka poP 
skiego usunięto, dowodzić byłoby zbyteczuem. 
Nawet wr samym Cieszynie nauka, języka pol­
skiego jest nadobowiązkową, a co gorsza, bywa 
udzielaną przez siły nauczycielskie do tego 
nienkwalifikowane. W  Bielsku i tego dobro­
dziejstwa odmówiono ludności polskiej. Tesame 
stosunki panują po części i w gminach prze­
mysłowych, gdzie kilku urzędników niemieckich 
pastwi się nad ludnością polską i za pieniądze 
pruskie zakłada szkoły prywatne, zapełniając 
je dziatwa polską i germanizując ją tara zu­
pełnio. t

Następująca tabela statystyczna niechaj bę­
dzie stwierdzeniem powyższego faktu:

Miejsco­
wość

Dziedzice
Gruszówr
Karwina
Orłow-a

Szonychel
Trzyniec

Ludności 
nie­polskiej

1322
.1538

12f>52
3919

1634
2036

mieck.
192

1611
1113

343

1957
621

N i e m c y  
posiadają 

klas się 
prywatne 
publiczn. 
publiczn.

4 
10

5 
3 
3

im
O
4
3

prywatne
14 publiczn. 
8 prywatn. 

10 publiczn.
5

2
Razem 22501 5837 57 15

Jeżeli przyjmiemy za zasadę, że na 400 miesz­
kańców przeciętnie piąta część, t j. 80 przy­
pada na dzieci w wieku szkolnym, czyi* tyle, 
ile możliwie najwięcej może liczyć jedna klasa, 
to z powyższego przedstawienia wynika: 

a) żo szkoły niemieckie germanizują po mia­
stach około 3000 dzieci polskich w 37 kla­
sach ;

bj żo szkoły niemieckie po wsiach wynara­
dawiają około 3000 dzieci w 42 klasach; ra­
zem wziąwszy: G300 dzieci w 79 klasach 

Lecz nte koniec na tem. Zważywszy zaś, że 
wto wszystkich tycli miastach spis ludności prze­
prowadzono prawie wszędzie na naszą szkoaę, 
że więc część polskiej narodowości zaliczono 
już z góry do szkół niemieckich, to liczba po­
wyższa d o s i ę g n i e  b l i s k o  8000 d z i e c i  
p o l s k i c h ,  które wynaradawiają się wr szko­
łach niemieckich.

A teraz przejdźmy do podręczników', używra- 
nych w szkolnictwie polskiem. Jeżel. czytamy 
w czasopismach galicyjskich o nieodpowiednich 
podręcznikach szkolnych, a nauczycielstwo lu­
dowe, jako też i społeczeństwo żąda w tym 
kierunku reformy, to o ileż większa zachodzi u 
nas w tym względzie potrzeba, jeśli się przy­
glądniemy poleconym na Śląsku dla polskich 
szkół czytankom.

no M e j .
Sygnaturą obecnych wyborów' do Rady pań­

stwa z miasta Krakowa, będzie walka o man­
dat poselski z okręgu W e s o ł a .  —  Przeciwko 
przywódcy socyainej demokracji, p. Ignacemu 
I) a s z y ń s k i e m 11, postawiło Polskie Stronnic­
two Demokratyczne kandydaturę dotychczaso­
wego posła z miasta Krakowa, dyrektora Igna­
cego P e t  e l en za —  Dwa stronnictwa zatem, 
które dota.d równoległą rozwijały zazwyczaj ak­
ty*! piny wyborach, s t a n ę ł y  n a p r z e c i w '  
Niobi e ,  wysuwając do walki tycli ze swroicł» 
kandydatów', na których zwycięstwie najbardziej 
im zależy.

Postawienie kandydatury dra 1’etelenza, wła­
śnie na Wesołą, było do pewnego stopnia nie­
spodzianką dla szerszych sfer demokratycznych 
miasta i kraju. Szanse p. Daszyńskiego bowiem 
uważano za lak silne, a przeprowadzenie p. Pe- 
ielenaa przy wyborach ceniono tak wysoko, żo 
wysianie go na tę niepewną walkę uważano za 
krok, ze strony komitetu demokratycznego- wiel­
ce ryzykowny. Nie brakło w' sprzymierzonych 
zwłaszcza hufcach obozu demokratycznego, tu­
ku h, którzy na podejmowanie walki wyborczej 
przeciw-" przywódcy socyainej demokraty i w Kra­
kowie, spoglądali z niechęcią, obdzielić bowiem 
chcieli swojemi sympatyami zarówno socjalisty­
cznych jak demokratyczuycli kandydatów. Dla­
tego sprawie lej słów kika poświęcić musimy.

Polskie >Sti onnictwo Demokratyczne znalazło 
się na gruncie krakowskim wr tem położeniu, że 
wyjaśnienie publiczne jego stosunku do socjal­
nej demokracyi stało się dla niego kwestyą ży­
cia i śmierci, Chwilę tę przyspieszyli socyaliści 
Lami przez pospieszne obsadzenie swoimi kan­
dydatami nie tylko wszystkich czterech okrę­
gów w Krakowie, na które demokraci reflekto­
wać mogli, locz także wszystkich okręgów miej­
skich i w znacznej części kraju Polskie Stron­
nictwa Demokratyczne uczuło więc całą odpo­
wiedzialność za pośrednie, lub bezpośrednio u- 
łatwianie socjalistom zwycięstwa w miastach, 
a nawet w okręgach wiejskich, czuli wielką od­
powiedzialność z& taki wynik wyborów w kraju, 
któryby na zewnątrz przedstawia go jako do­
menę socyainej deinokracyi

Stronnictwo demokratyczne zajmowało zawsze 
krytyczne i opozycyjne stanowisko wobec Kola 
polskiego, którego konserwatywna dotąd więk­
szość, była przedmiotem zaciętej nawet dla nie­
go wralki. Powszechne glosowanie jednak zapo­
wiada z m i a n ę  p o l i t y c z n e g o  c h a r a k t e ­
ru Koła, przez wprowadzenie do niogo, wcze­
śniej lub późnie i, p o w a ż n e g o  z a s t ę p u  
d e m o k r a c j i .  Pizewidzmł tę nieuchronną 
ewentualność nawet konserwatysta-Podolak, mi­
nister Dzieduszyehi. Obowiązkiem tedy wybor­
ców demokratycznych i ludowych jest i będzie 
nadal: wpływać giosawi, skiadauemi do urny 
wyborczej, na zmianę politycznego charakteru 
Iv da polskiego w Wieaniu Dlatego nawet tak 
radykalno stronnictwo, jak ludowe, wcale nie- 
dw uznacznio zapowiedziało w s t ą p i e n i e s w o- 
tcIi p o s ł ó w  do  K o ł a  p o l s k i e g o ,  a Pol­
skie Stronnictwo Demokratyczne określiło w 
zrewidowanym, najnowszym swoim programie 
Solidarność Kola polskiego w tak sposób, aby 
jego posłowie wrstąpić do niego mogli,

Pomimo tedy całej opozycyjności swojej wo­
bec dotycnczasowcgo kierunku polityki Kola 
polskiego, pomimo całego przywiązania do idei 
wolności i postępu, nie mogło Polskie Stronni­
ctwo demokratyczne brac na siobi" wielkiej

Fredro dzisiaj.
2 powodu wznowienia „ŚIudów panieńsicicłr4 

w teatrze krakowskim.

Melancholijnem echem każdego przedstawie­
nia komedyi Fredrowskiej, odzywa się stale —  
(bukowana, czy słowna—  skarga na zanikanie 
tradycyi stylu Piediowskiego na scenach pol­
skich. chociaż jednocześnie u widzów zrozumie­
nia i zamiłowania dla humoru Fredry nie uby­
wa. Skarga ta, nie przesadna, am zbvt pesymi­
styczna wskazule istotne niebezpieczeństwa, 
giożące teatiowi polskiemu niebezpieczeństwo 
wygaśnięcia jednej wielkiej gałęzi repertuaru, 
.* po w odu braku odpowiednich wykonawców —  
Ciągłą aktualność niebezpieczeństwa przypomina 
mniej więcej każda próba wskrzeszenia do sce­
nicznego ży ci a Fredrowskich postaci Poza sce­
ną warszawską, gdzie się to jeszcze udało, dzię­
ki żywej tradycyi, przechowywanej przez kilku 
weteranów teatru, coraz rzadziej można dziś 
Spotkać przedstawienia, dające peme zadowole­
nie artystyczne, w których by humor ■ poezya 
w tak Harmonijną sprzęgały się całość, jak w 
Słowach i postaciach poety Poza sceną krakow­
ską, jakieś rzetelne wysiłki w tym kierunku 
bywają wogóle coraz rzadsze.

Czeiu się to dzieje, że tak bezpowrotnie, zda- 
ią, marnieje ten dziwnie piękny świat, tak 

kw ietnie zapisany wr przeszłości teatru polskie­
go? Zapewne —  wielką winę ponosi tu sam 
leatr, że me' umiał wr młodszem pokoleniu ak 
torskiem utrzymać ciągłości stylu, którego żywe 
Wzoty dotąd jeszcze oglądać można, że przez 
odpowiednią szkolę nie podtrzymał sztucznie 
rcfo,_ co naturalnio utrzymać się nie dało. Ale 
Jeżeli teatr w swym zakresie nie spełnił obo- 

tzku wobec kultu Fredry, to tem mniej spbł- 
Ditu go piśmiennictwo polskie, które przez trzy- 
0zieści lat po śmierci poety, nie zdobyło eię,

wobec kraju i narodu odpowiedzialności za po­
średnie, lub bezpośrednio ułatwianie socjalnym 
demokratom zdobywania mandatów do parla­
mentu, już choćby z tego powodu, żc posiow ie 
ich nietylko nie będą zasiadać w Kole polskiein, 
lecz załatwiiinie interesów' kraju przeniosą do 
obcego dla społeczeństwa polskiego, klubu so­
cjalnej demokracyi, do którego gorliwości i za­
pału dla naszych spraw' krajowych i narodo­
wych, demokracya polska żadnego zaufania mieć 
nie może. Zważywszy zaś także na nic dające 
się zaprzeczyć i przeoczyć poważne n i e b  e z- 
p i e cz  u ń s t w o, grożące nam obecnie ze stro­
ny ruskiej, musiało .Stronnictwo Demokratyczne 
zdobyć się przy tych wyborach, tutaj w stolicy 
starej Polski, na p r o t e s t  o t wrart  y przeciw 
temu, aby reprezentanci jej w parlament ie w h- 
deńskim stawali pod flagą socjalistyczną i pod­
legali komendzie międzynarodowej organizacji 
socjalistycznej. - -

Jeżeli zaś P S. D. uchyli,' miało ed siebie 
wszelki zarzut dwulicowości i stanów Lo swoje 
postawić w oświetleniu taktem, aby ono wyż- 
szem było ponad wszelką wątpliwość, to jedyny 
tylko na to był sposób: kandydaturze przywód­
cy s o c y a i n e j  d o m o k r a  c y  i przeciwstawić 
najpopularniejszą, najwięcej mającą szans przej­
ścia, k a n d y d a t u r ę  d e m o k r a t y c z n ą

Bo jeźli się raz stanic na stanowisku zasady, 
to żadnemi inneini nie wolno się w tym wy­
padku powrodować motywami oprócz tym jednym 
i jedynym , że  K r a k ó w  s o c y  a 1 is t y  do 
p a r l a m e n t u  w y s y ł a ć  n i e  p o w i n i e n .  
A więc im silniejszy kandydat socjalistyczny, 
tem silniejszego przeciwstawić mu należy kontr- 
katidydata. S z a n s o  w w a l c e  z p. D a s z y ń ­
s k i m m o ż e  m i e ć  t y l k o  d e m o k r a t a ,  —  
to była powszechną w mieście opinią, której 
też nie mogło nie podzielać Polskie Stronnictwo 
Demokratyczne A gdy już raz z tą myślą się 
pogodziło, to nie mogło nikogo wysyłać na 
Wesołę dla u p o z o r o w a n i a  walki, lecz mu­
siało takiego wysunąć kandydata, któiyby sku­
pił około swojej osoby wszystkich niesocyalist.y- 
cznycli wyborców i walkę wyborczą przeprowa­
dził zupełnie na seryo.

Zadanie to ułatwił komitetowi Polskńgo 
Stronnictwa DemoKratycznego dotychczasowy 
poseł Ignacy P e t e l o n z ,  podejmując się kan- 
dydowanui w tycli niesłychanie trudnych wa­
runkach. Złożył on przez to dowód przede- 
wszystkicin wielkiej odwagi cywilnej, bo z góry 
przecież przewidzieć było można —  a przewi­
dywania nie zawiodły — jaką bronią walczyć 
będzie z nim stronnictwo socjalistyczne. —  
Dr Ignacy Petelenz objawił przez swoją decy­
z ję  także głębokie zrozumienie sytuacji poli­
tycznej, polegającej na w a l c e  z a s a d ,  któ­
rej wynik będzie wykładnikiem j.rzyszłej poli 
•\ki kraju w' parlamencie wiedeńskim.

De kwestyi tej wrócimy jeszcze. razie 
podkreślamy jedynie wielką polityczne doniosłość 
wyboru na Wesołej Zwolennicy demokraty, pol- 
słtiej w pierwszej linii zrozumieć powinni, że 
nie czas tutaj i nic pora na jakąś jednostron­
ność poglądów', na kierowanie się względami 
osobistymi. Demokracja polska musi z d o b y ć  
s i ę  na o d w a g ę  c z y n u  i jasno sobie odpo­
wiedzieć na pytanie: czy zechce, nadal odgry­
wać dwuznaczną jakąś poniżającą dla siebie 
r o l ę  p u p i l a ,  c z y  t e ż  n a r z ę d z i a  s o ­
c j a l n e j  d e m o k r a c y i  i brać ciężką odpo­
wiedzialność za ronotę tei parlyi. coraz wyraź­
niej zbaczająca od narodowych zadań demokra­
cyi polskiej, —  za działanie, na którego kieru 
nek —• i to  j e s t  p u n k t  u aj  w a ż u i e j-

s z y  —  demokracya polsk» ż a d n e g o  w p ł y ­
wu w y  w i c r t t ć  n i e  mo ż e ,  lecz skazaną jest 
jodynie na bierno znoszenie jegc następstw.

Odpowiedź mu s i  c h y b a  wry p a ś ć  p r z e ­
c z ą c o ,  a właśnie dlatego, żo najwybitniej­
szy przedstawiciel socjalnej demokracyi staje 
przeciw demokracji, s t a n ą ć  n a l e ż y  p r z y  
d r z e  1’ e t c l e i i z n  z w ar  t e m k o ł e m  jeżeli 
zwyciężyć ma zd iw a, polityczna iujm polska, 
klóią w- podjęciu tej walki lcieiw al się zarów­
no komitet Polskiego Stronnictwa Demokraty­
cznego, jak komitet nńuszczańcki, który kandy­
daturę dra Petelonza z niekłamanym przyjął 
entuzjazmem.

Koło polskie w Petersburgu
m oMeniu rosyjskiem.

Siaiiowisko, któro zajęło Kolo polskie w spra- 
wic kontyngentu rekruta wr Dumie, jest już 
znano " depesz. Obecnie rozpisują się o niem 
dzienniki rosyjskie, podnosząc zgodnie wielki 
takt i dojrzałość polityczną, których reprezenta­
cja  polska przy tej sposobności złożyła niezbite 
dowody. Dla ihistracwi tego, jak niezależna i 
podąpowa prasa ocenm postępowanie Koła pol­
skiego, przytoczymy w pbszerniejszęm streszcze­
niu poświęcony taktyce Kola polskiego artykuł 
„Kusi44:

„\V czasie dwóch ostatnich posiedzeń Dumy —• 
powiada ten dziennik — Koło polskie udegralo 
b a r d z o  w ' y b i t n ą  r o l ę .  W  stosunkach pol- 
sko-rosyiskicli dni te powinny pozostać h i s t o ­
r y c z n e m u  Tak też stałoby' się prawdopodo­
bnie, gd; byśmy żyli i walczyli w normalnych 
warunkach. Głosy polskie rozstrzygnęły o losie 
kontyngentu rekruta w kierunku pozytywnym44. 
A stało się to wdaśnie w chwili, kiedy prawica 
Dumy, odnosząc się z niesłychanem niedbal­
stwem do jednej z najważniejszych spraw pań­
stwa, bądź to rozjechała się już na feryo świą­
teczne, bądź to siedziała podczas glosowania —  
wr kawiarni

, W  ten sposób stało się, że „podpory ojczy'- 
zny zawiodły ją w decydującej chwili, a inte­
resy państwa ocalili „zdrajcy44 i „buntownicy44 
Polacy Szczegół niezmiernie charakterysty­
czny. ****■!

„A stało się to w sposób również na uwagę 
zasługujący. Przez długi czas namiętnej dysku- 
syi nad kontyngentem rekruta nikt nie wie­
dział, jakie stanowisko wr tej sprawie zajmuje 
Kolo polskie. To też kiedy na trybunę wszedł 
pos. K o n i c, aby zabrać głos w imieniu Koła 
polskiego, uwaga wszystkich obecnych skupiła 
się na jego słowach. A  stówa te były pod ka­
żdym względem godne słyszenia, Pos. ivomc 
zaczął od wykazania, że w Rosyi używa się 
armii nie do jej celów naturalnych, ale do wal­
ki z ruchem wolnościowym, i że ministerstwo 
wojny jest szczególniej niesprawiedliwem wrn 
hec Polaków. Następnie oświadczył mówca, że 
Kolo polskie mimo to glosować będzie za kon­
tyngentem, ponieważ nio prowadzi ono opozy­
c j i  przeciw państwu i narodowi rosyjskiemu, 
ale tylko przeciw jogo rządowi. Tak ogromne 
państwo, jak Kosya, musi rozporządzać silną 
armią Jest to szczególniej nieodzownein w tym 
celu, aby zabezpieczyć wew nętrzne sprawy pań­
stwowe przed wpływami obeemi. Tuniowca, nie 
wymieniając Niemiec, przy pomniał historyczny list 
Wilhelma 1 do Aleksandra III, w którym od­
radzał mu nadawanie konstytucji i stwierdził, 
żc Polacy mają pod tym względem szczególni \j

szących najpierw dane osobiste do spełnienia 
tego zadania, —  zatem naturalność humoru, 
swmbodę, temperament i ciepło uczucia, a nade- 
wszystko umiejętność pięknego inów'ieria hoz 
którego wriersz Fredrowski obejść się nie może. 
Upadek stylu Fredrowskiego idzie też równym 
krokiem z upadkiem krasomówstwa w teatrach 
polskich i wogóle z upadkiem umiejętności mó­
wienia we wszystkich sferach. Ponieważ wa­
runkiem stworzenia stylu jest wywołanie atmo­
sfery, właściwej środowisku komedyi, trzeba jej 
odczucie rozbudzać i utrwalać systematyczną 
pracą literacką, studyum liistoryczno-obyczajo- 
wem. Nio iest to wymaganie zbyt wygórowane. 
W  zagrani ;znych teatrach artystycznych istnieje 
insty. ucya takiej nauki, niemal szkolnego fypu. 
Dyrekcja rozdziela pewną lekturę, potrzebną 
do przedmiotu i w konferencjach koleżeńskich 
z aktorami przekonywa się później o jej dzia­
łaniu i zrozumieniu. Wdzięcznem zadaniem by­
łoby też ułożenie całej literatury, którą aktor 
Fredrowski znać powinien. Znalazłyby się tam 
i dzieła poe/.yi i dużo pamiętników, i Instorya 
obyczajów, a Ti a w ot poiadnik fonu towarzy­
skich. Nie trzeba zapominać, że nieznajomość 
owoczesnych form towarzyskich odbija się ogro­
mnie szkodliwie na wrażeniu stylowośc Nieje­
den gest, niejeden ruch dzis me rażący niczem, 
nie uchodził w tycli czasach, wychowanych bez 
pośrednio na ośm« as to wiecznej galanteryi. Je­
żeli naprzykład wielu przedstawicieli .Towial- 
skiego, uw'aża za stosowne po każdym swoim 
dowcipie sztnrknąć w Lok żartobliwie panią 
Towialską, niejako dla podniecenia jej weso­
łości, to jest to konfidencyonalność przy obcych 
zgoła nieprzystojna, od której biedna staruszka 
nie tylkoby raczka spiekła, ale pod ziemię się 
schowała ze wstydu. Podobnych nieścisłości 
obyczajowych można w naszych przedstawie­
niach Fredry doszukać się aż nazbyt wiele 
Poczucie odrębności obyczaj o wrej musi więc 
aktorom polskim przejść w krew, tak jak w

przj'zw'.yczajeuio zmienić się musi umiejętność 
ruszania się w owoczesujm stroiu, który wra 
rumiami kroju normował już linie i styl poru­
szeń.

Jak z powyższego wynika, do pokonania jest 
ogrom pracy, od czysto fizycznej do ściśle in­
telektualnej, ażeby się zbliżyć do odczucia epo­
ki i do odczucia istoty poezyi Fredrowskiej 
Stąd konieczność ujęcia tej pracy w system 
obliczony na dłuższą metę, niż czas trwania 
prób do jednej sztuki. Na tak przygotowanym 
gruncie u poszczególnych wykonawców' dopiero 
umiejętny reżyser i zaminowany w rzeczy bu­
dować może grę sytuacji, układać harmonijną 
całość i wtedy czas przygotowania sztuki, zwy­
czajny w naszych warunkach, wystarczyć może 
z lepszym skutkiem. Niezbędnem też byłoby 
utrwalenie w szczegółowych opisach fachowych, 
istniejących jeszcze dotąd zabytków dawnej 
gry Fredrowskiej, tak jak to się dzieje w Niem­
czech, w niezliczonych monograiiach aktorskich; 
nie do naśludowmnia, nie do kopiuwania nie­
wolniczego, ale dla nauki i dla pobudzenia ini­
cjatywy aktorskiej.

Czy znajdzie się teatr polski, który taką 
pracę weźmie sobie za dewizę i program, —  
trudno przewldzmć. Z zadowoleniem na razie 
stwierdzić należy, że znowu teatr krakowski, 
w tylu względach przodujący innym teatrom 
polskim, pierwszy żerwał z szablonem, e.ązą- 
cym dotąd na przedstawieniach Fredry i w 
wznowieniu „Ślubów panieńskich44 zapoczątko­
wał istotnie nowy sposób kultu dla wielkiego 
komedyopisarza.

Gdy już w naszych małych stosunkach tea­
tralnych stało się zwyczajem uznawać za „za­
sługę44 spełnianie obowiązku, (choćby zupełnio 
zaniedbanego, uo którego nikt się nie . oczn- 
wal), przyznajmy, że spełniając wobec Fredry 
obowiązek, dawno dłużny od polskiego teatru, 
zdobyła sobie dyrekcja naszeg.. teatru laur 
zasługi. Dzieli go dyrektor Solski, z inieyato-

prócz prac ułamkowych, niekiedy świetnych, ale (czytelnika czy widza. Nawet m oim  postaciom 
nie wykończonych, albo już przestarzałych, ani 
ua jedną wielką monografię, godną i twórcy i 
jego dzieła, Zapomnienie w teatrze, zapomnie­
nie w literaturze, a potem sam czas oddalający 
nas coraz bardziej od epoki malowanej przez 
Fredrę, od jei warunków życia i jej kultury- 
dokonały dziełu zniszczenia. Na razie teatr 
Fredrowski tak jakby już, nio istniał A jednak 
iki siły żywotnej wszystkim drogiej, musi być 
w tyra teatrze tego dowoaem tęsknota za jego 
zmartwychwstaniem objawiająca się przy każ­
dej sposobności tak silnie. Skoro więc scena 
krakowska przedstawieniem „Ślubów" zdaje się 
wstępować na nową drogę Fredrowskiego kul­
tu, słusznom jest, by, popierając jak energicz­
niej jego inicjatywę, wyrazić bez ogródek zda­
nie o jej widomym początku.

Styl Fredrowski! — Jedno z tych poję-ć, któ 
rego znaczenie, wedle słów znakomitego znawcy 
literatury, łatwiej odczuć, niż wyrazić słowami. 
Styl człowieka i styl epoki jednocześnie, a ra 
czej styl epoki w człowieku Fredro i jako pi­
sarz i jako człowiek był wcieleniem pajszła- 
chetnicjszem, najbardziej poetyczncm i poi nom 
wdzięku tego przedziwnego porozbiorowego cza­
su, w którym tradycje wolnej rzeczypospolitej 
żyły jeszcze w pełnej świeżości, oczyszczone w 
smutku i doświadczeniach niewól i , wyszlacke- 
tnione w cnotv i pizrmioty najcenniejsze, ideal­
nego charakteru polskiego. Komedy a Fiedry jest 
wiernem zwierciadłem duszy swego twórcy. Jej 
wdzięk, jej rycerskość, jej polot i fantazja, jej 
białość, jest jego Suszy urokiem, a w nim uro­
kiem jego opoki. A przodewszystkiem najzna- 
mienniejszą istotą i Fredry i jego komedyi jest 
głębokie i gorące uczucie, miłość dla ziemi i 
dla swojskości, pulsująca w każdym wierszu, 
w' kazdem słowie. Fredro kocka się w  każdej 
z swoich postaci, maluje ją z czułością nic- 
zmiermo troskliwą; stąd to ciejdo, wieiące z je­
go komedyi i siłą poezyi przenoszące się na

ujemnym poświęi a poeta raczej współczucie i 
litość, niż gniew i ironię Czystość zamiarów' i 
czystość uczuć niezatartem piętnem wyciska się 
na każdem jego dziele. Określił to sam świetnie 
w wierszu „Stary śpiewak44:

„L ocz  nigdy, nigdy, to potomność przyzna, 
Fałszu, zawiści, oszczerstwa trucizna 

Nio tknęła moich strun.
Jakielejdż były niej myśli natchnienia,
Zawsze jednako, aż przez dno samionla 

Czysty icli pł.yąąf zdrój.

Karciłem niemi złych ludzi głupotę,
Kochałem niemi Uoga, prawdę, cnotę, 

Współbraci i kraj mój.44 
- * * * * .

Ten czysty, szlachetny duch dzieł Fredry 
w przeniesieniu na udano postacie sceniczne, 
stanowi bodaj największą przeszkodę i trudność. 
Coraz mniej takich ludzi, coraz rzadsze takie 
uczucia. Nawe warunki życia przeistoczyły jo, 
w tłoczyły w formy ituie. Aktor nowożytny, od­
twarzający najczęściej' ludzi nowożytnych, od­
czuwać też może w dzięk i poezję ludzi Fredry, 
ale ze swoimi środkami jest v,obec nich bezra­
dny. Toteż odnowienie stylu Fiodrowskiogo nie 
dokona się żadną miarą v kilku przedstawie­
niach, poprzedzonych kilkoma próbami, ale musi 
być celem systematycznej, literacko obmyślonej 
kultury estetycznej. Może się dokonać w sze­
regu lat może być programem artystycznym 
całego życia.

Nie wszyscy aktorzy przodewszystkiem po­
wołani być mogą do odtwarzania Fredry. Dla 
natur wybitnie nowoczesnych, nerwowych, świat 
ten pozostać musi zamkniętym. Teatr, który 
weźmie sobie za zadanie odnowienie stylu Fre­
drowskiego, (a każdemu polskiemu teatrowi 
spełnienie tego obowiązku będzie największym 
zaszczytom) musi złożyć zespół aktorów wno­
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W :ąkszość bowiem niemiecka w Sejmie kra­
jowym, opiekuje się od dawna naszem szkolni­
ctwem i uchwala dla nas ustawy (sam mini­
ster oświaty to przyznał), stojąco w sprzeczno­
ści z duchem konstytucyi i postanowień ogól­
nej ustawy szkolnej państwowej. I tak mamy 
tutaj rozporządzenie śląskiej Rady szkolnej kra­
jowej z 16 września 1873 1. 3502, na podsta­
wie którego wytworzono z naszych szkół Indo­
wych istne dziwolągi dwujęzyczne. Mamy więc 
zamiast zakładów -wychowawczych, jakieś szko­
ły językowe, w których aprawia się „koninę'1 
niemiecką na podstawie licho ułożonych pod' 
ręeznikÓY gramatycznych, gdzie dla każdego 
roku szkolnego wyznaczono kilka kóp wokabn 
łow niemieckich, gdzie w ostatnich latach nau 
ni, usnwa się znDełnie jezyK macierzysty na 
korsyść języka niemieckiego, a przez to obu.źa 
się poziom naukowy naszych szkół ludowych.

Nie chcemy usuwać języka niemieckiego ze 
szkół połskich, ale pozwolić nie możemy, aby 
nauczanie jego dokonywało się kosztem języka 
polskiego. Tjrlko przez pielęgnowanie języka 
ojczystego wyrabia się poszanowanie dla języ­
ków i narodów obcych, kształci się charakter 
» wychowuje się prawdziwych obywateli, c.

Pt iskn interpsincya u spratuie pogro­
mu sfedMitso.

Zgodnie z zapowiedzią swoją zgłosiło Kuło 
polskie na ostatniem przedświątecznem posie­
dzeniu Dumy interpelację w sprawie po g r o ­
ma s i e d l e c k i e g o .

Pogrom siedlecki przedstawia ogromny inte 
res dla badających stosunki rosyjskie i metody 
rządzenia, stosowane przez biurokracyę, ponie­
waż urządzony został na gi ancie, który wyklu­
cza wprost przypuszczenie, że mogło się tu 
mieć do czynienia z jednym z tych „żywioło­
wych wybuchów*, które rząJ petersburski upa­
trywał z góry w każdym zorganizowanym przez 
policyę pogromie. W  Siedlcach, czy to przez 
niezręczność aranżerów, czy też wskutek bez­
granicznego zuchwalstwa naczelnych siepaczy, 
zapomniano zupełnie o zachowaniu pozorów „ży­
wiołowości" pogromu, ale urządzono go metodą 
uproszczoną, bez maskarady, bez przebierania 
poiicyantów na „prawdziwie rosyjskich ludzi"., 
wypuściwszy poprostu pijaną tłuszczę żołdacką 
na krwawe „guJanj"".

Interpelacya Koła polskiego napisana po mi­
strzowsku, godną jest stanąć w rzędzie najwa­
żniejszych doiiamentów historycznych tnż obok 
słynnej mowy byłego wiceministra ks. U r u s o- 
w a , wygłoszonej w pierwszej Dumie na temat 
urządzenia przez policyę pogromow. Wywody 
nasze i reprezentacji w Dum.« stanu wią Josk> 
skaio uzupełnienie- owej mowy. ponieważ z nich 
dopiero widzi się, jakie rezultaty dawała zasto- 
wana w praktyce teorya, którą opracowywano 
w departamencie policji w Petersburgu.

Inieipelacya zaczyna się od opisn przygoto­
wań d«' pogromu.

Dnia 8 sierpnia (st. st.) 1906 r. w Siedlcach 
nagle zabity został policmajster Golcew, zabity 
cieszył się sympatyą ludności miejscowej i dla­
tego przypuszczać należy, że zabójca Golcewa, 
k'óry puzostai ni..wykryty, nie pochodził z jej 
sfery. Tegoż dnia wykonany został przez woj­
sko „niewielki pogrom-*, przy któiym nostradało 
życie 5— 6 osób. Wskutek wspomnianego zabój­
stwa policmajstra, Siedlce od dnia 11 sierpnia 
1906 roku oddane zostały pod specjalną „ochra- 
nę-*, której naczelnikiem mianowany został pod- 
połkownik 39 narwskiego drakońskiego pułk u, 
T i c h a n o w s k i j .  Na ulicach miasta rozsta­
wione ŁuSttdy patrole piesze i konne, kazano 
zamykać snlepy i bramy domów o godzinie 8 
wieczorem, po tejże godzinie zabroniono miesz­
kańcom zjawiać się na ulicach i Ł d., życie 
v mieście zamarto niemal, mieszkańców objęło 

ogromne przygnębienie. Kilku mieszkańców mia­
sta dnia 22 sierpnia 1906 roku zwróciło się do 
generał-gubematora z prośbą o ulżenie miastu 
i to .m zostało obiecane. Aie jednocześnie na 
gmachu zarządu policyjnego zjawił się wysuki 
słup, którego znaczenia nikt nie rozumiał, co do 
którego jaż wówczas krążyły pogtosk5. ż e  j e s t  
t o  s y g n a ł  w o j s k o w y  n a  t r w o g ę .  Zgod­
nie z pogłoskami, już wtedy, nie wiadomo dla­
czego, z n a c z o n o  pewne domy i mieszkania 
rozmaity cdi osób

Dnia 26 sieipnia luoe r. od rana, bez wia­
domego dla mieszkańców powodu, patrole piesze 
i konne były znowu zwie.kszone, zachowywały
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się bardziej wyzywająco, a patrole konne kuza- 
Ków trzymały karabiny, przygotowane do strza­
łu. Jednocześnie przecież, ku wieczorowi, patrole 
zaczęły upewniać sklepikarze w, że od daty dzi­
siejszej pozwolono otwierać sklepy i po godzi­
nie 8 wieczorem. Pomimo to jednak ku wieczo­
rowi ulice opustoszały i mieszkańcy, jak zwy­
kle, ukryli się w domach. Wieczorem tegoż dnia, 
z rozkazu naczelnika ochrany, miasto otoczyło 
wojsko, nikogo nie wpuszczono do niego, am 
nie wypuszczono z niego; jednocześnie przer­
wano komunikację telegraficzną.

Po tych najwidoczniej przygotowawczych za­
rządzeniach, —  czytamy dalej w interpelacji — 
nagle o godz. s 1/, wieczorem r o z l e g ł o  s i ę  
k i l k a  w y s t r z a ł ó w  r e w o l w e r o w y c h  
w środku miasta, około odwac-hn. Po tych wy­
strzałach, które się powtórzyły w różnych 
punktach miasta, rozległy się salwy wojska, 
29 narwskiego dragouskiegu pułku i libawskiegc 
pułku piechoty Rozległy się one lnemal jedno­
cześnie we wszystkich ulicach i zaułkach; 
trwały niemal bez przez wy przez dwie noce i 
jeden dzień, to jest w przeciągu 36 gouziu. 26, 
11 i 28 sierpni.* luOti r. i zakończyły się k i l ­
ku s t r z a ł a m i  ar  m a t n i o m  i. świadek na­
oczny ty cli wypadków, jeden z podpisanych na 
ośw iadczeniu niniejszym, nie jest w możności 
z dostateczną wyrazistością opisać całe okro­
pności naigrawania się, mąk, zabójstw i udrę­
czeń, jakie przeżyli spokojni i najzupełniej nie­
winni mieszkańcy Siedlec w ciągu tych 36 go­
dzin. fa ła  ludność pozostawała wówczas bez 
pożywienia wody, oczekując śmierci z minuty 
na minutę, ukrywając się od kul po piwnicach, 
albo, komu udało się tam dostać — w murach 
więzienia miejscowego. — P r z e z  c a ł y  t e n  
c z a s  w y u z d a n e  ż o ł d a c t w o  g r o m i ł o  
mi a s t o .  Szczegóły tego pogromu, któro wy 
wołały przerażenie i obrzydzenie nietylko w 
kraju naszym i w cesarstwie, ale i za granicą, 
znalazły zupełne potwierdzenie w urzędowym 
raporcie rotmistrza żandarmeryi, Pietuchowa, 
złożonym dnia 27 września 1906 r. generał- 
gubernatorowi warszawskiemu. (Kopię raportu 
załącza się.) Niepodobna wvmieniaćtutaj wszyst­
kich szczegółów; wypada nam ograniczyć się 
do wsbazania.niektórych i zaznaczenia ostate­
cznego wyniku pogromu.

Tu interpelacja wymienia kilkanaście wy­
padków najoki utn.e jszego znęcania się nad nie­
szczęśliwymi mieszkańcami miasta i przedsta­
wia rezultaty pogromu: Zabito mianowicie lu­
dzi różnego wieku od lat. 4 do 72, w tej liczbie 

kobiet, 10 ojców rodzin i jedno dziecko. Ża­
den z nich n:o był zabity na micy, przypad­
kowo, w s z y s c y  b y l i  z a s t r z e l e n i  l n b  
z a k ł ó c i  w m i e s z k a n i a c h  w ł a s n y c h ,  
albo tez podczas odprowadzania i :h do szpitala 
lub do urzędu policyjnego. Ciężko ranionych 
kulami, szablami i kolbami karabinów przywie­
ziono do szpitala 89, w tej liczbie 9 kobiet, 
me mówiąc o setkach lżej poDitych i ranionych, 
oraz o tych, których pozbawiono dachu nad 
głową.

Wypadków r a b u n k u  niepodobna wyliczyć 
Zrabowano 19 wielkich sklepów i mnóstwo mie­
szkań prywatnych. O rozmiarach rabunków mo­
żna mleć pojęcie na podstawie przytoczonego 
przez rotmistrza Pieluchowa rozkazu do garni­
zonu siedleckiego z d. 3 sierpnia z napisem.

Ogłaszać nie należy1*, w którym dowódcom 
oddziałów polecono dokonywanie dokładnych 
rewizyj u żołnierzy i odbieranie zrabowanych 
rzeczy. Wogóle zaś o okropności ekscesów, do- 
konaryeh przez żołnierzy świadczy fakt, że, jak 
mówią, żołnierze zużyli około 30.000 nabojuw. 
„Nabojów nie żałowano- . Siła inercji wyuzda­
nia żołnierzy była tak wielką, że jeszcze 29 
sierpnia (st. st.), t. j. po pogromie, zastrzelono, 
bez najmniejszego powodu, spokojnie siedzącą 
za stołem, w mieszkaniu wła^nem, na ul. Sto­
dolnej, Wiktoryę Radzikowską.

Przytoczone powyżej wskazówki ogólne są 
dostatecznym dowodem, że Siedlce padły ofiarą 
zorganizowanego pogromu wojskowego, bez 
wszelkich ku temu powodów ze strony miesz­
kańców, a wobec jawnej obojętności, jeśli nie 
współdziałania władz cywilnycn.

W  dalszym ciągu autorowie interpelacyi wy­
kazują, że wszystko, co ze strony urzędowej 
podano później jako rzekome powody pogromu, 
było s t a n o w c z e r o  k ł a m s t w e m .  Specjal­
nie zaś twierdzenie, jakoby Siedlce były sie­
dliskiem rewolucji, jakoby tam przygotowywało 
się powstanie, jest wymysłem wprost śmie­
sznym. Już w pierwszym dniu pogromu, kiedy
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na żądani0 głównego jego aranżera, podpuł­
kownika TicSanowskiego, zrobiono rewizję w 
domu wskazanym przezeń jako główny arsenał 
rewolucyjny, znaleziono tam tylko starego żyda 
i —  żydówkę... Mimo tego rezultatu rewizji 
pogromu nie wstrzymano, ale przeciwnie pozwo­
lono, aby srożył się jeszcze przez dwa dni na­
stępne.

Autorowie interpelacji wyj owiadają wreszcie 
dosKonale umotywowany wniosek, że  p o g r o m  
b y ł  z o r g a r i z o w a n y  p r z e z  s i e d l e c k i e  
w ! d z e c y w i l n e  i w o j s k o w e ,  za co pod­
pułkownik Tichanowskij otrzymał jeszcze spe­
cjalną w dziennikach ogłoszone p o d z i ę k o ­
w a n i e  od w a r s z a w s k i e g o  g e n e r a ł -  
g u b e r o a t o r a ,  i proponują Damie, abj za- 
interpełowała ministra- spraw wewnętrznych, 
wojny i sprawiedliwości,

1) Czy były przedsięwzięto kroki i jakie w 
celu pociągnięcia do odpowiedzialności winnych 
wyżej opisanych wypadków?

2) Gxy byty zastosowane i jakie środki w 
cela zabezpieczenia, aby władze cywilne i woj­
skowe przez swoje działanie lub bezczynność 
nie dopuszczały pogromów, spokojnych mieszkań­
ców wogóle, a pogromów dokonywanych przez 
wojsko w szczególności?

Z żabom pmskfegor
(Z v. alk w Sejmie pruskim i parlamencie niemieckim)'

W  sejmie pruskim —  a niestety takie w par­
lamencie niemieckim, uchwalono wczoraj dwa wnio­
ski o charat terze a n t i p o 1 s k im. Bezpośrednio 
charakter tak. ma wniosek uchwalony w Sejmie. 
Zgłosił go poseł Rzeznitzek z Górnego Śląska • 
jak już nazwisko wskazuje, jeden z licznych tam 
renegatów, a żąda on, ażeby we wszystkich dziel­
nicach polskich, a więc i w W. Ks. Poznańskiem. 
w Prusach Zachodnich i na Górnym Śląsku zakła­
dano także __ po wsiach szkoły uzupełniające i by 
uczęszczanie do tych szkół było o b o w i ą z k o w e ,  
Wnioskodawca zaznaczy! wyraźnie, że mają one 
mieć wyłącznie cele germanizacyjne, to znaczy, 
mają, uzupełniać to samo zadanie szkół elementar­
nych, młodzież polską także po ukończonym 14 
rokn życia oddać pod nadzór organów szkolnych i 
„ochronić-* ją  od wpływów „Laroćowo-polskich". 
Dotychczas szkoły takie istniały tam tylko w mia­
stach i miasteczkach.

Przeciwko wnioskowi temu przemawiał poseł 
polski ks. Stychel. Oświadezył on, że nowe to roz­
szerzenie obowiązku szkolnego nie jest bynajmniej 
objawem życzliwości dla iudu polskiego i troski 
o jego dobro, lecz tylko nowym eksperymentem, 
zmierzającym do wynarodowienia tego ludu. Ocena 
to zupełnie trafna. Nie ulega wątpliwości, że nauka 
w tych szkołach uzupełniającymi ograniczać się bę­
dzie głównie do dalszej- „tresury" polskiej mło­
dzieży w języka niemieckim, do dalszego wpajania 
jej Środkami gwałtu, „poczucia pruskiego" i uwiel­
bienia dla dziejów pruskich. Praktycznie zatem 
młodzież polska nic z nauk? tej nie skorzysta, 
a da ona tylko powód do nowych zatargów mło­
dzieży i lndności polskiej z władzami -— stanie 
się źródiem nowych dla niej utrapień. Tak samo 
atoli pewnem jest, że nie dopnie ona cela, zamie­
rzonego przez wnioskodawcę i przez rząd prnski. 
Doświadczenie, jaki* zrobiono ze szkołami uzupeł­
niającemu w miastach powinno óyio przecie prze­
konać właćze, że i w ten sposót nie osiągnie się 
zniemczenia polskiej młodzieży. Lecz biurokracja 
pruska mimo to wierzy jeszcze, że gwałt i przy­
mus jednak w końcu złami 3 opór żywiołu pol­
skiego.

Wniosek prsyjęty w parlamencie, ma chaiakter 
antypolski tylko pośrednio, iecz jest - zi amiennym1 
objawem zmienionej przez ostatnie wybory sytua- 
cyi w parlamencie. Ma on już także swoją hi sto 
rye. Wiadomo, że w celu unrzyjemniema urzędni­
kom Niemcom pobytu w dzielnicach polskich i w ce­
lu zachęcenia jak największej liczby urzędników 
z innych dzielnie do przeniesienia się w polskie, 
strony, rząd p r a s k i  płaci wszystkim niemal urzęd­
nikom w tych stronach uość zffaczne dodatki do 
pensyi, których w dzielnicach rdzennie niemieckich 
nie pobierają. W yjątek stanowią jedynie urzędnicy 
p o c z t o w i ,  ci bowiem nie są urzędnikami pm 
skimi, lecz urzędnikami R z e s z y  n i e m i e c k i e j , ,  
a zatem ich płaca zależrą jest od parlamentu nie-i 
mieckiego. Ponieważ urzędnicy ci domagali się rów­
nież takich dodatków, rząd niemiecki jnż przed 
dwoma laty zażadał od parlamentu odpowiedniej 
na ten cel kwoty, lecz wówczas większość parla­
mentu żądanie to stanowczo odrzuciła. Obecnie — 
wiadomo jnż z depesz porannych —  parlament;

wniosek dotyczący p r z y j ą ł .  Dla ludności polskiej 
bezpośrednie ozkoda z tego nie wyniknie —  jest 
to atoli pierwszy wyłom w stałym od lat wielu 
oporze parlamentu niemieckiego przeciwko wyjątko­
wym środkom antypolskim.

Konserwatyści i narodowi liberali w parlamen­
cie stosują teraz nową taktykę podczas mów po­
słów polskich, a mianowicie: usiłują ich zmieszać 
i wyprowrdzić z równowagi ironicznemi okrzyka­
mi i salwami śmiechu Takiemi wybuchami sztucz­
nej wesołości odpowiadają posłowie tych stronnictw 
zwłaszcza na skargi posłów polskich, dotyczące 
ucisku polskiej ludności. Na ostatnich pusiedzeniach 
zastosowano tę dziwną taktykę wzgledem mow po­
słów K u l e r s k i e g o  i  C h r z a n o w s k i e g o  
Skutek atoli nie odpowiadał oczekiwaniom- Qtaj ci 
mówcy polscy bynajmniej się taktyką tą nie z.azlli, 
lecz w zamian za nią obostrzyli tylko ton swych 
przemówień i dopięli tego, że ostateuzme śmiechy 
umilkły i ustąpiły miejsca —  jak się wyrażają 
sprawozdan.a —  „niepokojowi na prawicy". Niepo 
kój ten powstał zwłaszcza, gdj  poseł Kulcrski przy­
pomniał J e n ę i zaznaczył, że druga Jena może 
Niemcom odebrać do reszty ochotę do takiej weso­
łości wobec skarg na ucisk polskiego indu.

rem i czynnym swoim współpracownikiem p. 
Tarasiewiczem.

Po raz pierwszy wogóle zwrócono uwagę 
pizy wystawieniu „Ślubów* na charakter ze­
wnętrznej oprawy sceniczne . W  tych rzeczach 
historya teatru ma dotąd do zapisania tylko 
zaniedbania i grzecny Pawlikowski, który na 
tyle rzeczy miał wzrok czuły, starał się pierw­
szy w przedstawieniu „Ślubów" zerwać z sza­
blonem. Jego inscenizacya —  poczytana mu i 
w Krakowie i we Lwowie za „zasługę" — by­
ła jednakże tylko pomyłką, co prawda bardzo 
bogatą i świetną. Salon p. Dobrójskiej stał się 
wystawą wspani iłych mebli empirowych, w rów­
nie styluwych ścianach, ale charakteru rodzi­
mego nie miał wcale. Inne przedstawienia Fre­
drowskie naszego teatru, wliczając w nie i 
wznowienia dokonane za obecnej dyrekcji, wy­
kazały osobliwsze pojęcie stylowości, w nagro­
madzeniu na scenie na'starszych rupieci z re­
kwizytorni, a ca ścianach profuzyi czarnych 
sylwetek w tandetnych współczesnych ramkach. 
Te sylwetki b jły  właśnie kv inteac-ncyą „stylu".

W obecnym przedstawieniu po -az pierwszy 
uwzględniono charakter rodzimy i warunki re­
alne. Salon, który się ukazał po odsłonięciu 
opony, był przeciętnym salonem z polskiego 
dworu, szerokim a niskim, me zapchanym 
meblami, trochę uroczystym, reprezentacyjnym. 
Wiała z niego poezja polskości, o której mó­
wiły obrazy rozwieszone na ścianach, wskazu­
jące ua świeże tradycje wojskowe domu i na 
kult „boga wojny", co „od paszcz libijskich 
latał do Al po w podnisbnych." W  najbardziej 
ulubionym kącre całej rodziny, w framudze ko­
ło kominka, gdzie pewnie przędło się tjle  roz­
myślań i cichych rozmów szarej godziny, jego 
portret wisi, jako znak tylu nadziei i bolesnych 
rozczarowań. Między meblami jest kilka mod­
nych, empirowych ałe przeważają polskie, roz­
łożyste, świeżo obite. Stare świeczniki, stary 
zegar z pozytywką, grającą Guciowi do snu,

w oknach i  charaktcrystycznemi laskowaniami 
białe firanki i zielone okiennice z „bonżurka- 
mi", wyciętemi w kształt serea —  wszystko 
żywcem dwór polski. Całość ma w harmonii 
szczegółów i harmonii barw tea wytworny cha­
rakter, jat i urządzeniom sceny cmie nadać rę­
ka p. K. Frycza. Gdyby jeszcze udało się unik­
nąć wrażenia świeźyzny, wywołać złudzenie, że 
w tym salonie przemieszkało już Mika pokoleń, 
nie zaś zamieszkano dopiero ua chwilę przed 
podniesieniem kurtyny, odpadłby jedyny zarzut, 
jaki tej wzorowej inscenizacyi postawić można.

Po raz pierwszy zwrócono również uwagę na 
pory dnia, które dutąi w przedstawieniach 
Fredrowskich nie ulegały żadnym prawom astro­
nomicznym. W oświetleniu sceny wskazówki 
dla widza w tym względzie przeprowadzono 
bardzo trafnie, poczynając od ranka pierwszego 
aktu do wieczoru, w którym odbywa się osta­
tni. Pierwszy raz wreszcie ubiory grających 
wykazywały żumalowo dokładność daty, kiedy 
mogły się odbyć zaręczyny Gucia.

Jeżeli strona zewnętrzna przedstawienia stała 
na wyżynie nowoczesnych pojęć o stylowości, 
strona aktorska przedstawiała ciekawe stndyam 
psychologiczne. O pracy artystów mówić można 
tylko z zupełnem uznaniem. Wszyscy mieli su- 
mi mną świadomość znaczenia tego wieczoru, co 
się już przejawiało w niemal debiutanckiej tre­
mie, z aką każdy z początku musiał się bftry- 
hatr; usiłowania wszystkich skierowane też były 
uylko ku całości, a prawdziwy pietyzm znaczył 
każdy nawet drobny szczegół. Był to wśród 
grających nastrój bardzo pomyślny, gdyż, jak 
to inż wspomniano wyżej, osiągnięcie stylu, 
jest raczę, sprawą uczucia i taktu, niż sprawą 
jakiejś odrębnej rechnikj. Otóż artyści bali się 
o czystość swych uczuć i to im się chwali. 
Ale o jednem zapomnieć nie można, oto, że 
w świecie Fredrowskim, młodość choćby bar­
dzo nieporadna scenicznie, wydaje się nieraz 
lepiej, prawdziwiej, niż największa rotyna i

dojrzała świadomość środków. Nie wchodząc w 
szczegóły grj artystów, zaznaczyć trzeba, że 
w na-szem przedstawieniu było wiaśnie za wiele 
obiektywności za wiele celowości technicznej, 
za mało życia, bezpośredniości temperamenty 
rumieńca. —  uśmiechu, którym jest przecież 
cała ta komody a. Za wiele psychologii kosztem 
poezyi, za wiele realizmu kosztem efektu este­
tycznego. Dalsze przedstawienia mogą niejedno 
wygładzić, zetrzeć niejeden siad zbyt widocznej 
roboty intellektnalnej i dać obraz zupełnie in­
ny, — pierwszy wysiłek z natury rzeczy mógł 
być mniej udanym Jego znaczenie jest w tem.: 
że wogóle się dokonał i wykazał, jak dalece 
musiał być Fredro jnż zaniedbanym, skoro przy 
niezwykli j na nasze stosunki, pełnej enrnjzaziru 
pracy artystów, rezultat ‘był jeszcze tak dale­
kim od idealnego obrazu, j'aki o przedstawieniu 
Fredry musi istnieć w umyśle każdego wrażli­
wego widza.

O be świadomość tego smutnego stanu stał;, 
się dotkliwszą przez sobotnie przedstawienie, 
powinno ono stać się datą Nie było doskona­
leni. Wartości malarskie zbyt widocznie góro­
wały w niera nad aktorskiem Dalsza systema­
tyczna praca musi wyrównać ten niewłaściwy 
stosunek.

Czy z tego początku jednak rozwinie się sy 
stem, —  pizyszłość okaże. To pewna, że odtąd 
w wznowieniach Fredry nie będzie można zejść 
poniżej tej sumy pracy i staranności, jaką wło­
żono w „Śluby". Przedstawienie to podwyższyło 
skalę także —  wymagań widzów. Skończyło 
się przedstawieniami „spychanemi" na urząd, 
bez przekonania, dla ciężkiego obowiązku. — 
W  naszym, opłakanym w ostatnich czasach 
„kulcie" dla Fredry zrobiono nareszcie wyłom 
stanowczy, otwierający nowe drogi. Niechajże 
przez niego wdziera się na scenę polską, coraz 
więcej świaGa i ciepła I

T. Trzciński.

loro kandydaturę ora Petelt.nzr. 
o tem zgromadzeniu w artykule

Z rockm wyborczemu.
„Kłamstwo na kłamstwie jedzie i kłamstwem 

^ogania" —  oto, co powiedzieć można o całej 
w_lco wyDorczej eocyalistów. W  każdym wierszu 
kłamstwo świadome, bijące w oczy, a głoszone 
świadomie ze zdumiewającą wprost efronteryą. Oto 
kilka próbek.

W  piątek, jak wiadomo, odbyło się nadzwyczaj 
liczne zgromadzenie wyborców w sali „na Kotlo- 
wem", na którem, wśród huczny cli oklasków, uchwa-

„NaprzOt1" pisze 
p. t.: „ F i a s k o  

(sic!) p. Petelenza " Organ socyalistyczny w ie , ie  
rozesłano na to zebranie 800 zaproszeń, z których 
skorzystało 82 (!) osób, przybyłych do sali. Jedno 
i drugie jest kłamstwem. Każdy, umiej;,cy liczyć, 
przekorni się chyba, że w sali było przeszło 200 
osub.

„Naprzód" cieszy się przytem przedwcześnie rze- 
komern rozbiciem w obozie demokratycznym, na do­
wód czego przytacza osobistości, któro, z powodu 
kompromisu z komitetem mieszc-ańskim, wystąpić 
miały z Rady naczelnej polskiego stronnictwa de- 
mokiatycznego. Prawdomówność posunął tutaj or­
gan socyalistyczny do tego stopnia, że wymienił 
w tym spisie osoby, którym ani się śniło wystę­
pować z Rady naczelnej lub które do niej wcale 
do niej nie należały.

„Naprzód" nie jest zadowolony z treści mowy 
dra Petelenza, którą naturalnie podał w  zupełnie 
fałszywem brzmieniu. Z tem muszą się Sucyaliści 
pogodzić, że kontrkandydaci socjalistów nie będą 
przemawiać w duchu socyolistycznym.

Dra Staniszewskiego zwalcza się w taki sam 
sposob. —  Z góry przecież zarzucono mu, że Kasa 
oszczędności pod jego dyrekeyą „źle się rozwijał" 
(sic!) A  przekupstwo, korupeya... na każdym kroku.

Tylko tak daiej po tej dradze Kłamstwa i szczergtwa. 
Im wcześniej upamięta się społeczeństwa, co urn 
myśleć o stronnictwie, które taką w ojje bronią, 
ten. lepiej będzie dla kraju.

Z Podgórza. W czoraj wieczorem odbyło się 
w soli cecbn zoiorowego przy ulicy Krakusa ze­
branie podgórskich rękodzielników katolickich w spra­
wie wy boru posła dc parlamentu z naszego miasta. 
Na zgromadzeniu obecny był burmistrz, p F, Ma- 
ryewskj i r. m. p. Epstoin. Zebrani ucnwalili je ­
dnomyślnie głosować na ministra skarbu Korytow 
skiego i wybrali komitet, w celc agitacji za po­
wyższą kandydaturą w uaszein mieście.

Jak się dowiadujemy z wiarygodnego źródła, 
kandydat - minister Korytowski m a z j e c h a ć  do  
P o d g ó r z a  w przyszłym tygodniu, celem przed­
stawienia się swym wyborcom i wygłoszenia swe­
go „credo" politycznego. Przyjazd opóźniony został 
pracami ministra podczas obraa deiegacyj, tudzież 
słabością, spowodowaną przez natężającą pracę.

Kandydatura ks. Pastora na okręg miejski Ja- 
sło-Gorlice i t. d. została już zatwierdzoną przez 
„Radę narodową".

Rudnik, 1 maja. Na kilka dni przed pierwszym 
maja zapowiedział komitet mieszczański, wybrany 
na zjeżdzie delegatów w Rozwadowie, wiec w na- 
szem mieście, na którym kandydat polskiego stron­
nictwa demokratycznego p. dr Jozef J e z i e r s l  i, 
adwokat z Rozwadowa, miał się wyborcom przed­
stawić. W iec obudził najżywsze zainteresowanie 
i zgromadził w kasynie mieszczą 1 miem sio kilka­
dziesiąt osób z miejscową uiteli ;eucyą i księżmi. 
Po wyborze przewodniczącego zabrał głos burmistrz 
miasta i zawiadomił, że Rudnik oświadczył się jnż 
za Eksc. Dobrzyńskim, na co dr Józef Jezierski, 
zaproszony do przemówienia, odpowiedział, że tc 
mu jest wiadomem, wyraził jednak zdziwienie, że 
decyzja nastąpiła z pominięciem zasady, że nale­
żałoby i kontrkandydata -wysłuchać. —  Następnie 
wśród skupionej uwagi wyborców omówi! dr Je­
zierski rządy partyi konserwatywnej w krajn, przed­
stawił program Po^kiego Stronnictwa Demokraty 
cznego, zasługi tego stronnictwa w walce o usta­
wę wyborczą i stanowisko, jakie wotoc projektu 
ustawy zajął obóz konserwatywny. Każde słowo 
naszego kandydata padało w serea naoze, byliśmy 
pod wrażeniem, jakbyśmy z lasu ciemnego wyszli 
na dzień słoneczny i czerpali w piersi nasze po­
wiew czystego powietrza

Wskntek przedstawienia jednego z uczestników, 
że wybór Eksc. Dobrzyńskiego mimo wszystkiego 
dla Rudnika będzie korzystny, bo Ekpc, Bobrzyr- 
ski ma wpływy, oświadczył dr Jezierski, ie  obie­
tnice i względy lokalnej natury me powinny decy­
dować o wyborze posła, lecz program kandydata.

Uchwał żadnych nie powzięto. Spodziewać się 
należy, że mimo wszystko mieszczaństwo tutejsze 
glosować będzie na niezależnego kandydata demo­
kratycznego, jakim jest dr Jezierski.

Sztuczki agitacyjne. Zwolennicy kandydatury 
wszechpolskiej p. Snrówki, chcąc ośmieszyć nota 
ryusza w Rndkach p. Krasowskiego, wielaiego prze­
ciwnika p, Surówki, a zwolennika kandydatury lu­
dowca Mleczki, porozlepiali w Rudkach klepsydry, 
donoszące o rzekomym zgonie p, Krasowskiego, a 
równocześnie wysłali do „Kuryera Lwowskiego" 
następujące zawiadomienie:

„Dzisiaj zmarł tutaj Józei Krakowski, c. k. nu- 
tarynsz, zabity przez cliłopow poaczas zgromadze­
nia wyborczego ludowców, którym chciał posłować. 
Uprasza o umieszczenie nekrologu w żalu pogrążo­
na rodzina"

P. Ktasowski, któ.y otrzymuje także listy z po­
gróżkami, oddał sprawę do sądu.

Powodzenie miuist"a Dzieduszyckiego na zgro­
madzeniu wyborców w G r ó d k u  J a g i e l l o ń ­

s k i m  nie było nadzwyczajnem, mimo depesz c. k 
Biura korespondencyjnego, które doniosły dzienni 
kum, że było obecnych „tysiąc wyborców" i że 
kandydaturę hr. D. uchwalono nietylko „jednogło­
śnie", ale także „z  wielkim zapałem". Do dzienni­
ków lwowskich, a w szczególności do „Kuryera 
Lwowskiego" donoszą zupełnie co innego, a miano­
wicie, że było zaledwie 200 ludzi i to głównie 
włościan z okolicy, a więc niewyblerającycii w mia­
stach Gródek-Siimbor.

Drugą część stanowili wyborcy miejscy, którzy 
jednak także nie bardzo życzliwie przyjęli mowę 
kandydacką ministra. Zaraz bowiem po wywodach 
hr. Dzieduszyckiego zabiał głos p. R a p  i dosadnie 
skrytykował program ministra, oświadczając, że 
czas już poiożyć kres polityce wielkiej własności 
w naszym krajn. Przemówienie to wywołało burzli­
we oklaski wśród zgromadzonych. Do głosu było 
zapisanych szereg mówców przeciw kandydaturze 
hr. Dzieduszyckiego. Ale już po przemówieniu wł. 
R a p a  nastrój na sali był tak:, że mowy me było, 
aby się z niej mększość znalazła. Wskutek tego 
przewouniczący sędzia Bogucki, nie dopuszczając 
następnych mówców do głosu, zamknął zgromadzę 
nie, oświadczając, że wszyscy się godzą na kandy­
daturę p. Dzieduszyckiego, co wywołało burzliwe 
protesty ze strony zgrumadzonych. Spodziewając się 
fatamego wyniku (olbrzymia większość nu sali była 
przeciw hr. Dzień uszy ckiemu) przewodniczący nie 
poddał zupełnie pod głosowanie kandydatury p. mi­
nistra. Ale klęska Dyla widoczna i nie potrzeba jej 
było jeszcze stwierdzać. Zaraz po zebrania, na któ­
rem przemawiał hr. Dzieduszyeki, zgromadziło się 
około 300 wyborców i uchwalono energicznie za­
protestować przeciw kandydaturze p. ministra. —  
Postanowiono postawić kandydaturę demokratyczną. 
Największe szanse miałby dr Potocki z Sambora, 
który cieszy się tu, jak i w Samborze wielką ojm - 
patyą i miałby niezawodne szanse przejścia.

Ciekawe jest, które sprawozdania są prawdziwe, 
czy ofieyalne Biura korespondencyjnego, donoszące, 
żo z zapałem acnwaloro kandydaturę ministra, czy 
prywatne depesze dzienników, stwierdzające klęskę 
hr. Dzieduszyckiego.

Stanisławów, 3 maja. Postawieniem kandyda­
tury rządowej piopinatora Raucha ujrzeli Bię nawet 
najzagoizalsi zwolennicy kandydatury żydowskiej 
tak zaskoczeń, że szukają tylko drogi, w jaki spoŁ 
sób mogliby się z fatalnej matni wycofać. W czoraj 
zebrali się członkuwie cłuześeiańscy komitetu miej­
skiego na posiedzenie i uchwalili wnieść rezoluoyę 
na komitecie miejskim tej treści, że wyborcy chrze­
ścijańscy mogliby zgodzić się tylko na kandydatu­
rę takiego żyda-Polaka, Któryby odpowiadał stano­
wisku posła stopniem swojego wykształcenia i sta­
nowiskiem społecznem. Rezolucyę tę istotnie na po­
siedzeniu komitetu miejskiego wniósł imieniem 
jego połowy chrześciańskiej ks. Kanonik E i s e l t ,  
ponioważ jednak rezolucja ta z góry przesądzała, 
Że kandydatem tym ma być żyd , stronnicy zatem 
kandydatury inżyniera Stwiertni na nią się nie 
zgodzili i rezolucya ta upadla, wobec uchwały po­
przedniej zwłaszcza , że najpierw musi się wysłu 
chać wyznania wiary politycznej kandydatów. Ma 
to się stać na posiedzeniu pełnego komitetu, uzu­
pełnionego do liczby ośmiuset czionków.

Ne posiedzeniu wczorajszem komitetu miejskiego, 
złożonego z 60 członków, odczytał burmistrz dr 
Nimnin pismo p. Pawła S t w i e r t n i  z oświadcze­
niem, ie  do Koła polskiego wstąpi i że w niem io  
peryodn legislacyjnego wytrwać się obowiązuje. —  
Drugiem pismem, wczoraj odczytanym, było zgłe- 
ezer-e Kandydatury p Edmunda l . a a t h a ,  którego 
atoli on sam nie uczynił, ale zrobił to w imienia 
iego Komitet żydowski, złożony z 30 osób Podczas 
posiedzenia przyniesiono także pismo zgromadzenia 
rękodzielników żydowskich, żądającego poparcia przez 
komitet miejski tej kandydatury, forsowanej całkiem 
otwarcie przez starestę Prokopczyca, który chodzi 
po urzędach i za pośrednictwem szefów stara się 
o wpłynięcie na opinię personalo służbowego 

Z powoda tej preByl wybiera się do namiestnika 
deputaeya obywateli tutejszych, która chce zwrócić 
uwagę na niepotrzebne angażowanie się za p. I?au 
chem.

Polacy a wybory na Bukowinie, z  Uzernio-
wiec donoszą: Koło polskie ogłosiło do wyborców- 
Polaków odezwę,' wzywaiącą, aby w rumuńskich, 
okręgacn wiejskich głosowali za kandyda^am5, po­
stawionymi przez narodjwe stronnictwo rumuńskie, 
t. j. za drem S t e f a n e l l i m ,  drem K. Isopescu- 
Km-Grecu!em, Hormnzakim Simionoyiciin i l ’opo- 
yicim.

Z ruchu wyborczegu na Bukowinie. Piszą 
nam z  Czemiowiec: Bukowińscy Niemcy przy wy­
borach do parlamentu opuszczeni przez wszystkie 
narodowości, a nawet żydów, dotychczasowych pio­
nierów niemiecko?ci na Bukowinie, agituja pod fir­
mą attisemicką tak w Czerniow cacb, jak i na pro­
wincji. —  W  Gzerniowcach rozlepili afisze także 
w polskim języku, w których wzywają katolików 
wszystkich narodowości, aby nie głosowali na żjda, 
lucz na Niemca pro£. Rosebmanna. Z ubolewaniem 
należy podnieść, że na afiszu figurują nazwiska, 
wielu Polaków, nie umiejących szanować solidar­
ności narodowej.

lironika paryska.
Paryż, 30 kwietnia

(Dom pań z pocziy, telegrafu i teiefonn. — Jak one żyją 
w swoim domu.- Powieść p t. „La (łargemlle". — Ma­
tka France — Jej dola, er.y niedola. — Strajk kelne­

rów. — Dzień 1 maja)

(==) Czytając w dzienniKach krakowskich i lwow­
skich doniesienia o zabiegach około budowy domów 
urzędniczych, postanowiłem zwiedzić wzniesiony tu­
taj niedawno przy ulicy de Lille dom dla pary­
skich urzędniczek pocztowych. Budowla ta o naro­
żnej wieżyczce i balkonie ozdobnym na wysokości 
szóstego piętra, o ścianach z cegły biało polewanej, 
stanowi mile przeciwieństwo do sztywnych kamie­
nic tej ulicy, które zdają się wrogo patrzeć na in­
truza. Dom ów ma urzędową nazwę „Maison des 
Dames des Postes, Tćlegraphes et Tćlćphones". —  
Niestety skończyło się na powierzchownych oglę­
dzinach, gdyż do wnętrza nie wnuszezono mnie 
jako mężczyznją regulamin bowiem stanowczo nie 
pozwala na to. Uprosiłem jednę ze znajomych lite­
ratek, ażeby runie wyręczyła i na podstawie rela­
c ji , otrzymanej dzięki jej uprzejmości, daję poniż­
szy opis.

Na dole tego domu znajduje się obszerna jadal­
nia, zaopatrzona w małe stoliki z drzewa i szkła 
mlecznego. Ściany malowano jasną farbą olejną, 
oświetlenie elektryczne. Obsługa dobra i szybka, 
gdyż oboby tutaj stołujące się nie mają zwykle 
wiele czasu do stracenia. W  południe i wieczorem 
wydaje się około 160 śniadań i objadów, albo po 
waczemu objadow i kolacyj. Reszta pensyonarek 
znajduje się w siażbie. Można jeść, opłacając stałą

Nie drogie, a dobre w ła s n e g o  W y ro b u
U3r.At!;A GC rOWE rwaisze od wiedeńskich tyiko w Związku katolickich krawców
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cent; (śniadanie złożone z wina, chleba, mięsa, ja 
rzyny 1 deseru za 1 fr jf albo wedtng karty. W  są­
siedniej werandzie oszklonej, wychodzącej na dzie­
dziniec ogrodowy, podawaną bywa herbata poobie- 
flna. a więc wieczorna. Kto zresztą chce, może do­
stać chleba z masłem i piwa, czekolady z bułką, 
lob kawy, ZR co płaci "O centymów.

Zwiedzając daloj gmach, widzimy, że wszystkie 
ściany są uirIo w n k  olejno, wszystkie ubikacje 
ogrzewane parą - a wszystkie sale wspólne i kory­
tarze oświetlone' elektrycznie. W  pokojach sj pial- 
nycli pensjonarki mnszą mieć prywatne lampy, a 
za windę osobną opłaic uiszczać, o ile windy uży- 
wftio Uczyniono tak z oszczędności. Obawiano się 
zbytecznego marnowania światła elektrycznego, a 
na windę nie miano funduszu D oli jest własnością 
stowarzyszenia budowlanego dla tunicli pomieszkali, 
rozporządzającego kapitałem 200.00D trauków. Ka­
pitał zebrano, wydawszy 8.000 akcyj po 25 fr. 
Część akcyj mają w swoich rękach kapitaliści- zaś 
część same mieszkanki, owego domu, t. j. panie z 
poczty, tologratu i telefonu. Otrzymują od kapita­
łu. włożonego w akcje, 3*/., co jest wysokń m jak 
i(a Franoyę oorocentowaniem. Akcyonarytiszki bio­
rą udział w dorocznych walnych zgromadzeniach 
stowarzyszenia i moją dwie przedstawicielki w ra­
dzie nadzorczej.

Urzędniczki pocztowe w Paryżu otrzymują 90 
do 105 fr. miesięcznie, telegrafistki 115 fr., telefo­
nistki 135 franków. Na pytanie, czy jest zadowo­
loną, odrzekła jedna z pań: r I  bardzo. Wolałbym 
tylko mieć tańszy pokój, gdyż za mój plącę mie­
sięcznie 30 fr., ale pokoje po 18 i 20 fr. są za­
wsze. zajęte, więc trudno je dostać".

—  A ile kosztuje reszta?
Trzoba liczyć 60 fr. za wikt.

— Całe więc utrzymanie 90 fr
—  Tak jest — odpowiedziała pensyouarka —  

Ale ponieważ miesięcznie zarabiam 135 fr., więc 
mogę sobie im to pozwolić.

Regulamin nie jest wcale surowy. Pensyonarki 
są zupełnie stiobudne i jedno t.vlko, jak wspomnia­
łem. istnieje <lla nich ograrl zenie, a mianowicie, 
że mężczyznom jest wstęp zupełnie wzbroniony. 
„Małostkowy regulamin, mówiła przełożona domu, 
jest zupełnie zbyteczny'. Wszakże tutaj mieszkają 
kobiety, utrzymujące się z własnej pracy, dojrzałe 
życiowo, samoigtue; których nie potrzeba prowadzić 
na linewce konwenansowych przepisów, Wykluczo­
ny jest również ów nieznośny ucisk filantropijny, 
Pensyonarki są po części aucyoaaryuszkami, a w szy- 
stkio zresztą płacą i są paniami swej woli. A mi­
mo to kierownictwo nie jest trudne i nie mam ni­
gdy żadnych zajść,"

Pojawiła się tutaj w handlu księgarskim powieść 
p. t. „La (fartrouiile", napisana przez Janinę Lan­
dre. ilustrowana przez Karola Łśandre!a i JakóDa 
Villona. Bohaterka powieści jest „matka France", 
owa Ludwika France, która jeszcze przed laty kil­
kunastu była znaną powszechnie osobistością na 
przedmieściu Montmartre. Francuz’  nazywają „gar- 
goutlle" owe potworki, które znajdują się na sta­
rych studniach i z pyszczków swoich wylewają stru­
mień wody Są to niekiedy maszkarony o potwor­
nym grymasie i stąd nazwa powieści której boha­
terką jest Ludwika France, słynna Zu swojej brzy­
doty.

Ludwika France była za życia swego pendantom 
do Toulouse-Lautreca. równie odznaczającego się 
brzydotą. Byli oboje tak strasznie brzydkimi, że 
brzydota ich stawała się nieledwie pięknością swo­
jego rodzaju. Gdy Janina Landre poznała matkę 
France, pani ta liczyła już 50 lat zycla, wielce 
burzliwego. M da, gruba, wydęta, z nabrzm-aiemi 
policzkami, z oczami w obwódce czerwonej, małym, 
jak kulka, nosem, o grubych zaślinionych wargacL 
włosach rozwianych, brudna, zaniedbana —  oto ma­
tka Ludwika France. W  dodatku była zawsze pra­
wie upita. Podobnie wyglądał mały Toulouse-Lau- 
trec, jednakże była różnica na jego korzyść. I  on, 
jak matka France, był zawsze pijany, ale cała je ­
go brzydota nie była tak niesmaczną, strój tak za ■ 
niedbany. Matka France wyglądała rzeczywiście jak 
stara pijaczka, i dopibro poznawszy^ ją bliżej, prze­
konywano się o je j wewnętrznej wartości. Karło­
waty Toulouse na pierwszy rzut oka zdradzał czło­
wieka wyborowego. W idać było, że miał więcej ro­
zumu. talentu dowcipu, niż inni ludzie. Chodził od 
kuwiarni do kawiarń, pijąc, ale me zaniedbywał 
się tak, jak matka Ludwika.

Mo ta matka France mimo swej brzydoty, mimo 
wzrostu małego, była w młodości genialną autorką. 
Należała do trupy „Tlieatru Libro", założonego przez 
słynnego Antoine’a. Młode, piękne autorki, z odro­
biną talentu i pewną rutyną mogą wcale łatwo pod- 

. bić pnbliczność, zwłaszcza w rolach niegłębokieh. 
ale gdy potwornie brzydka Ludwika Franca zbie­
rała oklaski, to był to już tryumf wyłącznie jej 
niezwykłego talentu. Czuła, że brzydota zagradza 
jej drogę do sławy, ale nie biadała. Kniła sama z 
siebie i pocieszała się absyntem, Przi niosła się do 
kabaretów na Montmartre i tam stała się typową 
postacia. Stąd dla Paryźan powieść Janiny Landre 
jest wielce zajmującą, ale i czytelnicy nie znający 
tych stosunków, z zajęciem odczytają tt książkę, 
ni,zaprzeczenie dobrze napisaną

U alka syndykatów urzędniczych z rządem trwa 
dalej i może stać się wielką kwestyą poi'tyczną. Tej 
sprawy nie poruszam w kronice, zaznaczając nato­
miast, że strajk kelnerów jeszcze się nie ukończył, 
chociaż strajkujący nie mają nadziei uzyskania u- 
stępstw większych ponad te, które im niedawno pra­
codawcy poczynili. . Strajk jest zresztą częściowy 
tylko i z tego już powodu niemi, warunków powo­
dzenia. Publiczność nie zajmuje się już tym straj­
kiem. który przez kiika dni był nowością. Dzisiaj 
mówią w.izyscy o dniu jutrzejszym, o pierwszym 
maja, na który rząd poczynił znaczne prz-. gotowa­
nia. Jak ten dzień minie, doniosą nam telegramy, 
zanim w druku pojawi się niniejsza koresponden­
ta ,.

Kronika.
Kraków, 4 maja.

Na tiobhoti Tow dziennikarzy Dolskich przezna­
czyła dyrekcja teatru kruków, poniedziałkowe przed­
stawienie „śm bów pan ieńsk ichP oza  sam y* już sym­
patycznym celem, kilka czynników sułada się na 
to, by przedstawienie obudziło silniejsze zaintereso- 
nie w szerokich kołach publiczności. Będzie to 
ostatnia sposobność zobaczenia arci dzieła Fredrow­
skiego w tej Formie, w jakiej ukazało się w so- 
botniem wznowieniu, gdyż występy p. Tarasiewi­
cza dobu-gają końca i ceniony artysta w „Ślubach' 
już więcej nio wystąpi. Na przedstawieniu spouzie- 
wani są nowi goście ze świata dziennikarskiego i 
literackiego ze Lwowa i Warszawy; wybiera się 
no nie również większa część zamiejscowych uczest 
ników dorocznego zgromadzenia Akademii Umie­
jętności.

Krakowska inseenlzacya „ślubów panieńskich" 
zyskała uznanie całej prasy polskiej. Prawie wszyst­
kie wybitne dzienniki poświęcają jej dłuższe arty­
kuły. Trzeba dodać, że już w drągiem przedsta­
wieniu, artyści oswobodziwszy się z tremy i uro­
czystego nastroju, dali zespół bardziej zaokrąglony 
1 wprowulzili w swą gir znacznie, więcej swobody 
i hnmoru. Obecnie więc i pod tym względem na­
wet dla uczestników promiery nastręcza sio spo­
sobność do interesują!yrli porównań

Przedstawienie operowe. Ponieważ z wielu 
stron domagano się powtórzenia „H alki", przeto, 
aby zadośćuczynić żądaniu publiczności, która tak 
żjczliw ie przyjęła produkcje szkoły operowoj prof. 
Marso, naznaczono drugie i ostatnie przedstawienie 
..Halki" na piątek 10 bm. Jednocześnie w przed­
stawieniu tem pożegnają się z krakowską publi­
cznością: panna AntoiUewska, która od 14 bm. za­
angażowaną jest do Strassburgn. oraz pp. Kozłow­
ski i Zakrzewski, którzy wchodzą w skład perso- 
nalu opery w Opawie.

Wręczenie metiaii honorowych. W poniedzia­
łek 6 b. m. odbędzie się uroczysto wręczenie me­
dali honorowych członkom krakowskiej ochotniczej 
i zawodowej straży pożarnej za 25-letnią dzia­
łalność pożarniczą i ratunków ą. Uroczystość rozpo­
cznie się o godz. 9 rano nabożeństwem w kościelo 
św. Floryaua; o godz II wręczenie medali na stra­
żnicy pożarnej.

Odznaczenie polskiego przemysłu. Złoty me­
dal, te- najwyższe odznaczenie, otrzymał świeżo na 
wystawie międzynarodowej artystyczno - przemysło­
wej iv P a r y ż u ,  tudzież na wystawie wiosennej 
(Moden-Austellnngj w W i e d n i u :  k r a k o w s k i  
z a k ł a d  w i t r a ż ó w  Zakład ton, istniejący obe­
cnie j>od firmą S. G. Zeleuskl, nabytym został, jak 
wiadomo od pp. prof. Ekielskiego i Tucha. założy­
cieli tego artystycznego przedsiębiorstwa w gru­
dniu 1906 r. przez ich byłego wspólnika inżyniera- 
arcliitoktę, p. tttanislawo Gabryela Żeleńskiego, 
który artystyczne kierownictwo powierzył zaszczy- 
tnio znanemu arcyście-malarzowi, p. Janowi Bu­
kowskiemu. .Testto już szóste najwyższo odznacze­
nie tej urajowej firmy.

Z teatru ludowego komunikują nam: W ysta­
wiając utwór patryotyczny, miała dyrekeya na celu 
chęć przyczynienia się do uświetnionia uroczystego 
obchodu 116 naaania konstytucji. Wybrany na ten 
cel utwór p. Leopolda hi Starzeńskiego poć tyt 
„Drożyna Wernvhory“ , odpowiada w znpełnoś'i tej 
ważnej dla nas chwili Główniejsze role spoczywają 
w rękucb pp.: Olsklej, Szymańskiego, Barwińskiugo, 
Barońskiogo, PilarsUiego i innych. W  niedzielę po 
południu daną będzie: „Intryga i miłość", a wie­
czorom sztuka historyczna p. t. „Pani Walewska", 
która zdobyła sobie na poprzednich przedstawieniach 
zasłużone uznanie.

Z hum0ry8tyki soc ja lis ty czn e j. Wspaniały ob­
chód konstytucji Trzeciego Maja, którego nie pro 
uiamowano wprawdzie w Kranówie za „święto na­
rodowe", ale który faktycznie przybrał cechę takie­
go święta, doczekał się takiego w „Naprzodzie" 
opisu:

„Obchód 3 Maja, u r z ą d z o n y  p r z o z  m ł o ­
d z i e ż  s z k ó ł  k r a k o w s k i c h  (!) wypadł d o ś ć  
d o b r z e  (!) mimo niepogody i ostrego, zimnego 
wiatru, W  pochodzie wzięła udział m ł o d z i e ż  
wszystkich krakowskich szkół ludowych i średnich, 
ochronek i t. d. S z t o d a ,  ż e  d o r o s ł y c h  o s ó b  
w p o c h o d z i e  b y ł o  b a r d z o  n i e  w i eł  e (sic!). 
W  Krakowie powinnyby przecież szersze koła pu­
bliczności brać idział w obchodzie patry etycznym, 
co przyczyniłoby się do jego uświetnionia."

„Naprzód" wypowiedział widocznie walkę... praw­
dzie Pozostanie w niej bez współzawodnika.

Ślub. Dnia 28 kwietnia oabył się w Nowym 
Jorku ślub Krakowianki, panny Adeli Keczkównej, 
córki Anny i Buprechfa, z p. Jozefem Myszkow­
skim

Mianowadie. P. Leopold Korytowskl, starszy za­
rządca pocztowy urzędu na dworcu kolejowym w 
Krakowie, mianowany został dyrektorem urzędu 
pocztowego na dworcu w Krakowie.

Drożyzna artykułów żywności. Jak to donosi­
liśmy ouegdaj, niektórzy piekarze krakowscy pod­
nieśli z dniem 1-go maja ceny pieczywa, nio tyło 
przez ustanowienie droższych cen, ile przoz zmniej­
szenie wagi. Ogólne podrożenie clileba wvnosi dwa 
nalerzo na kilogramie. Jak się dowiedzieliśmy, 
w tutejszym komisaryacie targowym także ceny 
mh-sa lubo nie podniesione obecnie przez rzeźni- 
ków oiicyahiie, są istotnie wygórowane. I  tak 1 kg 
.mledwicy kosztuje 2 kor. 40 lial., wołowiny od 
1 kor 34 do 1 kor. 60 hal., za wieprzowinę żą­
dają do 2 kor za T kg, za cielęcinę od ■ 1 kor. 
44 hal. do 2 kor., za baranino od 1 kor. 20 hal. 
do 1 kor. 60 hal.

Ogół skarży się na te niesłychanie wysokie ceny, 
rfteźoicy jednak znajdują usprawiedliwienie w wiel­
kiej drożyźuie i braku bydła rzeźnego.

Lecz nietylko artykuły żywności, zdrożało także 
drzowo, a drobni handlarze żądają za małe wiązki, 
które dawniej kosztowały 2 halerze, obecnie 3 hal.

Konkurs hippiczny i wyścig myśliwski (z to­
talizatorem) odbędzie się na torzo krakowskim d. 
9 li. nr o godz. 2 l /* po południu.

Roznoszenie listów w domach przy placu Do­
minikan skini odbywa się za późno, bo dopiero o 
godz. 10V* lub 11. Listonosz załatwić musi naj­
pierw ulicę Grodzką od I!ynku do ulicy Posebliioj, 
a potem dopiero przychodzi na plac Dominikański. 
Jest to stanowczo za późno.

Małoletni przestępcy. Wozortij po południu 
dwaj mali chłopcy, a mianowicie 7-letni Mikołaj 
Jarosz i 10-letni Krawczyk dopuścili się śmiałego 
w  stępku kradzieży. Oto przystąpili do przechodzą­
cej pi zez Snuiennice p Blechowej, starszej wiekiem 
osoby, i w chwili, gdy Krawczyk z jednoj strony 
przeraźliwie zatrabił w ucho pani Blechowej, Ja­
rosz wyciągnął je j z kieszeni z drugiej strony port­
monetkę, poczem obaj malcy zbiegli. W  pościgu 
polieyantowi udało się schwytać Jarosza i sprowa­
dzić go do aresztów policyjnych, za Krawczykiem 
zas wdrożono poszukiwania.

Z Podgórza. DźW <> godzinie 8 rano odbyło się 
w kaplicy parafialnej. jako w dzień św. Floryana, 
urządzone staraniem tutejszej straży pożarnej do­
roczne nabożeństwo, na którem była obecną podgór­
ska straż pożarna miejska w komplecie ze swym 
naczelnikiem, p lllg .cm . oraz prozydyuni magi­
stratu w osobach burmistrza p. Fr. Maryewskiogo, 
wiceburmistrza p. Sz. K aczm arskiego i asusorów 
miejskich. O godzinie H*/t odbiła się defilada stra­
ży pożarnej przed magistratem w paradzie z ro­
li wizy tam i Doskonale zorganizowana straż przynosi 
chlnbę naszemu miasta.

Zs sprzeniewierzenie znaczniejszej kwoty pienię 
żnej na szkodę handlarza d rzew om  opai wem Chai- 
ma Nenmiinza i pobicie swego słnżbodawcy are­
sztowano tn niejakiego Jana Bałka, służącogo u 
Nenmitnza. — Policja  aresztowała i odstawiła do 
sądu Olimpię Baczyńską, 24-letnią służącą u Erne­

styny Silbermannowej przy ulioy Mickiewicza L. 25, 
która skradłszy swej służbodawczyni pieniądze, u- 
branie i bieliznę, zamknęła ją w mieszkaniu i zbie­
gła.

Zmarli
W  Krakowie zmarł Albert J a s i ń s k i ,  b. wła­

ściciel dóbr i Uczestnik powstania z r. 1863.

Qu k ra fu .
Tarnów, 2 maja. (Święto robotnicze. Ś. p. T o ' 

masz Fusiareki). Pierwszy maja przeszedł na na­
szym braku bardzo spokojnie Robotnicy świętowali, 
snując się po ulicach z czerwoncm? kokardami. Tu 
i ówdzie zmuszano robotników do przerwania pracy, 
jednakowoż były to sporadyczne wypadki. Ogółem 
świętowali tylko robotnicy socjaliści. Spokoju ni­
gdzie nie zakłócono. Celem uświetnienia robotnicze 
go święta odbyły się dwa zgromadzenia. Pierwszo 
w sali Rady miejskiej obok policyi, na które przy­
było około 500 robotników. Wygłoszono trzy refe­
raty, na które złożyły się: referat p. Krzysztouia 
o usiawodawstwio ochvonnem, p. Strzałkowskiego 
o militaryzmie i dra Drobnora o braterstwie lu­
dów. Po południa przy ulicy Szpitalnej odbyło się 
zgromadzenie soparatystów-żydów.

Wezonij odbył się pogrzeb ś. p. Tomasza Fu- 
siarskiego, powstańca z r. 1863, więźnia i wygnań­
ca. Zmarły pełnił przez dłuższy czas obowiązki dy­
rektora Towarzystwa zaliczkowego, czując zaś cię­
żar lal usunął się w zacisze domowe i żył tylko 
dla rodziny, W  pogrzebie zaerngo obywatela wzię­
ła udział liczna pnbliczność, oraz reprezentacja 
„Sokoła", którego zmarły był gorliwym członkiem

Pożar I ISU. Onogdaj spaliły się w Bulowicach 
dwa morgi młodogo lasu sosnowego, należącego (lo 
bar Larischa. Ogień powstał z powoda nieostro­
ści dzieci, któro w lesie ogleii paliły. Żandarmeryi 
z pomocą tamtejszej ludności wiejskiej udało się 
ogień stłumić.

6<ała, 28 kwietnia. (Popis kursów dla dorosłych 
analfabetów. —  „Grube ryby" Bałuckiego). W  pią­
tek ubiegłego tygodnia odbył się w szkole polskiej 
w Białej popis kursów dla dorosłych analfabetów. 
Na uroczystość tę przybyło miejscowe duchowień­
stwo, inspektor szkolny p. Schascheb, deiogat Rady 
powiatowej, p. Ohll, reprezentaoya miejscowego 
Koła Toivarzystwa szkoły ludowoj, wreszcie grono 
osob, interesujących się walką z analfabetyzmem. 
Uczestnicy kursów —  byli analfabeci —  to robo­
tnicy i robotnice z fabryk bialsuich i bielskich; po 
całodziennej pracy przychodzą oni wieczór do szko­
ły, aby zdobyć sztukę czj tania i pisania, a przy­
znać trzeba, że czas ten wieczorny nie idzie na 
marne. Kurs niższy, prowadzony przez p. Seadę, 
popisywał się wcale gładkiem czytaniem, a kilka 
zdań, napisanych doDrze na taolicy, świadczą, że 
dotyczący robotnicy przestali być analtabetami. Na 
kursie wyższym, prowadzonym przez p. Woyna- 
rowoMogo, czytanie już było zupełnie poprawne, a 
odpowiedzi z historyi polskiej bardzo piękne. Go­
leni zachęcenia do czytania rozdano uczestnikom 
kursu książki, nadesłane- przoz zarząd główmy To­
warzystwa Szkoły Indowej, a najpilniejsi otrzymali 
prócz tego nagrody w postaci książeczek Towarzy­
stwa zaliczkowego, opiewających na drobno kwoty 
po 4 , 5 i 6 koron, ofiarowane przez tutejszą Ra­
dę powiatową —  Do uczestników kursn przema­
wiali pp. dyrektor szkoły Bobak i inspektor Scha- 
schek, zachęcając ich do dalsze;, pracy nad swojem 
wykształceniem, oraz do uświadamiania innych, nie 
umiejących dotąd czytać, by się w roka przyszłym 
do tutejszej szkoły zapisali. —  Bo klasyfikacyi 
przemawiali też di. aj uczestnicy wyzszege kursu, 
dziękując w prostych a serdecznych słowach Towa­
rzystwu szkoły ludowej za urządzenie im kursn, 
gościom za przybycie ra  popis, a w szczególności 
nauczycielom za pracę i życzliwość, okazywaną m 
podczas nauki.

Kółko amatorskie tutejszego „Sokoła" odegrało 
w sobotę na rzecz polskiego gimnazyum w Białej 
komedyę Bałuckiego „Grube ryby". Przedstaw Dnie 
wypadło wcalo udatnio. -Sala prawie pełna, świad­
czyła , że tego rodzaje widowiska mogą liczyć na 
powodzenie i ruchliwe Kółko amatorskie ma przed 
sobą wdzięczne zadanie do spełnienia, zwłaszcza 
iż celów godnych poparcia, Białoj niguy nie za­
braknie. I ’o przedstawiouiu drużyna sokola zaini- 
eyowała tańce.

Oóawa niepokojów na Bukowinie, Gzemiowie- 
cki nasz korespondent pisze pod d. 3 bm.: Obawa 
niepokojów antiżydowskich na Bukowinie (w po­
wiecie Putiila) przybrała w ostatnich dniach po­
ważny charakter. Do Putilli wysłano oficera żan- 
darmeryl, Maya. z 92 żandarmami. May, przybyw­
szy na miejsce, zażądał zaraz dalszych 20 żandar­
mów, gdyż chłopi ruscy i Huculi przybierają groźną 
postawę wobec żydów i mtcligencyi, a przedewszy- 
stkiciu wobec nauczycieli i księży. W  sprawozda­
niu swom potwierdza pornczuik May, że wśród 
chłopów panuje niebezpieczno wzburzenie umysłów, 
podniecane przez jednostl1’, które obchodzą okolice 
dla agitacji wyborczej. Kilka rodzin żydowskich 
wyjechało z okolicy Putiili, w obawie rozruchów, 
które mają się szerzyć podczas ruskich świąt W iel­
kanocnych. ~

ś u M t a .
Zmiany w narKU Łazienkowskim. Z Warsza­

w y donoszą: Zarząd pałaców opracował projekt
przebudowy galoryi oranżeryjnej w Lazionuach na 
mieszkania dla urzędników kontroli dworskioj. — 
Przy przebudowie znajdujący się w Pomarańczami 
teatr pozostanie i nadal z wj'jątkiem tojer, które 
zostanie obrócone na losale. Projekt ten został 
przesłany do zatwierdzenia ministerstwu dworu. 
Obecnie zarząd pałaców dokoiwwu gruntownej na­
prawy murów tarasu Pomarańczami.

Wiedeń, 3 maja. (Lueger w Wiedniu. —- Zamek 
AGiilleion. — Pierwszy maja. — Zwłoki Mosotiga.)

(x) Na onegdaj wem p o s i c d z e n i u R a d y  
m i o j s k i e j  zjawił się burmistrz dr L u g e r ,  któ­
ry, jak wiadomo, powrócił niedawno z Lowrany. 
Przewodniczący wiceburmistrz dr Porzor powitał go 
imieniem radców i złożył giatulacye z powodu po­
myślnej rekonwalescencji. I ’o tem powitaniu objął 
dr tUuiigór na pewien czas przewodnictwo. Również 
onegduj lekarze, profesorowie dr Neussor i dr Berg- 
ineistor odwiedzili dra Lnegtra i po zbadaniu go 
stwierdzili istotne polepszenie ogólnego stanu zdro­
wia. Zalecili mu jednakże ścisłą Jyctę i oszczędza­
nie sił, ażeby zapobiodz recydywie.

Z Berlina nadeszła wiadomość, ż« cesarz W il­
helm nabył znany z a m e k  A c h i l l e i c n ,  zbudo­
wany na wyspie Korfu przez zmarłą cesarzową 
austriacką, Elżbietę. Twórcą zamku jest architekt 
Rafael Caiito, a budowa trv .iła od roku 1889 do 
1891. Całość jest w stylu starolieleńskim, zas wnę 
trze ma rozmaite style. Kaplica domowa jest bi­
zantyńska, sala jadalna mn styl włoskiego odro- 
dzonia. pokój do palenia jest pompejanski. —  Ne

pierwszem piętrze mieściło się pomieszkanie prze­
znaczone dla cesarza, drr.gio zamieszkiwała cesa­
rzowa. Piękny perjrstyl o 12 kolumnach jońskich, 
i terasa z posągiem konającego Achillesa są ozdo­
bą zamku. W  parku znajduje się mała świątynia 
z pomnikiem Ileinego. ulubionego poety cesarzowej.

Zamek należał do księżnej bawarskiej Gizeli, 
córki cesarza, ale prawo używalności iuiuł cesarz. 
O nabycio zamku starały się rozmaite konsorcja. 
Chciano go nabyć dla założenia tam sanatoryum, 
a nawet znalazło się konsorcjum, pragnące urzą­
dzić z zamkn don* gry. Zarząd dóbr cesarskich od­
rzucił te oferty, aż wreszcie zamek został nabyty 
przez cesarza Wilhelma. Cena kupna nie odpowia­
da kosztom budowy 1 urządzenia zamku, ale za­
rząd dóbr cesarskich kierował się myślą, ażeby pa­
miątkowy ten zamek nie dostał się tv niewłaściwe 
ręce. W  bieżącym miesiącu easarz Wilhelm obej­
mie nową posiadłość swoją w posiadanie. Ma to być 
przystanek —  „piod-a-torre" dla niemieckiej ro­
dziny cesarskiej na południu.

M a j o w e  ś w i ę t o  r o b o t n i c z e  minęło spo­
kojnie. Do południa była piękna pogoda, alo popo­
łudniu zaczęło się niebo zasępiać 1 ku wieczorowi 
rzęsisty deszcz wypłoszył lobotnikćw z Prateru. 
O godzinie 9 rano wo wszystkich dzielnicach od- 
b jły  się zgromadzenia robotników: 25 niemieckich, 
12 czeskich, 2 p o l s k i e ,  2 węgierskie i jedno 
ukraińskie. Próez tego było 32 zgromadzeń zawo­
dowych.

Z w ł o k i  p r o f e s o r a  M o s o t i g a ,  który uto­
nął w Dunajn, nie zostały dotąd znalezione. Brat 
zmarłego, dr Józel Mo3etig, który przybył tu z Trye- 
stu, tudzież jego synowie, twierdzą stanowczo, ze 
o samobójstwie niema mowjT- Pomimo chorobliwego 
stanu zmarły profesor nio tracił pogody ducha, a 
a zresztą ogólny jogo nastrój psychiczny nie do­
puszczał myśli o samobójstwie. Dr Józef Mosetig 
powrócił do Tryestu, a pomieszkanie zmarłego pro­
fesora jest opieczętowane z urzędu.

Szpieg niemiecki, w  Brukseli został uwięziony 
szpieg niemiecki Piotr Tlieissen, utóry podobno 
nazywa się właściwie Miiller. Sprawa ta wywołała 
wrażenie w Paryżu, gdzie sądzą, że ^hcissen był 
ningdyś pomocnikiem słynnego szpiega Ouersa, u- 
prawiał swoje rzemiosło we Francyi na rzecz Nie­
miec i został skazany na 5 lat więzienia. Po od­
siedzeniu tej kary Theisser przeniósł się do Bruk­
seli i tutaj zorganizował służbę szpiegowską prze­
ciwko Francyi. Pod nazwiskiem pewnogc oficera 
belgijskiej gwardyi ruchomej ogłaszał w dzienni­
kach, że poszukuje podoficerów do przepisywania. 
Jeden z belgijskich podoficerów, zgłosiwszy się do 
lego zajęcia, spostrzegł, że cliodzl o szpiegostwo, i 
doniósł o tem policyi. Thelssen został uwięziony, 
alo prawdopodobnie odzyska wolność, gdyż belgij­
ski kodeks karny nie zawiera paragrafu przeciwko 
Hżpiegodtwn, a zresztą chodzi o szpiegostwo na 
szkodę Francyi.

Ospa W Escurialn. Jak donoszą z Madrytu, w 
królewskim zamkn Escurlal wybuchła ospa. Zacho­
rował na nią infant Fernando, a później kilku sło 
żących. Lekarze przedsięwzięli wszelkie środki, aże­
by uchronić przed ospą królowę, która znajduje się 
w stanie błogosławionym.

Straszne okaleczenie. Znany ściewak liryczny 
Kossi, który w 8an Francisco podczas katastrofy 
trzęsienia ziemi stracił głos skntkiem przerażenia, 
powrócił do Hedyolanu i tam próbował rozmaitych 
środków, ażeby głos odzyskać. Zawiedziony w tej 
nadziei, popadł w rozpacz i uciął sobie nożycami 
język u aaiuuj nasady. W  stanie beznadziejnym od­
wieziono go do szpitala.

Z e  stow au  z y s z e u .
2 Towarzystwa technicznego. W e wtorek d.

7 b. m., o gc izinio 7 wieczór odbędzie się posie­
dzenie z porządkiem dziennym: 1) odczyt inżynie­
ra Edmunda .Zieleniewskiego: „Projekt przeniesie­
nia fabryki pod firmą L. Zieleniewski na Grze­
górzki"'. 2) Wynór redakcji „Architekt*

Dzisiejszy numer „Nowej Reformy" zawiera 2 
i pół arkuszy! tj. 10 stron druku. Na stronio 5 
zamieszczamy obrazek Maksymiliana Y i o l i  p. t. 
„Mayer 1 Muller"

Dla Wielkopodan do rąk drr H. Jordana złożyli; 
Miinnichowa z Wiednia 6 K ,  Michał Brudziński 
7, Tarnowa 10 koron.

Skicdki Zamiast wieńca ra  trumnę ś. p. Zygmunta 
ii łoza złożyli urzędnicy magistratu w N. Hączn >4 K na 
gimnazyum polskio w Białej.

Dla Tow. „Szkoły tndow„j“ złożył Józef ltóża 1 K.
Na gimnazyum polskie u Białej złożył Tomasz Pro- 

cbal 1u K.
Repertoar teatru miejskiego
W Bobotę: „Syzytowo potomstwo", cztery odsłony Ira- 

gikomedyi rodzinnej, napisał Tlcnnk Sikorski; wjstęp 
M .Tarasiewicza.

W niedzielę po południu: „Mąż r grzeczności"; wie­
czór: Svzyfowo potomstwo".

W  poniedziiUok: , Slaby paniońskio" (na dochód Tow. 
dzieenikarzy i literatów polskich).

Z kalendarza W  niedzielę 5 maja: Piusa p. w., w po­
niedziałek 6 maja: Jane ap, w oleju i Hehodora; wo 
wtorek 7 ranja Domiceli i Boneć.rkte p. w.

Wschód słońca 5 maja o godzinie 4 min. 12, zachód 
o godz 7 min 1; dłngość d.u godzin .14 min. 40.

Z kraKOWsklegc obserwatoryum. Dnia 8 maja ler- 
momelr doszedł od + 3'0 do +  15'6 Gr; — barometr 
wahał się

Dnia 4 maja o godzinie 7 rano stan barometru 73S 6 
mm„ termometru 13 8 C.; wiatr południowo-zachodni.

B .  G abryeiska, K r z y  sz  t o f  ory , 
K r > a k c  w .  Wynajmuje i sprzedaje pierw­
szorzędnych fabryk fortepiany, pianina, harmo­
nie i pianole za grotówkę lub na spłaty nawej 
dwudzicsiomiesięczne. Instrumenty używane od 
cen najniższych.

M n it !  m e ,  aitysiimee i iiieiatkle.
— Ordery i odznaki zaszczytne w Polsce,

przez Henryka Sadowskiego. Warszawa 1906.
W  r. 1005 wyszła pierwsza połowa pracy p. 

Henryka Sadowskiego pod powyższym tytułem. Obe 
cnio ukazała się druga i ostatnia zarazem część 
tej interesującej monografii.

P. Sadowski mało miał poprzedników. Wpra- 
wdz.ie już w r. 1730 Jan Fryderyk Sapieha, pod­
ówczas kasztelan trocki, wydał swe „ Adnotationes 
Uistoncao" o początku orderu Orła Białego, ale 
dzieło jego jest zbyt pełne fantazji, bo owo po­
czątki orderu, ustanowionego przez Augusta II, pro­
wadzi od... Lecha, podaje nawet portret Lecha, 
ozdobionego tym orderem. Następnie Bentkowski, 
autor ..Historyi Literatury", na zlecenie komisji 
spraw wewnętrznjch i oświaty w Kroiestwie Pol­
akiem, treściwie, ale snmionnie opracował w r. 1835 
dzieje orderów ł oznak honorowych w Polsce; mo­
nografię tę wyarnuował dopiero w r. 1858 „Prze­

gląd Poznański". Trzecim pracownikiem na tym 
polu był Julian Bartoszewicz, który w historyi 
szpitala Dzieciątka Jezus „sumiennie i wyczerpu­
jąco" opisał dzieje orderu św. Stanisława.

Oto i wszyscy poprzednicy p. Sadowskiego, nib 
licząc drobnych artykułów i luźnych wiadomości, 
podanych przez Lelewela. Baczyńskiego i t. d. Dla­
czego ten przedmiot zajmował tak mało badaczy 
przeszłości? Może dlatego, że nie dawał obfitego 
materyału. Demokracja szlachecka w Polsce nio 
tolerowaia tytułów, ani orderów. Szorog lconstytu- 
cyj sejmowych nie zezwalał na przyjmowanie ob­
cych tytułów; konstytucja np. 1641 r. infamią ob­
łożyła wszvstkich, kcórzyby o nie starać się zamy­
ślali i pozwalała każdemu zapozy w ić ich przed 
trybunał koronny. Dopiero czasy upadku państwo­
wego dla „królewiąt" i „dorobkiewiczów" okazały 
ssę pod tym względem łaskawe. Tak samo % orde­
rami. Jeszcze Władysławowi IY nie udato się za­
prowadzić orderu Niopokalanego poczęcie N. M. Pan­
ny wobec stanowczej opozycji szlhcbty, a nawet 
wielkich panów, przeciwnych naruszeniu równości 
a już w 60 lat później August II ustanawia order 
Orła Białego, a po nim Poniatowski order św Sta­
nisława,

Dzieje tych dwóch orderów zajmują znaczną 
część monografii Sadowskiego. Ale prócz tego ma­
my w niej szczegóły o niedoszłym orderze Niepo- 
ualanego Poczęcia, o orderze wojskowym y i r t u t i  
m l l i t a r i ,  o medalach nagrodowych albo poda­
runkowych z czasów Jagiellonów i Wazów, o me­
dalu b e n e - m e r e n t i b u s  Augusta III, o orderze 
PP. Eanoniczek warszaw skich, o medaiach i zna­
kach zaszczytnych za panowania Stanisława Augu­
sta, o medalach Towarzystwa Jabłonowskiego w 
Gdańsku, przeznaczonych jaLo nagrody za prace 
naukowe i liteiackie, o orderze miechowskim Krzy­
ża jerozolimskiego, wreszcie -o rozmaitych medalach 
i odznakach zaszczytnych za czasów Księstwa Yi ar- 
szawsuiego i Królestwa Kongresowego.

Niopudobna w dziennikarskiej notatce dać poję­
cia o bogatej ł reści toj obszernej, sumiennej, z za­
miłowaniem opracowanej monografii p. Sadowskie­
go Są w mej i karty budząco rzewne wspomnie­
nia, jak cały rozdział o y i r t u t i  m i l l t a r i ,  jak 
opia pierścieni Kościuszkowskich, są i karty dające 
świetne świadectwo naszej kulturze, jak ustępy po­
święcone medalom m e r e n t i b n s ,  d i i i g o n t l & e ,  
s o l  o r t  i,  Komisji edukacyjnej, y i r t u t i  c i y i i l ,  
Towarzystwa Jabłonowskiego, Towarzystwa Przyja 
ciół Nauk i n g e n i o  e t  a r t ł  i t. d. Order św. 
Stanisława siużył nietylko zasłudze i próżności, ale 
miał 1 celo filantropijne nr oku, każdy bowiem ka­
waler tego ordern obowiązany był do znacznych 
świadczeń na rzecz szpitala Dzieciątka Jezns.

Dzieło p. Sauowskiego, wydane iu 4-to. w for­
macie albumowym, stanowi też i album artysty­
czne. Ozdabia jo paręset k lisz, na które się skła­
dają nietylko podob:zny orderów 1 oznak, ale re- 
produucye ciekawych dyplomów, patentów, a wre­
szcie portrety Joanny Żubrowej, sierżanta wojsk 
Ks. Waiszawskiego i Barbary Czarnowskiej, kade­
ta I  pułku jazdy augustowskiej ze powstania listo­
padowego; obło one nosiły na swych piersiach za­
szczytną oznakę: y i r t u t i  m i l i  t a r ł .  kb,

—  0 . OrzeszKOwej. W  wychodzącym w Mcdyo- 
lamo dziennika „I  Teatra; Gazeta d’ Arto", p. 
Ofeljr Szrottor-Borowska zam'eściła nad :r pochłe!> 
ny artykuł z powodu jubileuszu Elizy Orzeszuowcj. 
Pióra tejże autorki znajdujemy również o jubilatce 
naszej „profil literacki" w czasopiśmie, wy chód zą- 
cem w Turynie, poświęconem sprawom nie wieściła 
p. t. „L a Donna", fetndjum to zdobią dwa portrety 
znakomite i autorki, oraz podobizny marek jubileu­
szowych na jej cześć wydanych.

Artykuł powyższy o pissree polskiej redakcys 
poprzedziła kilku pechlebneiui słowy o p. Ofelji Bo­
rowskiej, warszawiance, przebywającej oo lat kilku 
w Medyolanie, u córa zdoDywszy gruntowną znajo­
mość języka wioskiego, stula się jedną z wybitniej­
szych współpracowniczek pism tam*ejszych. Talent 
swój p. Borowska zużytkowywa na zaznajamianie 
Włochów z bieią-cą literaturą polską i na przekłady 
z włoskiego na polskie

—  Kant po polsku Nakładem polskiego Towa­
rzystwa filozoficznego we Lwowio pojawiło się jako 
II tom wydawnictw Towarzystwa dzieło Kanta p. t. 
„Uzasadnienie metafizj-kl moralności" fGrnndlegjng 
zui Metaphysik der Sitten) w przekładzie profesora 
lwowskiego nniw. p. dra M. Wartenberga. Istnieją 
już po polsku główno dzieła Kanta z zakresu ioo- 
ryi poznania, jak „Krytyka czystego rozumu" w prze­
kładzie Piotra Chmielowskiego 1 „Prolegomena"; 
z pism etycznych Kanta, które dia całokształtu jego 
filozofii tak zasadniczo posiadają znaczenie, nie 
mieliśmy dotąd w przekładzie żadnego. Lukę tę wy­
pełnia niniejsze dzieło. Pierwsze, w porządku cza­
sowym, z kartowskich pism etycznych, traktuje o 
najwyższej zasadzie moralności, o t. zw. ,.katego- 
ryezn m  Imperatywie'* i rozwija b&idzo doniesie 
pojęcie państwa celów, które Kant w późniejszych 
swych dziełach etycznych, jak w „Krytyce prakty­
cznego rozumu" I w „M etafizjce moralności" po­
minął. Jest to więc jedna z podstawowych prac 
z dziedziny etyki kantowsluej.

Dział ekonomiczny.
x  Kanaiizacya Wisły. Dzisiaj przed południem 

w sali posiedzeń Rady ir. Krakowa rozpoczęły się 
obrady komisji obchodowej wraz z rozprawą ekspro- 
pryacyjną, poświęcone projektowi kanalizacji W i­
sły. Komisy- przewodniczy st. radca namiestnictwa 
dr Stanisław Ustyanowski, obecnymi są delegaci: mi- 
nistrerstwa spraw wewnętrznych Yeber von Ehen- 
kof i radca ministeryalny Herbst, z ministerstwa 
rolnictwa radca Struszkhwicz, z ministerstwa han­
dlu seuretarz sekcyjny Sahor, z ministerstwa kole­
jowego inżynier p. Szlacutowski, z namiestnictwa 
starszy radca budownictwa Roman Ingarden, za 
starostwa krakowskiego dr Stefan Slęk, z ramienia 
miasta wiceprezydent Chyliński, dalej obeenjmi 
byli reprezentanci Izby handlowej, wojskowości, de­
legaci gmin podmiejskich interesowanych w kalali- 
zacyi "Wisły itd. Jauo ekspert e.zynny był prof. u- 
niwersytetu p. Sikorski, twórca jednego z planów 
przekopu W isły.

Obrady zagaił dr Ustyanowski, który zaznaczjł, żo 
obecna komisya lua na cela dalszo kroki na wa- 
żnem polu ekonomicznego rozwoju kraju, jakf po­
wstanie przez połączenie Krakowa Rpławnym ka­
nałem z Wiedniem, w czem się łączy sprawa za­
bezpieczenia miasta przed powodzią i przeprowa­
dzenia szeroko pojętej asanacyi Krakowa, Podgó­
rza i gmin nadbrzeżnvch. Daloj omówił dr Ustya­
nowski szczegółowo projekt nowego kanału, który 
w szeregach rysunków na kartonach rozwieszony 
został na ścianach sali rannej. Objaśnienia fachowa 
zebranym, co do projektu, dawał kierownik ekspo­
zytury budowy dróg wodnych w Krakowie p. jaa 
Czerwiński, który przedstawił projekt kanalizacyl

Centralne ogrzewanie w sze lk ich  system ów

i wentylacye

dla miast, gmin, folwarków, fabryk, ogrodów, gmachów 
fnblicznych, domów prywatnych i t. d Poszukiwanie
i ujmowanie źródeł, wiercenie studzien. Pompy, Łaźnie 
i Ł&tienU, Zakłady kąpielowe, projektują i wykonują.

Enż. Leonard Nitsch i S-ka
Ł Kraków, Kole,owa 18.

Najlepsze reiereneye ż dotychczas wykonanych iohót,
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W isły poi Krakowem w ogólnych zarysach, nastę­
pnie projektowany budowę jazu stawidłowego w Dłj- 
bin, potrzebnego do spiętrzenia wody wzdłuż brze­
gów pod Krakowem, co umożliwi prawidłowy ruch 
statków i ich ładowanie. Góry brzegów będą zało­
żone drogi i ochronne mury, po obu stronach Wi- 
bły pod Krakowem zbudowane będy wielkie kole­
ktory, umożliwiające odpływ brudnej wody poniżej 
jazu w Dąbiu. Nad górnemi murami zbudowane bę­
dą bulwary oraz zjazdy o spadku 5 prc., które 
będą służyły jako ładownie dla statków.

Sprawa kanalizacji W isły pod Krakowem łączy 
się z ogolny sprawą budowy sieci kanałów w ca- 
łem państwie.

Dalszy ciąg prac komisji jest n-stopujący: W d. 
6 i 7 bm. odbędzie się obchód polityczny skanali­
zowania Wisły, or?z spisanie protokołów na lewym 
je j brzegu w gminaeh Dybie i Piaski. Dnia 10 i 
11 bm. odbędzie Bię obchód polityczny i spisanie 
protokołow w gminach Płaszów i Podgórze (prawy 
brz g Wisły). W  dniach 13, 14 i 15 bm. odbędzie 
komisja obchód polityczny i obrady nad przełoże­
niem toru przemysłowego ze stacji Grzegórzki do 
gazowni miejskiej w Kranówie, oraz spisanie pro­
tokołów w gminie m. Krakowa (lewy brzeg Wisły) 
Na dni 25 i 27 bm. wyznaczony został obchód po­
lityczny gmin Lndwinów i Zwierzyniec (prawy nrzeg 
W isły), oraz spisanie odnośnych protokołów. Ko­
m isja zakończy swe czynności w dniach 28 i 29 
maja.

^  Okręgowa wystawa przemysłowo-rolnicza 
W Wadowicach. Zarząd „Towarzystwa pomocy 
przemysłowej-1 w Wadowicach z utworzonym osob­
nym komitetem, Krząta się żywo około przygoto­
wań do okręgowej wystawy p r z e m y s ł o w o - r o l ­
n i c z e j ,  jaka odbędzie się w Wadowicach z koń­
cem sierpnia i w początkach września br. Dzięki 
licznym zgłoszeniom w-ytwórców z całego kraju, a 
zwłaszcza z Krakowa i z powiatów: wadowickiego, 
myślenickiego, żywieckiego i z Białej, wystawa za­
powiada się bardzo dobiize. Wystawa mieścić sie 
będzie w obszernych gmachach miejscowej Ezkoły 
żeńskiej i Towarzystwa rolniczego okręgowego, po­
nad to do nżytku komitetu wystawy oddany został 
ogród miejski i przyległe grania prywatne, na któ­
rych staną zgłoszone już licznie pawilony własne 
'ozmaitych firm labrycznych.

Nadpływające z Jniem każdym zgłoszenia udziału 
od rozmaitych właścicieli fabryk i mniejszych pra­
cowni, wynalazców i rękodzielników, zapowiadane 
zjazdy i wycieczki na wystawę z różnych stron 
kra u, każą się spodziewać, źe uczestnicy wystawy 
odniosą z niej prawdziwą korzyść, i że żaden z 
krajowych przemysłowców nie pominie tej doskona­
łej sposobności zareklamowania swej firmy.

Na czele komitetu wystawowego stoją, dr Jan 
Iwauski burmistrz miasta Wadowic, i inżyniei Ka­
zimierz Kłębkowski, prezes Towarzystwa „Pomocy 
przemy sło we j “ .

Budapeszt, 3 maja. Pszenica na maj 9 06 do 9'07; 
jBzeoha na październik 943 do 947; żyti na maj 790 
do 725 żyto na październik 7 88 dc 7 89; owies na 
”iuj 7-82 do 783; owies u a październik 6-84 do 6-85; 
kuiarydza na maj 5 84 do 5 8ó; kakurydza na upiec 
5-85 do 586; rzepak na sierpień 14-75 do 15-00. "Wszy­
stko za 50 kg.

Oferty mierne, chęć knpna mierna, usposobienie spok., 
pogodi piękna.

Krcuika lwowska.
Lwów, 4 maja.

Wybór p. Ciuchcinskiego prezydentem Lwowa 
nastąpił, jak wiadomo, 50 głosami na 87 głosują 
eyCh. llniejszość była zdania (dr Maryański ogła­
sza w tej sprawie dłuższy artykuł w „Kuryerze 
Lwowskim), ze do wyboru prezydenta potrzeba 61 
głosów, skoro Rada miasta Lwowa liczy 10U rad­
nych. To. też przeciw dokonanemu wyborowi ogło­
sili na protokóle z posiedzenia, na którem odbyły 
się wybory, umotywowany protest radców pp. Las- 
kownicki, Hauser* Czarnecki, Starzewski,. Wasung, 
Aschkenaze, Śliwiński, Lilien. Pawłowski i Hudec.

P. Teofil Merunowicz, poseł na Sejm krajowy 
i znany publicysta, obchodził wczoraj we Lwowie 
40  letni jubileusz współpratownietwa w „Gazecie 
Narodowej-1. Do składa redakcji tej gazety wstą­
pił p Herunowicz w r. 1867 za redakcji Jana 
Dobrzańskiego IV zajmującym artykule, zatytuło­
wanym „40 lat w zawodzie dziennikarskim^ zamie­
szczonym w „Gazecie Narodowej“ , opowiada p M&- 
runowicz ciekawe przyczynki do dziejów publicy­
styki polskiej z doby .pierwszych brzasków życia 
konstytucyjnego w Austryi i urabiania się prądów 
polityki narodowej w Galicji. Towarzyszami pracy 
p. llerannwlcza byli żyjący jeszcze Platon Kostecki 
I HcnrjK fiewakoTucz, pierwszy od je j założenia 
do dziś niezmiennie przy „Gazecie Nirodowej** sto­
ic y , drogi dziś jej zdeklarowany przeciwnik, jako 
ledaktor „Kuryera Lwowskiego“ .

W  gronie dziennikarz^-publicystów polskich p. 
Teofil Merunawijz zajął poważne i wybitne stano­
wisko. jako antor wieln cennych rozpraw z dzie­
dziny ekonomii i nauk społecznych. Choć w pracy 
swej politycznej i publicystycznej stał zawsze po 
stronie obozu konserwatywnego, działalność jego 
zawsze cechowała dobra wiara, kierowana szczerem 
przywiązaniem do kraju i chęcią służenia dobrej 
sprawie,

Z okazyi rzadkiego tego w stosunkach dzhum- 
barskicn jubileuszu, koledzy7 redakcyjni z seniorem 
„Gazety Narodowej** p. Platonem Kosteckim udali 
się gremialnie do jubilata, aby mu złożyć gratula­
cje . Otrzymał tez p. łleiunowicz z całego kraju 
■jd licznych przyjaciół życzenia i onjawy uznania. 
Prezes Koła polskiego p. Daw id Abrahamowie? zło- 
4yl je  jubilatowi osobiście.

Do życzeń składanych przez ogoł jednemu z naj­
starszych polskich publicystów, przyłącza się także 
redak w. „jj, wej Reformy**, składając wyrazy u- 
znunia dla pracy i wytrwałego pracownika pióra.

Był to 19-letni Aram Dołobowski. Znaleziono 
przy nim bomoo o wielkiej sile wybuchowej, 
brauning, 25 nabojów, kilkanaście rulonów pie­
niędzy, oraz odezwy* „Białostockiej grupy anar­
chii** i „Centralnego komitetu żydowskiej so- 
eyal- demokratycznej party i Poabsion1* Dołobow- 
skieran grozi kara śmierci.

Ouegdaj we czwartek ten sam sąd okręgowy 
rozpatrywał sprawę prasową humorystycznego 
tygodnika „Grom-*, z powodu zamieszczonej tam 
w N-rze 6 następującej notatki.

„Gabinet, Jednakże ten gabinet złożony jest 
z ludzi bardzo pobożnych i religijnych.

Przecież okazali tyle chrześcijańsku^ pokory.
Tak, żeby tylko pamiętali jeszcze o 5 przy­

kazaniu Boskiem „nie zaoijaj** i o 7 „nie 
kradnij**, to byliby chyba świętymi **

Otóż warszawski komitet dla spraw praso­
wych, odczytawszy powyższą notatkę, przyszedł 
do wniosku, żc celem jej było znieważenie mi­
nistrów rosyjskich i wdrożył przeciwko wj daw­
cy „Gromu’*, Torżewskiemn. dochodzenie karne.

Na rozprawie, Tor/ew,-kiego, bronionego przez 
przysięgłego adwokata, Zemańskiego, uwolniono.

O trudnościach, jakie polska .Macierz szkolna 
spoiyki w I n b e i s k i e m,  donosi „Ziemia Lu- 
belska**:

„Przedewszystkiem Macierz musiała czekać 
r o k  c a ł y  na koncesję na szkoły, co bardzo 
przygnębiająco wpłynęło na Koła. Gdy wresz­
cie nadeszło pozwolenie na otwarcie trzydzie­
stu kilnu szk'>}, przekonano się, że nie zatwier­
dzono ani jednej szkoły w szesciu wschodnich 
powiatach guberni, prawdopodobnie ze względu 
na sprawę rusińską. Do powiatów rusińskłch 
zaliczono pomiędzy innemi zamojski i krasno- 
stawsr;i, w których pierwszy ma zaledwie 95 
proc. ludności prawosławnej, drugi zas 5-9. Od­
mówiono koncesyi na szkoły w Kurowie. Ka­
mionce i Krzczonowie.

Na tern nie kończą się wszakże trudności 
stawiane Macierzy, bo nie dość jest mieć po­
zwolenie na otwarcie szkoły, trzeba jeszcze 
uzyskać zatwierdzenie nauczyciela. Tymczasem 
władze pod tym względem robią różne trudno­
ści. Nie zatwierdzają one naprzykład nauczy­
cieli. usuniętych w roku zeszłym za domaganie 
się języka polskiego w szkole ludowej, pomimo 
że wielu z tych nauczycieli powróciło nawet 
na posady w szkołach rządowych. Wreszcie, 
pomimo zniesienia kar za nauczanie domowe, 
polieya bardzo energicznie pilnuje, aby w do­
mach dzieci nic uczono. Wykazując bezzasadność 
tego, „Ziemia Lubelska* powołuje się na uchwały 
komitetu ministrów, które uzyskały zatwierdze­
nie dnia 18 czerwca 1905 r.

(Telegramy „N, Reformy“ z 4  maja.)

Sfcwy gei28?ał-ga'oernć.to • wileński.
Petersburg, Generał-gubernatorem wileńskim 

zostać ma generał R e n n e n k a m p f .
Galowie ca nroczystoścfacb 

dworskich.
Petersburg. Gołowin otrzymał zaproszenie na 

święta do dworu w Orskiem Siole i dziś przy­
był z Moskwy do Petersburga.

Biacteh rządu.
Petersuurg. O ostatniej konferencyi G o ł o ­

w i n  a ze S t o ł y  p i n e m  donoszą jeszcze, że 
Stołypin wyraził obawą co do przyszłych w Du­
mie rozpraw nad interpclacyami w sprawie nie­
legalnego postępowania gubernatora moskiew­
skiego Ilersdielmana i w sprawie amnestyi.

Stołypio starał się także dowiedzieć, jakie 
w tych sprawach stanowisko zajmą kadeci, aie 
Gołowin dał wymijającą odpowiedź.

Sli-ist w lu  wobec Dum>,
Petersburg. Minister wojny zakazał oficerom 

przedsiębrania jakichkolwiek kroków przeciw 
posłowi Zubarowi, który w Dumie obraził ar­
mię. Mimster stwierdza, że zajście w Dumie 
uważa za załatwione.

Z W a r s z a w y  donoszą.
W  dmu 8 b. m. odbędzie się p.zed tutejszym 

sądem okręgowym rozprawa o głośny napad na 
kantor Mejlacha w Biały mstoku, wykonapy w 
inni 27 maja z r. W  dniu tym do wymienio­
nego kantoru wdarło się kilkanaście osób z brau- 
ningami w rękach i zażądało od pracowników 
wydania im wszystkich pieniędzy z kasy. Per­
sona], oszołomiony niespoib śewanym napadem, 
a ii stawił sprawcom zamachu żednego oporu 
Bandyci zabrali około 2.000 rb., poczein rzueiłi 
się i j  ucieczce. W  pugeni za napastnikami pu­
ściła się polieya; wywiązała się wówczas po­
między uciekającymi a strzelającymi wymiana 
strzałów; jeden z uciekających wpadł w po- 
iwórze miejscowej synagogi i tu go schwy­
tano

Rada państwa o kostyngenefe 
rekrutów.

Berlin. Jak z Petersburga donoszą, i w Ra­
dzie państwa przyszło (lo burzliwy ch zajść przy 
dyskusyi nad kontygentem rekruta. Członek 
Rady K a m i e ń s k i j  domagał się zniesienia 
„niepotrzebnych oddziałów wojsk**, jak np. 
p u ł k ó w  g w a r d y j s k i c h .  Powstała z po­
wodu tego wyrażenia się mówcy tak znaczna 
wrzawa, że K a m i e ń s k i  j u s t ą p i ć  m u ­
s i a ł  z t r y b u n y  Minister wojny R e di g er 
bronił pułków gwardyjskich, poczem przema­
wiał baron K o r f f  i b. minister J e r m o ł o w ,  
który wywody swoje zakończył trzykrotnem 
„hurra“ na cześć armii. Okrzyk ten powtórzyli 
członkowie Rady państwo.

Nowe ustawy.
Petersburg, Pet, Ag. teł. donosi: Rada mini­

strów uchwaliła na wczorajszem posiedzeniu 
przedstawić Dumie projekt ustawy w sprawie 
wydawania przez Rosyę zbrodniarzy na żąda­
nie obcych państw.

Czarna sotnia w niełasce.
Petersburg Z rozporządzenia prokuratoryi 

dokonano z powodu sprawy o zabójstwo Jołło- 
sa rewizyi u prezesa „Związku narodu rosyj- 
skiego**, dra Dnbrowina. W  lokalu rady „Związ­
ku1' znaleziono kompromitujące dokumenty, wy­
roki śmierci i t. d. Gubernatorom kijowskiemu 
i odeskiemu po 1 e c o n o  r o z b r o i ć  „ b o j o w -  
c ó ws£ z w i ą z k u.

Naaad na pocztę.
Jarosław Naetaeyę pocztową Kurimką napa­

dło sześciu zbrojnych bandytów, zabili naczel­
nika staeyi i porwali worek pocztowy. Przy 
ściganiu bandyci strzelali do włościan; dwóch 
włośeiai c i ę ż k o  r a n i o n y c h.

Jarosław. Ściganie przez włościan bandytów, 
którzy zabili we wsi Knrbskiej naczelnika pocz­
ty, trwało do późnej nocy. O 12 wiorst we wsi 
tej włościanie otoczyli las, w którym ukryli się 
bandyci, d w ó c h  z n i c h  z a b i l i ,  a trzeciego, 
ciężko pobitego, oddali w ręce policyi. Bandyci, 
strzelając, z r a n i l i  p i ę c i u  w ł o ś c i a n .  Na 
posznKi wame pozostałych bandytów wysłano 
strażników7 policyjnyob

Rosy a a Waty nar
Petersburg Wedle doniesienia „Boersen Ztg“ , 

msya wysłanego do Rzymu szefa s<Acyr w mi­
nisterstwie spraw zagranicznych Wiadimirowa 
w celu ponownego utworzenia katolickiej me­
tropolii przy Watykanie, napotyka na trndności. 
Papież domaga się, aoy po ogłoszeniu wolności 
wyznaniowej w Rosyi przyznano Watykanów ; 
w-ększą inieyatywę przy mianowauiach

LbOEtjewna w więzieniu.
Berno (szwajcarskie). Zasądzona na karę wię­

zienną T a t i a n a  L e o n t j e w n a  przewiezioną 
została do wiezienia w Lensburgn, gdzie zatru­
dnia. hię szyciem bielizny dla więźniów. Raz wT 
miesiącu pozwolono jej przyjmować rodzino. — 
Matka Łeontjewny postanowiła na czas pobytu 
córki w więzieniu zamieszkać na stałe w Letw- 
bnrgu. aby raćdz co miesiąc widywać córkę. 
Gdy dyrektor więzienia oświadczył Jjeontje- 
wnic, że w razie, jeśli w więzienia dobrze za­
chowywać się będzie, liczyć może na ułaska­
wienie przed upływem kary, na jaką ją skaza­
no, odpowiedziała, ż e n i ć  j e j  na  tern n i e  
z a i e ż v, *
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Berlin. Cesarz Wilhelm wczoraj o gOdz. 10 
m 15 wieczorem odjechał do Eiseuach i Schlitz.

kosr» chy na ftokowiiue,
Czerniowce. W  sprawie zamordowania Gold- 

bergów (donieśliśmy wczoraj, przyp. red.) spra­
wdzono, że mordercy z r a b o w a l i  skl e j ) ,  a 
polawszy zwłoki swych ofiar naftą, podpalili je 
i umknęli. U w i ę z i o n o  c z t e r e c h  w ł o ­
ś c i a n ,  podejrzanych o spełnienie zbrodniczego 
czyuu -» >

Z kilku stron donoszą, że z a c h o d z i  o b a ­
w a  w y b u c h u  r o z r u c h ó w .

Ra?. &ebreńll33l w Berlinie.
Berlin. „Berliner TageblatC* omawia obszer­

nie pobyć anstro-węgierskiego ministra spraw 
zagranicznych bar. Aehrentłiala w Berlinie 
wyraża zadowolenie z powodu odbytych z nim 
konferencyj i narad. Dziennik ten uważa je za 
k r o k i  p r z y g o t o w a w c z e  do  p r z y s z ł e j  
w s p ó l n e j  a k c y i  t r ó j  p r z y  mi  o r aa. Ce­
lowi temu służyć będzie, zdaniem „Tageblattu *, 
także postanowiona już podróż bar. A ehrcntbala 
do Włoch, gdzie jak wiadomo, w W enecji ma 
się spotkać z włoskim ministrem spraw zagra­
nicznych Tittouim.

Borlin. An.stro-węgierski minister spraw za­
granicznych bar. Aehrenthal odjechał wczoraj 
wieczorem do Wiednia.

Dymisja 2 powodu wyporów
Wiedeń. Jak słychać, minister kolei przyjął 

wręczone mu przez radcę dworu K u r a n d ę  
podanie o d y m i s y ę. Kuranda, jak wiadomo, 
kandyduje na posła w Wiedniu.

królewskiego. Przyczyny usunięcia oficerów tych 
z armii n ie  są  z n a n e

Farlrmnł rumuński.
Bukareszt Dziennik urzędowy ogłasza de­

kret królewski, zwołujący parlament na 9 bm. 
na nadzwyczajną sesyę.

Strajki w ftateryce.
Nowy Jork. Strajk robotników portowy di 

w Nowym Jorku i Brokiynie, który był zrazu 
nieznacznym, obecnie przybiera w i ę k s z e  r o z ­
mi a r y .  Celom ochrony przed możliwością nie­
pokojów, skonsygnowano polieyę. Liczba straj­
kujących w obu miastach wynosi 5000.

Odpow iom iainy redaktor i w ydaw ca: 

Michał Konopiński.

N A D E S Ł A N E .
(Artykuły w tym dziale nie podhodzą od

redakcji).

ta tkKSesjta:
ż e z d r o w y  a p e t y t  jest pierwszym i 
najsilniejszym bodźcem dla nerwów żołąd­
ka. Wybitnie wzmacniają żołądek i pod­
niecają apetyt jirawdziwe k r o p l e  ż o ł ą d ­
k o w e  B r a d e g o. Dowodnie skuteczny 
środek, gdy się ma bardzo mały apetyt, 
wzdęcie, zgagę, nadmierną ilość kwasów, 
ból głowy, żołądka, zboczenie w trawieniu 
i jego skutki. Można dostać w aptekach. 
C. P r ą d y ,  aptekarz, i&iedeń 1., Fleisch- 
markt, 1— 376, wysyła 6 flaszek za 5 K, 

3 wielkie flatzKi za K 4'50 opłatnie.
735 3 3

Bebr. 3ohIer Co. Towarzystwo akcyjne. ’lo - 
warzystwo to zaprowadzi wkrótce w swoich fabry­
kach w Kapfenbeigu elektryczny sposób przetapia­
nia stali. Na podsiawio dokładnych st.ydyów i łi- 
cznyełi prób uzyskała firmo iióhier prawo używa­
nia dwóch dotychczas za najlepsze uznanych cle 
ktryeznyeh sposobów przetapiania, ażeby za pomocą 
swych wfssnyoh doświadczeń wprowadzić w zasto 
Kowanie ton nowy sposób odrazu na szerokiej pod 
stawie, o ile możności wyniku pewnej. Firma flóli 
lera rozporządza —  jak wiadomo — własnemi su­
rowcami najlepszej jakości dla wyrabiania jakościu 
wet stali i będzie się staiala o to, ażeby z zacho­
waniem swych w całym przemysłowym świecie u- 
znanyeh jakości „tali przy pi owadzio elektryczny 
procoder przetapiania do może bu ego dalszego roz­
woju i podniesienia .jakościowej dobroci swego wy­
robu. 1892

M ł a f l  d e n ty s ty c z n y

Dro m tm M a tu r a c h
otwarty w dnie powszednie od godz. 10- 12 i 
od 2— 5. w niedziele i święte od godz. 10— 12

tJllca I. f.

J s r  J .  M m M F
ordynuje, jak w latach uDiegłych, w Karlsuauzie, 

Dom „Rubin** naprzeciw Muhlbrnnnu.

D r  «  ó a c £  Z s i t & e r
ordynuje, jak w lalach nbie- 

flycb. w illa „Stadt Paris *.

Dr 7*. Wąsowicz
ItlJ  ordynuje jak w latach poprzed­

nich od 15 maja do końca września.

Dr Si. B. uw.u>
b. I. asysr. klin. chorób wewnątrz. 

Uniw’. Jagieł, ordynuje od 1 maja Kaise-strasse 
..St. Hamburg".

&o$va patyczka.
Petersburg. Krążą pogłoski, iż rząd rosyjski 

wysłał za granicę agentów* ministerstwa skar­
bu w sprawie z a c i ą g n i ę c i a  n o w e j  p o- 
ż y c z k i.

Sprawa Furki.
Petersburg. Sprawa oddania pod sąd wice­

ministra spraw wewnętrznych Durki będzie 
rozważaną w Radzie państwa w dniu 17 b. m.

ISylńsd Wittego.
Petersburg. Dzienniki donoszą, że Witte wy­

jeżdża w maju na 3 miesiące za granicę. Witte 
zajmuje się teraz pracą o rosyjskich finansach.

Otwarcie kursów.
Odessa, Rada niowersytecka, stosując się do 

uolecenia ministerstwa ośv.iaty, n a k a z a ł a  
profesorom wydziału lekarskiego przystąpić do 
> ykładów.

Rozwiązanie związku ktięiyj
Praga. 7. powodu interwencji arcybiskujia 

praskiego kardynała rfkrbcuskjego, namiestnik 
królestwa czeskiego r o z w i ą z a ł  założony nie­
dawno z w i ą z e k  ś w i e c k i e g o  k l e r u .  Zwią­
zek ten , jak wiadomo, w* wielu sprawach wy­
stępów a ł opozycyjnie wobec władzy dnehowm-j.

Samobójstwo lekarza pnlhewego.
Marburg. Lekarz tutejszego pułku uragonów, 

któremu w' pewnej interpelacji, zgłoszonej na 
ostatniej sosyi Rady państwa, zarzucano znęca­
nie się nad żołnierzami, p o p e ł n i ł  s a m o  b ó j- 
s t w o.

Strajk robouiikow spedycyjnych.
Budapeszt. Wybuchł tu także strajk r o b o ­

t n i k ó w  s p e d y c y j n y c h .

Niesnaski w gabinecie Clemenceau.
Paryż Z wudu stron donoszą, ii socjalisty­

czni ministiowie R H  a n d  i V i v i a n i  bardzo 
ostro zwalczali projekt ustawy, wypracowany 
przez p. Clemenceau w sprawie stłumienia agi -  
t a c y j  p o l i t y c z n y  b o g ó l n e g o  z wi ą -  
z k n  r o b o t n i c z e g o .  Obaj ministrowie mieli 
nawet ośwdadczyć, żc byłoby dla nich rzeczą 
niemożliwą po/ostać dłużni w gabinecie, gdyby 
ustawa z roku 1884. co do syndykatów robot­
niczych, została naruszona i wolność syndyka­
tów ograniczona Na wczorajszej radzie mini- 
Rteryalnej. jak ofieyalnie podano do wiadomości, 
postanowiono projekt ustawy Clemenceau pod 
dać ponownym badaniom, w* rzeczywistości atoli 
sądzą, że p Clemenceau swói projekt ustawy 
c o f n i e  z u p e ł n i e .

Paryż. Członkowie gabinetu odbyli wczoraj, 
pod przewodnie! w< m p. fleinenceau, naradę, — 
Przyszło do zupełnego porozumienia, co do sta­
nowiska, jakie rządowi za ja / wypadnie przy roz­
maitych kwesfyacit kfóreby się po zwołaniu Izb 
wyłoniły,

P c j r r o t  kro!& Edvarda.
Paryż Król Edward dziś o godzinie 10 mi­

nut 30 wyjechał do T, on  dyn  u.
Paryż. Jak słycbać. król Edward w- rozmowno 

z osobami, które przyjął,^ wyrażał się z wiel- 
kieni zadowoleniem o przebiega podróży* swej 
po morzu Śródziemnem.

Newe sensacye serbukie.
Belgrad. Wielką sensację wywołało tu na­

g ło  s p e n s y o n o w an i e 58. o f i c e r ó w ar­
mii .  Nastąpiło to na mocy osobnego reskryptu

LFiO T U SA
T A E H A W S E I B S O

w Rasowie (3VLcya kolei Zabloicur)
otwarta od 1 maja do końca października.
Środki lecznicze: Leczenie w*odą, kąpiele powic- 
ti/.no-słoncczne, Jyeta także jarska i owocowa, 

gimnastyka itd. 1904 3 .16

«r "okopanem otuarty cały rok
Cenfl flne ogrzewanie, światło elektryczne, kana- 
lizaeya, wodociąg, nowo urządzone łazienki. Cena 
od 8 K dziennie wzwyż ?. całem utraymniiiem 

Piospckta na żądanie. 12J J f

"  uznana z a  
n a j l e p p r a  i n a t u r a f l i g .

8kiad główny: Kraków, ubca Grodzka, 48

M a s z y n y  d e  p ! s a a k .a
oryginalne amerykańskie z pismem natychmiast, 

widoeznein
„ UNOERWOOOM

najnowszy model, odznaczony złotymi medalami 
na wystawach światowych w >St Louis 1904 r 

i w Littich 1905 r. 
poleca

Franciszek Lekczyftski
zastępca filii dla G a lic ji‘ i Bukowiny

w e  L w o w i e ,  < T s g i e 91e ń s k a  U  a .
Specjalny warsztat reparacyjny wszystkich sys­

temów.
Na 8 dni do wypróbowania.

Sprzedaje na raty, zaś za gotówkę ze zna­
cznym opustem 1891 4 6

Pensyonat Petńtza. Wiła „Emma *. 
Wśród uzdrowiska, Przyjemny po­

byt* jak u siebie w domu. Kuchnia doskonała. 
Poleca Józef Petritz, właściciel pensyi.

t P a s a a  w  g ł o w i e  
b i l i a e  n e r w y  

Z d r o w y  s e r .
ma się pracz stole używauio

h e z a lK ch o iow eg o

T N B
21 nowego zbioru 
znacznie tańszy
J U l i S L Y  S e i n c n i T ,  T o w .  a k c .

Giblziud: „Cercswirke, Uśeic n. Ł

^ l u n y a d y  J ś n o s
śiera natnralaa wo$9 gorzki.

T/agodnie rczw alieająca. W yborna przeciw za 
twardzeuiu, zboczeniu w trawieniu, HosSowi 

-i  w żołądku 1 1, d 644 20 20

I  i m  t
z całem utrzymaniem, z a r a z  do  w y n a j ę c i a  
w pensjonacie p. Borońskiej, ulica Karmelicka. 
1. 24, I i Ił piętro. Wiadomość na II piętrz'1

tli 123piS
pamiętajmy

a T o m s t u i e  „ W y  l a t a j *

Jul jpii do hoitydo 
«9losennejn czerpumo

ze zdroju Stefana —  naturalna szczawa alka- 
liczno-slona, która Według orzeczeń pierwszych 
powag lekarskich W. W. P.P. Dra Sokołowskie­
go, Iłobrzyckiogo (Warszawa), (fluzińskiego. Mar­
sa (Lwów), Pareńskiego, Jaworskiego, Krokic- 
wicza <Kraków) i t. fi., jest jedyną wodą wy- 
Rmieiiicie działającą w chorobach żołądka, w nie 
życie jel!t. w nieżytach dróg oddechowych 
ostrych lub przewlekłych, w skazie moczano­
wej, w kamicy nerkowej, w nieżytach przowo- 

dów żółciowych i w kamicy watrobianej. 
[Asty i zamówienia adresować należy: Kraków, 
ul. Starowana I. 12. Tel Nr. 4 to. is76 a a

De V  .T t k  B e r g e r
ordynuje jak w loku ubiegłym od maja do wrze­

śnia w Iwoniczu; „Wilia Stara Pocztu A

Cesarski boraks w kąpieli dla dzieci. Do pie­
lęgnowania ssóry polecają lekarze cliętniu boraks 
cesarski, jako dodalek do ciepłej kąpieli i wody do 
mytUi, rówiiież do ]4okania ust. zamiast atumi, lub 
cali ciiloricuiu. Boraks cesarski czjści i zaraz on 
leczy błony w ustai-n

D r EmiL
ordynować będzie^jid ^0 maja w Cieplicach 
Trenczynskich, Haus Uesnay 90 (jaa w roku 

zeszłym), 17 22 6 15

telegraficzne.
Wteaen, 4 maja Oifiłda południowi.)
AJ arki 117'87. Renta majowa 0875. Henia iaotouowa 

węgierska 94-95 Akoyc austr. aakł. kied, „06-25. A ko je  
węg. zakł. kred. 774*51) Alicjo Anglobaokn 807-—. Akcjo 
Dnimiiauku 566 00. AkcyeBaiikverouia 516-50. Akc/e laki.- 
derbatiku 41H-—. Akcjo kolei państwowych iiS4'50. Lon. 
iia.dj i:i’ 50 Akcyfe kolei Elhctbal — — . akcye fc k jk i  
bron1 558-—. Akcje ty ton'owe —-— . Alpiny 59550. 
Itima-AIufanji 554*—. Akcje praskiego Tor. seiuznego 
 . Losy tureckie 19400. lloble 251-75.

Usposobienie: sookojno.
Be: lin, 4 ma)a. (Giełda poranna.)
A k ./ó  kredytów. 90o-75. Tow. dyskontowe — .
Pspo, ob ien ie : spokojne.

Cennik Izby handlowej i przemysłowej 
w Krakowie,

z 4 maja (godz 1 w południe.)
I. Waluty.

Durne papicrone - , 
.Marki niemieckie . . 
Franki papierowe 
Bwaddestofrankówla

p«acą
25.1 50 
117 50 
95 50 
19 10

n

m słocie 
il Listy zastawne

Listy zastawne prem. Banka hipot. 110 50
4*/,‘V. Listy zastaw no Banka hipot. . . 100 — 
47, „ - , „ . • • '17 —
4’ /!"/<i bisty lastawne Bankn krajowego 100 75 
4°/„ „ „ „ 97 95
5«.,' I.istj z ust gal Tow. kTcd. ziem. nieok. 98 — 
4°/q „ i. „ „ i  „ 41-letn. 98 ■—

n „ * " „ s 51-letii. 9 —
III. Obllyaeye i pozyczki.

4°/0 Galicy jskie obligacje propinacyjne . 98 50 
4*/« Pożyczka krajów , z r. 1783 . . . .  97 — 
4°/« „ rnuista Lwowa . . • 94 76
4 7a°/o Obligac.yc komunalne Banku kraj, IG' 50 
4% „ kolejowe. . . .  . «6 50

IV. L o 8 y.
Losy miasta K rakow a-.........................

V A k c y e.
Akcje Banku hipotecznego we Lwowie

„ kolei J/w6w-Czerniowce-Jassy
VI. Publiczne zapisy długu.

4"/0 wspólna renta papierowa . . . . .
■, s re b rn a .....................

renta koronowa «ustryncfta . . . .  
węgierska

żądają 
252 50 
118 — 

96 — 
19 tH

111 50 
101 —

98 — 
101 75
98 25
99 -• 
99 — 
98 -

99 50 
98 — 
95 75 

101 60 
97 50

87 — 93 -

586 — 
568 —

austryacka w złocie 
węgierska „

98 60 
. 98 40 

98 60 
94 50 

117 20
112 90

592  -  
573  —

99 —
98 90
99 — 
95 —

117 70 
112 70

i .

aitalinę, Antymoli tię, Kamfori;, 
Paczulę oraz wszelkie środki 
przeciw molom.  ----- ---------

i a n i e j  

n i?  w s z ę d z i e

ci
Ck
O
CL

S k ła i<  a p t. „ S A i ł l l f i E "  f
Kraków, ulica Ofuęa I. 16. «

mikomite pasty, kremy, lakiery angielskie, merykaiskie 
i krajowe do czyszczenia obuwia. —  Wszelkie pasty 
i proszki do czyszczenia motali- - - - .................................-
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M ayer i Muller.
Była to firma w mieście najsolidniejsza i naj­

lepiej renomowana. Sława jej sięgała daleko, 
nawet poza mnry miasta rod/innego, a pierwszy 
lepszy chłopak z olicy wiedział, gdzie się znaj- 
dnje skład win Mayera i Miillera, oraz, że ci 
panowie uskładany mają pokaźny mająleczck. 
Dodawszy jeszcze do tego, że obaj ci panowie 
byli młodzi i pracowici, mużnaby pomyśleć, że 
cały świat mógłby im losu pozazdrościć. A  je­
dnak, jak się to często dzieje, obaj nie cznli 
się szczęśliwymi.

Były to natury głęboko romantyczne, marzy­
cie1.-kie, pełne poezyi, najmniejszy dyssonans ra­
nił ich serce. W  „Hollensteiner A nzeiger“ uka 
zywały się od czasu do czasu puezye, pełne tę­
sknoty i bólu, podpisywane nazwiskiem czy to 
Mayera, czy Mullera. W  ostatnich czasach me­
lancholia kb  dosięgła szczytu. Obaj chodzili 
bladzi i zamyśleni, gdy Majer westchnął z ci­
eku, odpowiadało ma jak echo westchnienie 
Midi era. W  całej miejscowości znano dobrze 
przyczyny, dlaczego firma Mayer i Muller tak 
melancholijnie sprzedaje swoje wina, Tylko trzy 
osoby, najbardziej w tej sprawie interesowane, 
nie wiedziały o niczem, tj. stary przyjaciel firmy, 
przedsiębiorca budowlany Winninger i jego dwie 
cói ki, Helena i Klara.

O* dziewczyny znane były w mieście, jako 
najpiękniejsze na cała okolicę. Szczególną rzeczą 
było to, że jaku bliźnięta były do siebie tak nifc- 
zmtornie podobne, że nawei ojciec często mylił 
się, biorąc jednę za drugą Otóż w tych dwóch 
siostrach firma Mayei i Muller była po uszy 
zakochana.

Ody tylko wieczorem kantor zamknięto, po 
spieszali obaj do domu swego przyjaciela Win- 
ninger* i siedząc naprzeciw dziewcząt w nie-

mem zachwyceniu, trawili długie godziny Słowo 
wyznania nie zawisło jednak dotąd na ustach 
żadnego, byli kuwicm w swej miłość; bardzo 
nieśmiali i bojjaźliwi. Milcząc, wpatrywali się 
melancholijnie w piękne oblicza dziewcząt, a gdy 
księżyc stanął już na niebie wysoko, wracali 
do domu wzdychając i byli tak nieszczęśliwi, 
jak przedtem.

Trwało tak już kilka m iesięcy , gdy nagle 
przyszła katastrofa, która w kantorze Mayera 
i Miillera zrobiła takie wrażenie, jakby conaj- 
ttiiiej nastąpił koniec świata, bez żadnych oznak 
poprzedzających. Katastrofę tę wywołała pani 
Mausinger

Pani Mausinger, była to chodząca kronika 
miasta, współzawodnicząca poważnie z „Iłollon 
sieinei Anzeiger“, gdyż wiadomości jej były o 
wielo ciekawsze i aktualniejsze od tych, które 
zamieszczał na łamach swych dziennik miejscowy.

Pewnego niedzielnego poranku pani Mausin­
ger, odwiedziwszy na krótko Mayera i Miillera, 
oświadczyła niewinnie, że firma kolonialna Her- 
ber i Gutenstein w najbliższym czasie ma się 
oświadczyć o rękę Heleny i Klary. Mayer i Mfll- 
ler nie wyrzekli ani jednego słowa, jakby nic 
nie słyszeli, bladość jednak ich twarzy zdra­
dzała, że starają się nad sobą zapanować. Za­
ledwie jednak drzwi się za gościem zamknęły, 
popadli obaj w pełne rozpaczy odrętwienie.

1 ierwsay oprzyrommał Mayer —  był bowiem 
starszy i silniejszy. Rzucał na swego towarzysza 
pełne boleści spojrzenie i  chwiejnym krokiem 
wyszedł z pokoju. W  kilka minut potem byt już 
na ulicy. Twarz jego była blada, oczy pałały 
dziwnym blaskiem, szedł prosto do aomu swego 
przyjaciela Winninsrera. Nie zatrzymując się, 
dążył przez mały ogródek, gdy nagle między 
krzewami spostrzegł siedzącą i  pochyloną nad 
robotą Helenę. Podszedłszy, usiadł obok niej. 
Długo nie mógł wymówić słowa, piersi jego 
podnosił tylko ciężki oddech, tak, że zdziwiona 
dziewczyna poumosła na niego na pól przestra 
szone oczy.

— Co pann jest, panie Mayer? —  spytała

swoim lźw>ęcznym, słodkim głosem Upłynęła 
chwila, nim zdołał wydobyć z siebie słowa:

—  Kocham panią nad życie! Ozy pani zechce 
uczynić mię najszczęśliwszym człowiekiem na 
ziemi i zostać moją żoną?

Helena zbladła. Drżąc położyła swoją rękę 
na jego dłoni i rzekła:

— Niech mi pan wybaczy, panie Mayer —  
nie mogę zostać pańską żoną. Nie kocham pana, 
kocham inuego.

—  Innego? Pam kocha innego? Niech Pani 
Bóg wybaczy —• bo ja nie mogę i Bądź zdrowa —  
na zawsze!

Rzekłszy te słowa, wybiegł na ulicę i wkrótce 
znalazł się w swojem mieszkaniu. Tu, rzuciwszy 
okiem na p!stolet, wiszący nad łóżkiem, usiadł 
przy biurku, aby napisać swoją ostatnią woię.

Pouczas gdy pisał, Muller, który tymczasem 
wrócił do przytomności, wyszedł na nlice, kie­
rując swe kroki w tę samą stronę, co Mayer. 
H wrót kościoła spotkał Klarę. Zwykle tak 
skromny 1 oojażliwy, był w tej chwili na wszystko 
zdecydowany. W  krótkich słowach wyraził jej 
miłość swoją, zapytując, czy zechce zostać jego 
żoną. |

Na te słowa Klara zaczęła drżeć na całem 
ciele, łzy napełniły jej oczy, gorącemi słowami 
prosiła go o przebaczenie, że odrzucić musi tak 
zaszczytną dis mej propozycyę.

—  Pani mnie nio kocha? —  stłumionym gło­
sem zapytał Mlii!er.

—  Tak —  załkała dziewczyna,
—  Dlaczego?
—  Bo... kocham innego —  odparła szybko i 

zniknęła mu z oczu.
Przez chwilę stał niemy u wrót ogrodu, po­

tem ze zlamanem sercem skierował się domu. 
Przez kwadruus zaniknął się w swoim pokoju. 
W  długim liście spisał swoje ostatnie rozporzą­
dzenia, poczem wyjął z szafki maleńką fiasze- 
czkę z trupią główką, a sprawdziwszy jej za­
wartość, schował ją do kieszeni i wyszedł z domu.

M.newszy ludne ulice miasta, skierował kroki 
swoje do małego lasku, który bywał miejscem

czystych przechadzek jego z Mayerem. W  lasku 
odnalazł małą polankę, gdzio zwykle obaj odda 
wali się marzeniom i usiadł pośród trawy. Chwilę 
siedział bez ruchu, wreszcie wyciągnął flaazeczkę.

—  Musi się s„ać... —  rzek- do siebie. I  dwie 
ciężkie łzy napełniły mu oczy. Podniósł szkło 
do ust, aby wysączyć płyn trujący.

Nagle znieruchomiał O piętnaście kroków od 
n.ego siedział w trawie Mayer z pistoletem 
u skroni.

—  Na miłość Boga, Mayer, co ty robisz!?—  
krzyknął Miiller

Mayer odwrócn się i ujrzał swego towarzysza, 
jeszcze z flaszeczką przy ustach i odparł roz­
drażniony:

—  To samo, co ty zamierzirz. Chcę umrzeć
—  Umrzeć! Taki młody i pełen nadziei, ma- 

iąc taki świetny interes? —  rzekł Miiller.
—  Nie gadaj głupstw!— krzyknął Mayer.—  

T j jesteś tak samo młody, pełen nadziei i za­
możny, jak ja. a jednak chcesz się otruć- Radzę 
ci, wylej tę truciznę i idź do aomu. Twój bó? 
nie może być tak straszny, jak mój. PrzobolisŁ, 
i zachowasz dobrą pamięć o mnie...

— Ani minuty nie chcę żyć dhiżeji —  za 
wołał Muller. —  Kocham Helenę, i świat bez 
niej jest dla nmic niczem. Muszę umrzeć Bąaz 
zdrów, przyjacielu!

—  Mój los nie jest lepszym od twego. Ko­
cham Kiarę, Klara kocha innego.. Bądź zdrów 
Muller!

— Bądź zdrów, Mayer! —  dało się słyszeć 
z drugiej strony i flaszeczka z trucizn? znalazła 
się znowu przy ustach Miillera.

—  Co ci do głowy przyszło —  nrzerwał jesz­
cze Mayer —  umierać taką śmiercią, jak myszy 
i szczury. Może trucizna nio działa iobrzo, bę­
dziesz się tylko męczył diu parę, mir. umrzesz

—  To jest dobra trucizna — odparł Miiller. 
W  każdym razie lepsza, niż twój pistolet. Ręka 
ci zadrży, zranisz się tylko, i kilka miesięcy 
będzmsz musiał leżeć w  łóż ku ciężko chory.

—  Ja umieram spokojnie —  raek* Mayer.

— A jeśk nawet ręk? ci nie zadrży, to mo­
żesz nie trafić —  zauważył Muller.

—  Ja —  nie trafię? —  krzyknął oburzony 
Mayer, ja który na dwadzieścia pięć lrroków 
w asa irafianr ?

—  Proszę cię Mayer, przynajmniej w osia miej 
chwili życia me bmgnj tak okiopnie —  rzekł 
Muller.

—  Ja hlaguję? —  zawołał Mayer czerwony 
ze złośc: Postaw llaszeczkę na ziem

—  Po co?
—  Zobaczysz zaraz.
Muller postawił flaszeczkę obok siebie. Mayer 

podniósł pistolet i wycelował. Rozległ się strzał 
i szkło rozprysło się w drobne kawałki, rozle­
wając truciznę po ziemi.

—  No —  dobrze strzelam? —  spytał Mayer 
tryumfująco.

Miiller na razie me powiedział nic, i>o chwili 
zawołał:

—  Czeto ja się teraz otrnję?
Mayer podrapał się w ucho.
—  Masz1 racyę —  rzekł przestra-.zony —  

czem ja się teraz zastrzelę, miałem tylko jedną 
kulę?

Nastąpiła chwila milczenia.
—  Co teraz robić?
—  A może to palec Boży? —  zauważył Muller.
— Miiller wiesz, to pewnie paiec boży —  

rzekł Mayer
Pochyleni lamie przy ramieniu, powrócili do 

miasta. Przed samym domem spostrzegli zady­
szanego Winnigera.

—  Mam was nareszcie —  zawołał. — Co wy 
wymrą wiacie?

—  Chciałem umrzeć, bo Kocham Helenę —  
odparł grobowym głosem Miiller.

—  Więc pocóż żeś się oświadczył Klarze — 
która tylko żyje dla Mayera?

— Dla mnie! —  krzyknął Mayer uradowany.
Pomyłka wyjaśniła się wkrótce, tragedya

serc —  zakończyła się toastem weselnym
X.

li £ Iii
Eraków. Cynek 1.8.

polecają 1323 7 o 

Pracownię szat liturgicznych,
*
; Mfateiye kościelne,

11 Galony jedwabne, szychowe i 
i » :riote,

Hafty i koronki kościelne, 
t >1 > .W  W ^ W W V W V W W ł.w )

o"'ośC! sezonowe
Modele kapeluszy, kapehtsze spert$we, bluzy 
jedwabne, koronkowe, batystowe, zjepisir, haiki 
jedwabne i letnie, spódniczki Mals, m r i '8 
jedwabne, koronki, apiikacye, wstążki, k wic ty, 
pióra, boa, paski, żaboty, krawaty, parasolki

polecają najtaniej

W * M . T i S O T Y "
z n a k i  i w z o r y  o c h r o n n e  uvszystklcł i  Icrafów
wyjednywa i spienięża. M .  's U E L Ł S flA tJ S , inżynier i zaprzysiężony 

rzecznik patentów w Wiedniu 304 ia o
V IL , S iebesastem k fA S S C  naprzeciw c. k. Urzędu pafenloucpo.
Adres telegramów: „Protektion**, Wiedeń. Telefon międzymiastowy Nr. 3707.

•rsrai e to abeto w e

F ow siy
karety, lando, wór.ki nowe i używane odznaczo­
ne medalsmi na kilku wyatawr-ch do sprzeda­

nia w pracowni powozów
{ g t i n x e g o  G * * z ą d z i e l a

u pg« 'irzu, uL Afieliclta 1. 7.
Pasyjni ia wszelkie repei^ye wchodzące w za­
tor s robót kowalskioh. stelmachsiuch, siodlai 
i  ki eh i lakierniczych, wyKonująr takowe z gwa- 

rancyą. — Ceny niskie. 1634 4 10

Zintlsr

y  M i k a  F f e
przy Kr»kowio fabryka-g&rbacnia z nrrsdzeniein 
inas*yił«7Bi, budynkami fabryeznemi i mio zkal ■ 
n m  i.«dynkiem piętrowym. Budynki mugą być 
użyta 1 na inna fabrykę do sprzedania lub wy- 
dziPttawienia. Wiadomość u P. S ła w .Bliskie­
g o  w SraKOtiile, przy ul. Sobieskiego 1. 6, 

między godi. 3—4. 1712 3 6

li Bo 8 10 L I N I A  A - H .

Zolwki, hdid. sm s@s, 
Ronie iia bfóiKii
poleca w wielkim wyborze po niskich cenach

l y f c s a a ś ó  c y k l i ś c i  2
Za połowę oeny sprze­
daje firma polska w Wie­
dniu Rowery I dodatki 
najlepszej jakości K 90, 
nowe rowery słynnej fa­
bryki styryiskiejK ’ 00, 

zna eurwe rw e ry  Hoiincerskie najnowszej kon- 
ećłZ T ,i 1  damskie U  —
i ru^ikio po K 40, SO, 60. świeże płaszcze po 
K .1 7 Węże K. 3 i 4. trancuskie klucze 60 h, 
freiiamfj £  6, pompy BO h, pompy noiue K 2, 
l&arpy olejne &. ióÓ, acety tnowt, E 3 5 4 pu­
szka karbidu 50 h, peaa'y K 3-50, siodła an- 
f ł K b e  S  3, torba trójkątna k  1. dzwonki 
50 li, dzwonki kołowe K 1 50. oliwiarka 10 b. 
rąacid karkowe 40 h, puszka do r sprawek 40 h. 
Zapełń* emaliowanie i niklowali.o w ogóle od­
świeżenie całego roweru E 22. Wszeikie repe- 
racye wykonuję starannie i tanin Jsie wymie- 
oioae drdetki i części składowe po cenacii hur- 
tewayeb' Specyalny katalog o rowerach, m«- 
zzynaob do szycia i dodatkach za lano- — 
Wysyłka za zaliczką Dr' ‘z skład fabryczny:
A WeUiłriia, Wiedeń, II Unt. Donaustr. 23 B. 

ł227 8 10

z g z s t

Z BQ IŁ

1-20 
zlr. 2-50 
zh 2-50 
złr. 3-50

l  przyrządem do biciu, 70
cm................... złr. 3 50

Z biciem dzwenu wceżo 
wogo . . . zlr. 4 50 

»Z przyrządem maszyno­
wym . . .  złr. 5’50 

Oo naciągania co czterna­
ście dni . zlr. 6 — 

100 cm wysokie złr 6 50 
135 ctm, wysokie, 2 uię- 

1arki . . . złr. 10 50 
, 135 stm. wysokie, trzy cię­

żarki . .  złr 17 50 
Zegar czarnoleski zlr. I*— 
Okrągły zegar kuchenny

ZP"
D* aae^gania co 8 dn i . .
Zegar z kukułką, I ciężarek 
Więksry z 2 ciężarkami. .
3- letu.e pisem. poręcsenie. Za niestosowno 
i-a rot pieniedsy Wysyłka sa zaliczką

?ihwq wiet wjrfli rgrfw wahódłuwytk

M a s  F ^ h n e !
zog a rm L rln

Wiesi, Hf. Hsrysittiieiistmit 27. Telefon 3523.
Zaż dać mego cennika z 2000 odbitek 
tadarmo, upłaconegc. 138 25 0

OBOHia

z watą che­
micznie czy­
stą oznaczo­

ne literą

s ą  ąii p t p t f r t e G łfuśisbi n ż y s i E i

Zawdzięczam to tej okoliczności, żo do ich wyrobu użyr, am najlepszej 
bibułki, zrobionej z włókien| rośliny Chmiel „le  Cnoublon" VTyrabiam 
tak klejone, jak i meklejone (maszynowe). Nadaią się do wszelkich szla­
chetniejszych tytori. Smek :ch iesi, łagodny, dym chłodny —  nie spra- 
wiaią pieczenia w krtani i na języku. Dla zwolenników tutek klejonych 
polecam: „L e Houbion-Noris“ z watą Są one wyborne. —  Każdy pa­
lący tytoń, chcąc uniknąć zatrucia nikotyną, winien palić tylke w cygar­
niczkach szklanych z watĄ „Salvesol“ . Pochłania ona nikotynę, a więc 
usuwa się jej szkodliwe działanie. —  10 cygarniczek szklanych ] kor.

20 hal. PaLiecilr watv „Salvesol“ 30 lub 60 hal. 093 3 13

W y r o b y  t e  p o l e c a :

Fe"asŁSH Ł.

z dyplom. Livetpoolsk. 
uniwers.

z dyplom. Pjgysk. 
uuiwers.

j f a e m i t t c  ‘ j g r  z T t T
udzielają lekcyi według słynnej metody 
Berlifza, jakoteż liferatorr. J^ekcyó 
osobne i zbiorowe. Ul Starowiślna 6, 
parter na prawo. Instytut Beriitza.

Spbcvalista w loćmacli i 
kapeluszach aksam itnych

wyTób kapeluszy »
XVźL, Jalisnsaufrggzjsf 34TTIL

Filie: (i., Tahorstrassp 30, XVJ., NeuSercben* 
łelderstr ?. 1796 2 10

llustr. ceuuik za darm o, op łacoD j

Zaldad przemysł owy wyrobów papierowych

l i r .  W .  R S e ł t i i o w s S c i ,  K r a k ó w ;

Flllltk ŁZ.OTD W BSSiMŻU
(F fe r i^ Ł u łó c b e r  L lo y d ) ,  '

GEKURALKA AGENTURA ULA GAL1SYI 
w e  L w  o w i  c l  p r z iy  aa licy  f i r o d e o k l e j  L . S 3 .

O M S 9 , W E f f l
F M D C A

OoasEci na wąsy.

!  l i ę f r a  toa ôt'owe do podróży i kie-
<1 szonkftWA nnrawnA w  niklu

E r z e l i i e n . e  nii wej i szyldkreto-
we w wielkiem wyborze

C J - w v n f l ’ i do włosów, zębów, pa- 
r Ł f c l U l f t l  znokci. wąsów i sukien 
w wielkim wyborz6 i na różne ceny.

do perfum szklane 
metalowe

z przyrzą lami do czyszcze­
nia i pielęgnowania pa-

Rozpylacie,
Kasetki
znokci.

Puszki na puaer 1 mydło 

Puszki na szczoteczki do zębów. 

Puszki na pioszek do zębów. 

Golarki porcenalowe i metalowe.

F p H 7 * P  w wielkim wy-
F r.M A I u  norze 1 na różne ceny.

szonkowe oprawne w niklu, 
drzewie i skórze.

szpilki i przepinki do 
fryzur dla PańG rzeb yk i,h i d0 P™10, z ła"w O U ę U i i R i  będzia i wełniane.

Maszynki i żelazka
do zapiekania włosów

|
R  s f i u i  najprzedniejszego_ gatunku 

-*J *I różnej wielkości i ceny.

l ii jR F f*  1^7*41 yntaperkowe do przc- 
w u i C l i & i t l  chowywania gąbek.

F . ? k a w i c e f ” 1r c,a lM C ler“ i'‘

¥  A P t k i  japoński-'S % U 0glK |  pU.,otp/>//V
doknmenta.

i chińskie, na 
chusteczki, rękawiczki i 

900 5 o

r y ł  ry >  ! <‘Y '> ^ 1°  r y i  ry*> r\ra r y »  r y t ’ r y »  r y ł  'N '1  rv-> r y »

61 86 0

Regularna bezpośrednia komunikacya przewozowa z Bremen, pospie- 
oznemi i pocztowemi parostatkami:

D o  S t a u ó u  S je d n o c s o M y c i i  A m e r y k i  
(H o w . j o  J o r k u , B a lf fc a c r a , G a ł r s d s n )  t e a z y f i i ,  A r j ja n t ja y

(Buenos Australii, JajWJdm etc.
Bilety kolejowe do każdej stacyi Północnej Ameryki.

Wszelkich wwjaśnieii w sprawach podróży udziela i bilety sprzedaje:
Geiser^lp.a A gen tu ra  P ó ła . L lo yd a

w© Lwowie^ uh, © rodeeka I. 9?*.
3SST " Eorcsponde&sya w językach: peiskim, roskita i niemieckim. ' 

Kwaiantanna dla pii lictnych z .  j i  fni saruL zniesiona, wobec 
ezego moina do im»>ryki zaraz odjeżdżać z bremy.

słynne w fcwlecf j

KLATO W I E  

i l l t a f f i  fiWOŻDZIO
odznaczone najwyźszimi nagrodami:

W fYaunf,. W iećcio. Lj/onie^ Art.werpii, 
Amsterdamie, Hamburgu,

n. M. itd. 1495 5 0
WyDÓr óilie...................10 sztak 30 koc.
Gatunki okazowa ot wy 

stawy i reklamy . W „ 20 „
Gwuździki olbrryn.ir . . iO „ HO „
Gwoździki wspaniało . . 10 „ 6 „
Gwoździki ogrodowe . . !0 „ 2-50 „

Ocsiiiki za darmo, opiacoue ^

wywoź gwoździKów
Elatovy (Klattan) Czechy

C O O O O O O O O O O O '  - o <

AmeM^sliie

iitóJ l  ZGluzęu
i centralnem zamknięciein może każdy 
nabyć za kilka miesięcy, jeżeli tygo­
dniowo odłoży na ten cci

10 r o i ,
Wystawa okazów: ul. Florystiuka I, 

I piętro. 1244 % 15

Bi. Stfiiwiśtnc t. 33, parter.
Były Gusń I itL  wyż. szleły M i s w i j  w f  is & i  

Kania Forynsa,
udziela gruntoiTnej nauki

opm i KMM, mm a-b 33.
poleca obficie zaopatrzony magazyn wyrobów optycznych i mechanicznycn —

oraz pracownię mechaniczną.
Przyjmuje wszelkich systemów maszyny do pisania do naprawy lub czyszczenia, 

gramolony i t. p., urządza dzwonki elektryczne i telefony.
Wszelkie zamówienia lub naprawy wykonuje bezzwłoczn e, z prowincyi wysyła

odwrotną pocztą 83 35 o
Posiada własną szlifierm 5 szkieł optycznych, każde zatem zamówienie na oku­
lary lub binokle ze szkłami kombinowanemi, wykonuje w przeciągu 21 godzin

Poluea ca^ooifssego sysłei&u MusLIo pi-ym^we.

pojedynczej i podwójnej z przygotowa­
niem do egzaminu w c. k. Akademii 
handlowej, oraz stenografii, korespon­
dencji handlowej t” rachunków kupie­
ckich, bankowych i t. p.f również w ję­
zyku poiskim i niemieckim pod przystę- 
pnemi warunkami. 1879 2 4

10 sacta’ 3 enbeb 3 salot., terpim, za 
skuteczniejsze niż wstrzykiwania, olejek 
san* Jowy, iźopaiwa i t d. oez doIu, bez 
trudu, 2 iwodu, najlepiej przez spec j  ali­
stów polecone. Cena b E  70 1 W Adam, 

ant. w Pradze, plao ćw, Wacława,

952 10 13

męskiego, damskiego i dziecięcego
trwTałego, eleganckiego a taniego

m o ż n a  d o s t a ć  

jedynie F lo rp fó i 2 1 1 hoiefics



SŁYNNA W ŚWIECiE WÓDKA f i r m y  F R A T E L L I  B R A N C A ,  M I L A N ©
jedynych i wyłącznych posiadaczy tajemnicy przyrządzania

.5E 5-T N A JS K U T E C Z N IE JS Z Ą  W  Ś W IE C IE  W Ó D K Ą  Ż O Ł Ą O K O W

501 20

Niezbędna w  każdej rodzinie! Dostać można w każdym lepszym handlu łakoci i w  każdej kaw tr o a r m .

€5« 6 6  b f b n  i k i  d o  p i a p i e r w s o w Dostać można u 1152 9 15

5 t n C d  d o  p a p i e r o s ó w . Samuela Sctienora w Krakowie,
f ITaJstarrzo kltana- 

t j o z a ouzdrowisk
»2ynno  w  jiT7lf o io .

O
j  1 1  Prospekty za darmo 

S )d£022 C u  lO g O  | aplatnie wysyła, oraz
m a j a  C O 15O-o kł»szyeh szczegółów u- 

J r . °  dzieło najchętniej
w r z e ś n i a .  I6u2 2 3 K o m it e t .

K R A K Ó W
aSiea P.RJlziwUłcwska 31 róg ulicy Lubicz.

'T a l e F o s a  N p .  S i .

dla chorych  przyehcdnicli.

A M S U L A T C R Y U M
zaopatrzone we wszelkie przyrządy da badaeta I leczenia.

SALA OPEPACYiNA.
ZMŁflD BG£HTS£NQ^SKi

(prześwietlanie i leczenie).
jizyrzsdy do leczenia gorącem pnwiru-zem we­
dług metody Biera, oraz ao mechanoterapii 

i ouopcdyi. 1863 3 0
Godziny przyjęcia cd 9 do 1! przedpołudniem.

Dr ARTUR FRGMMER
h długoletni eekundary sz oddziale ehiru.gicz- 

nego szpitaia św. Łazarza 
ordynuje od 3 do 4 popołudniu.

Jedynie prawdziwa prob. Seb. Kneippa
rs»da u o w l c z ć w  z  p d  i z  /w

jest znana w ca.ym 
ówiecie jato najle­
psza oryginalna wo­
da do wosó w z po 
arzyw, Wsk ateK n ie- 
zrównanego wzma­
cniającego działania 
na skórę głowy za­
pobiega wypadaniu 
włosów, tworzeniu 
łupieżu i rotrezepia 
niu włosów i wy- 

twarz-1 bujny I miękł ponst włosów. Tylko 
prawdziwe z portretem Kneippa we flaszk. po 
1 k. 80 2. 3 i 4, Do pielęgnowania skóry 
nlezb?,lne są słynn** proa. Kneippa lecznicze 
i toaletowe mydła jo  58 h. Składy w Krakowie 
mają K. Wis»niew*ki apt., Reim i Sp. hart., 

Zopot i Sp sitład apt. 1793 3 l i

Haifeoąatszy wy6or
cikcw, psntcfii i trzewików dla dzieci.

dobrej, boksowej skóry, modny
>1

Ił

Ił

II

U

II

na gamach.
fason .  ................................. .........................
sznurowane, na wysokich i niskich obcasach.
ładne i trw a łe ......................................................
sznurowane, z doorej boksowej skóry na wy­
sokich i niskich obcasach . . ' .........................
sznur., z Ja boks. skory, oryg. geodyear, szyte, 
na wysokich i nisitich obcasach, najnow. fasony 
amerykańskie, sznurowane, czorne lub żółte, 
z la boksowej skóry (American-Sty'0) . . . 
sznurowane, z lepszej szewronowej skóry, b.
eleg., na wysokich obcasach.............................
szrur., z la szewr. skóry goouyoar szyte zlr. 6 Bf> 
takie same zapin. nawysok. lat msk. obcasacn 
sznurowane, czarne lab żółte, takie amery­
kańskie fasony od złr. 3 — do

1J

f f J J

»>

JJ

»>

sznnr., z dobrej boksowej skóry, z lakierowymi 
kapkami, na wysokich lab niskich obcasach . . 
ozr arowane z la  ooksowoj skóry, oryg. goodyear,
b. elegancki bucik spacerowy .  .........................
sznurowane, z najlepszej szewronowej skóry. b. 
modne fasony, go idyear, szyte
s zn u ro w a n e , żó łto  o d .............................................................

i wyżej 55
zapinane, na wysokich i niskich obcasach, nad­
zwyczaj trwale . , . .
zapinane, z lepszej boksowej skóry, modne fa­
sony ...........................................................................  '  J
tai ianc, z najlepszej szewronowej skóry, goo 
dyear, bzy t e ............................................................... JJ

6 '

u

2'40
m
4*50

6
ii in. bu ,-lkl sznurowane, szewronowe złr 3'75 i zapinane J5 3 -90

Polecamy takzb wszelkie przybory do obuwia jak: kremy i pasty krajowe I angielskie, gumowe obcasy okrągłe i w formie obcasa, p-awidła etc. po tanich stały i ji oenac... 4,

RfintcsysFiiwsry zukM

7 p r z E d n ź y  i K u p n a

li.  TełesznłcKlej
w Krakowie, ul. Szewska !. 1 0 ,1. piętro.
Poleca: kompletne urządzenia Salonów. Jadalń 
i Sypialń, Fortepiany, Pianina, Hakaty, Obra­
zy, Biurka. Anty ki,-Serwisy srebrne i z chiń­
skiego srebra, Biżuterję. Lumpy, pojedyncze 

sprzęty. 559 29 O
Powyższe przedmioty przyjmuje się w komis.

> idtszg zflKłtłtf fięniiOBu

f l
nstanawi wszędzie z a s t ę p c ó w  
miejscowych do sprzedaży lusów 
na spłaty pod korzy stnerai warun 

"tam, prowizyjnetai. Na prospektach ze­
stawione ceny są ba-dzo niskie.

Z g i.,o ze n ia  pod „U la n k in s t ftu t  
T .  6 0 1 “  przyjmuje ekspedycja ogłoszeń 
Eaosenstein & Fogler Wiedeń, I.

1402 7 10

Down wyaioram. S9I0SA m m  da m*
ff1* iży tld  iwauwego i eeiow przemysłowych 

sprzed^* za gotówkę o poło­
wę tamuj niż Bprzedający na 
raty, z 5-letnią piśmienną gwa­
rancja i t  dobry chód i dokła­
dną solidną konstrukcję z opi­
sem sposobu użycia n języku 

polskim.
Masnynn ęczm * pokrywką 
K 44 , Massyna nożna K 50, 
Ma.zyna pierścieniowa K 78, 

Central Bobbin K 02, -carat do hr.ftu K  4. 
Zamówienia uskutecznia się tylko po zadatko­
waniu K 15 —, reszta za talkzką. Cennik ma­
szyn do szycia, pisania i rowerow Nr 61 darmo, 

firma polska 2 11  22 O

9. NHUHill. t o  U  l  Li£thl£SSli!S}l8K8 23.

928 11 13

T a n i e ,  o i t e k l e
P I E R Z E !

L. 2141. 1875 3 3

iw
l!ry|gr

Wydział Jtłady powiatowej w Wie­
liczce ogłasza niniejszem licytacją na 
przedsiębiorstwo budowy szkół, 
â i jeduoklasowej w G iicho"'" za ci ną 

kosztorysową około 10 00 X,
b) dwuklasowej w Zakrzewie za ceną 

kosztorysową około 15.000 K,
c) dwuklasowej w Bodzanów *e za ceną 

kosztorysową około 16.000 K.
PUny i kosztorysy są do przejrzenia

w kań- eiarj i Wydziału powiatowego 
w Wieliczce w godzinach urządowych. 
Budowa ma być rozpoczątą z wiosną 
b, r, a ukończoną w roku przyszłym.

Przedsiębiorstwo oddane Lądzie ofe­
rentowi, którego waranki Wydział po­
wiatowy w porozumieniu z c. k. Badu 
szkolną okręgową uzna za najgodn ejsze.

Licytacja odbędzie sią w biurze Eady 
powiatowej w Wieliczce dnia 14 maja
b. r. o  god zin ie  1 2  rano.

Oferty można składać nstnio lub pi­
semnie do godziny y -te j w południe 
w dniu 14 m aja  fi. r«, a otwarcie ta­
kowy cL nastąpi po licytacji ustnej.

Do ofert należy dołączyć 5•/* od kwo­
ty kosztory sowej tytułem wady om i de­
klaracją że oferentowi znane są ogólne 
i szczegółowe warunki i że sią do ta­
kowych zastosuje.

Bliższych informacyj udziela rćwnuż
c. k. Inspektor szkolny

W  Wieliczce, dnia 22 kwietnia 1907.
Z Wydziału powiatowego.

Prezes: Sekretarz:
Ł  Czesz. Sr 5 . Ezcz^ariskt.

5 kg. świeżo dal Łych 12 ko*.; 
białych, mięLicl jak puch 
dartych, 18 K. 24 K ; białych 

jak śnieg, mięki.ch jak puch dartych 35 K, 
56 K  'Wysyłka opłacona za zaliczką. W y­
miana i przyjęcie napo wrót za zwrotem j- 

płaty p<H'_tOTvej.
Beiiediokt Sacusrl Lobes 274, Post Pilsen, 

(Buhmeu). 1493 5 6

K r J I e p s z a  I n a j ł a n s z a

6_ ag. o płatnio za zaiiczkn, zielonej, b. dobrej, 
K 11-50 12 50, 14—, 15 —, palonej, przewy- 
65 bornej, K 14‘—, 15-— , 16-—. 59 0
Fr. J s lisek , S l a t i u a n y ,  C z e c h y .

Zażadać cuunikc opłatnie za darmo!

E & N M M
słynne w świtać śpiewaki
oryginalnej krwi Seifert, o 
przyulicznym niskim i brylan­
towym głosie i długim zmien­
nym gwiździe — olecs A. 
BRZEZINA, wielki i-aład 

chowu karsrków w Ołomuńcu Nr. 2 0 .— 
Rzetelna ohsluga. Sztuka po 8, 10, 13, 
samiczki po 3 K. Przednie po l r , 18 
i 20 K Wysyuca za zali-.zki* — Każdy 
jest zadowolony — Tysiące listów i po­
dziękowań. 1 10  28 28

O d  B*oksi 1 B 6 S  w  u ż y c iu .

.. i  vV yłfi}- w-w

m m k lecznicze Hyoio skm®co®e
przez wybitnych lekarzy polecane jest używane w bardzo wielu państwach Europy ze świetnym

S K n t k i e m  p r z e c i w

w y r z a t o u i  s k i r n y z n  w s s s l & l e g ®  r o f c a f j
w szczególności przeciw powtarzającym się i pasożytniczym wyrzutom, przeciw liszajom, jako też 
przeciw siności noBa, wy dym kom z odmrożenia, putowi nóg, łapieżuwi brody i głowy. Bergera 
mydło smołowcowe zawiera 40-/0 smotowca drzewnego i wyróżnia się znacznie od wszelkich innych 
mydeł smołowcowych w handln będących. — W uporczywych cierpieniach skórnych używa się

także bardzo skutecznego
B erg er*  le c z n ic z e g o  m ydła  sffioICK łcaw o-siarcz^Jirgc.

Jako łagodniejsze mydła smutuwcowe do usunięcia wszelkich nieczystości cery, przbciw wyrzatam 
skórnym i 1 .  głowie n dzieci, tudzież jako niezrównano mydło do mycia i do kąpieli służy do

codziennego użytku
E ergera  f]liceryno%ve m yd ło  sm o łow cow e

zawierające 35% gliceryny i pięknie pachnące 
wybornego środka na skórę używa się dalej ze świetnym skutkiem

B erbera  tr.yd£Ł b o ra k so w e g o
a mianowicie: przeciw pryszczom, opaleniu, piegom, trądzikom I Innym wyrzutom 

Cens kawałka każdego gatunku 70 hal. wraz ze wskazówką. Żądać przy kupnie 
wyraźnie Bergera mydeł mołowcowjch i boraksowych i baczyć na odbity tu 
znak ochronny i obok znajdujący się podpis firn.owy 

G. Heli et Comp. na każdej etykiecie. ~
Odznaczanie honorowym medalem w 'Wiedniu 1863 r.

i złotym medalem powszechnej wystawy w Paryże IS( 
Wszelkie inne lecznicze i kygienicznc mydła Bergera są w-ymserijno

ISOO.
w sposobie użycia do

każdego mydła dołączonym.
Doslaó można w aptekach i handlach tego rodzaju. — Hurtownie

l i .  H ELk. e t  Cóim s*., U i e d c i t ,  I . ,  E ś b e r s l r a s s e  8 .
Postać i ożna w KR5 ŚOWIE w aptekach: Fr. K. MikUaiicgo, M Tronia, Wiktora Redyka, Lud­
wika 1 oseuuerBa, te.hra. J. Macud-zińskiego, K Wiuzniewskiogo, II, Bartmańskiogo

Spółk', Z. Marcoin. —  W  skład _il?«»ayefc: Fr, Żopotha i ? półki, a  Faałiuckiego, Arnolda 
Reifera. j..ko też w 1 aidej *pteco w GaiicyL i ’ 1’  ^

Od dawien dawna z swej dcbrcel i zapachu znaną frafiziw?

F o r t a f ą  r o s i js E ą
zbioru majowego, poleca h tn ttc l 34 100

W .  A J A M 0 W I C Z

mmmmm
ES O bcita t , Brodowi

w  B rod a ch  na pograniczu rosyjskiem
1 fant „Familijnej" bardzo dobrej ..................... zir 140
1 furt ..Melange de Moskou“  w oryg. opak., najlepszej 3-50 
1 funt „Imperial" cesarskiej, w orygmamem opakowaniu 3 50 
1 tunt „Okruchów" z najlepszych herbat kwiatowych 1 20 
Kawa Ceylon palone gorącem powietrzem. */, kg. złr. 0 80 i LIO 
Bulion wołyński 1 k i l o ....................................................złr. 3 20

Jn2i  .pr̂ jgiiiiieie'.

jóorwsjcorządnyn: osobnym parowcem ^ I f a a l i a 01 
P o d r ó ż  IV  od 25 maja do 16 czerwca: ^

Ea gfetyi, Jtgngtgĝ nĝ la i llolej figj

1343 7 8«

zawadzając o 'Afenecyę, Korfu, Deiil, Kar lt I Akrokorynt, Ateny, Kcnstaniy- 
nopol-1 okolice, Brussę u stóp Oiir.rpu, Smi rnę i Efez, Naupiia i Myceńę, Katakoio fOli npię) i z po­
wrotem o WenDuyę.— Cena jazdy pa morzu wraz z utrzymaniem począwszy od 5GC L  w górę. 
WjOieczki w okolica urządza Biuro podróży Thoos. «,ook et Son pod warunkami objętumi

rsobnym programem. *
P rograa ty , w y ja śn ien ia  i  zg ta s  .eitl, u  l i m y

Oćiieralnu Hgencyo MasMego LIflfdti Wiednia, L Harnlseniag 8,’
tnd/.icż we wszystkich agencyuch i biurach podró/.y.

Agencua Llo^uu w Wiedniu wydaje też bilety JazC, urządzanych d( krajów pofucenycn 
parowcem „Thaila" przez nrmę Kapt. Lado’s Sbhue w Wismar. 834 14 25

Wybitna nowość (lo pertliniowania i zmiękczenia wody do 
mycia i kąpieli. Tabliczk1' Wenus przewyższają co do przy­
jemności i wyborności zapachu wszelkie doiąd nżywiuie po­
dobne przetwoiy; wpływają bardzo korzystnie na skórę, dt-sin- 

fekeyonują i peilunmją powietrze w pokoju

Cena KaseiHi (®5 IsblltzkO koron 3.
M o żn a  (ios:a<? w sz^elifc. 213 24 o

ItUPiiAR Co, DOSTMy mwa
W!EEłi1 —  PAR91

ŹRuOtC ZDROWIA I RATUNEK
W CHOROBACH ZWIERZĄT,

nadkA wa fo lw ar k u .
—  W o j t e k ,  z a p r z ę g a j ,  a m i g i e m !
—  N i e m o g ą. J a ś n i e  a r i e ,  bo f  i wek zoł- 

znje, a Kaśka kuleje
—  A  nie wiesz to, głuptasiu, eaojjro cią W e t e ­

r y n a r z  uczył? Zapisz to sobie dobrze. Jeżeli koń 
kaszle, zołzuje lub cierpi nu robaki, brak apetytu 
• * p., daje mn sią p r z e z  k i l k a  d n i  do obrokui t.
ECU IN, a wszelka słaoośc zgubi sią.

Jeżeli zaś kuleje, wytknie sobie nogą, lub na- 
prąży ściągną, wogóle nu nogi zaniemoże, naciera 
sią FLUI DEM Paraskowicza, tym, który w całej 
am i1’ jest w użyciu na nogi, a w kilku godzinach 
koń jak nowonarodzony stać bąćlzie. Te dwa środki 
powinny być zawsze w donn. Gońże do apteki i przynieś 
prędko, a żądaj wyraźnie z podpisem Paraskowicza. 

CQUIN 6 klgr. 6 koron, puszka próbna 60 hal. — F L T JI3  2 korony. 25 slaszek 45 koror. 
Cenniki darm i i opłamie. — Do nabycia we wszystki h apteKach w Ga­

licy!, Które środki weterynaryjne sprzedają. 957 5 12

Mr T. ParasKowlcz
apteka n.dwor. i fabryka fiu- 

tenstein.

: = c

Zlfiisoizo12 aHJfryackip M m l w  tąsfosi osiowe

f ffiasfro-flinertcsfia”
Generalna ageneya dia <1 alicyi i BnLjwiny, oraz za­

stępstwo austr, i p. n. I.loydu

M L & L Z J& T  I  S H A
K rabów , ul. Lubicz I. T.

Regularna I bezpośrednia kotnunikacya z Au- 
stryi do Ameryki, Kanady i t. d.

Irzymajny sią zasady: „ s w ó j do  s w e « o ,ł. 
Kto więc chce jechać, niech sią uda tylko do lirmy krajowej: 

Generalna Ager.cya dla Calicyi i Bukowiny i sprzedaż k a r t okrętowych

M i t e l  i  S k a
Lwów. ulica Na Błonia 1 2 — Czorniowce, Diody, Nadbrzezie, i ’odwołu-zyska.

Bzczakowa, oraz wszystkie piuwincyonalno agencjo. 487 18 26

KgtggCTPBgawHb-gHBmsesnEBMSBsaarałgftaw j u t

N a f l e p s a y e l a  s s e g a p R i ó w
odznoczcnyeh złotym I srebrnym medalem dostarcza znana z w ielkiej zasobności firma 

P i e r w s z a  f a b r y k a  z e g a r ó w  w  B c iU

3-— 
4 —
#-80 
4 — 
5-—

m - ¥ lii-Mlif'f
8-40

lu-60

e, i k. nndu. dosfawcti w lirtt* Nr 317 (Czechy}
Zegarek nikl. reinantoat..............................................
Zegarek patent systemu F.oskopfu...............................
Z  j-odwóir.ą pokrywą  ......................................................
/  czarnej stali zegarek remontom-, otwarty . . . .
Zegarek patont zwajcarslcicgo systemu Roskopfa .
Zegarek rcniocioar regestr Adler Koskopf . , .
J rawdsiwy srebrny zegarek remont, z wnętrzem

„OJoria“ ..................................................................
Zegarek rc-montoar z podwójną pokrj wą metalową Tuła 
Prawdziwy Erebrny zegarek rem. patent systemu

Roskopfa  .................................................
Z ped.róiną pokrywą  ......................... . . .
Budnik k o n k u r e n c y j n y ............................................................................
Budzik z podwójnenii dzwonkami (2 dzwonkami) .
Budzik alarmowy Adler Roskopf, wyrób rejestr.

"dzik z dzwonkiem wieżowym
?Bgar czarnoleski .  ..................... ............................
Zegar z kuku łką...................................................................
Zegary w ahad łow e...............................................................

Za kardy zigar daje istotnie rzetetne 3-ieinie pisemne poręczenie. 
Potwierdzenie poręczenia: Nicpodcbającc się wymieniam chętnie lub zwracam pieniądze. 

Zażądać mego obficie ilustrowanego katalogu głównego z 3000 odbitek, który wysyła się
natychmiast za darmo, opłacony. 1667 3 10

10-50
13-50
2-90
3-80 
3-80 
6-60 
2-felJ 
8'50 
8-60

BAitnAliitA roślinny w yciąg , barw i w łosy  trwale, przyw raca stop n iow o  k o lo r  o d  b lon d
/T n  r»oi/JiovnrkiA-irtrrxTAT. ^   ̂^- * 'J<u t

I f is b id a  E , Pertumerys, grzebiemo_

ó n < w r t fu U ii  d v

* »• ■ i i *
* i ;;

»i

- -I* Ui



Sobota, 4 Maja 19u"i N 0  'A A ii E  F 0  li. Al X. S i .  20G.

smacznego jadła tfcwi nic w samej przyjmKości. towareyHwje-j jedzeniu; im bowiem jmtrawa.. iuuar/iaejs/a, tom U-i ł..twłvj ją  stra rb 
i tem bardziej wykorzystuje się. rawart, w niej pożywne skłcdrriki. Fakt tfo  tłónw ey pnwodyente

J k a g a P ^ *  p r z y p r a w y  a ®  s a p  i  r o s o ł ó w .
L4a zapobiegliwej gospodyni stanowi ona zdowna, uznany, tani środek w cela nadania silnego, mib-go smaku mdłym zjpom, ro<-ok>zn, bnijonoTu. 
noeom. jakoteż jarzynom, jajecznicom i t. <1. Z powodu' znacznej wyd ijro»< i nie należy jej nigdy brać z.a wiele! Dodawać dopiero iw ugo­
towaniu!— B o  i łu b y i f u  w e  w s z y s t k im i  t a n t l t i t e b  koStsisialhByelsi i h p a  i j w e a y t h  o r a / ,  sk ś iiU .jch  a i t fa e z a y e ż i  h <  
i l d s z c c z k a e h ,  p o c z ą w s z y  o d  5 0  k a i e r z y  ( p o n a a n i c  n a p t i a l c n a  4 t }  h a it  w y ) .  ihsó

Mjgsi’efc g& natu : t  weHtich wgitó, 2! rtotjrti MT 5 chrpkKsdw ta m g tn ,  5 Mnmwjtft sagtiL StouiJto'.:iie pas hfikarsw n. i.: C3 .fjjiastjtił św dowyclj w Pdjfei w t ? r  ISWi) i IWO (.biUn** Alagg'., jako  i-ędm ).

t o in ie  sie
ti© nabycia w zachodniej części kaja 
.v ładnej ofcofley, blisko stany i kolei,

e s o m  a f c t a i i t g i o
•ntdiego, z ornatem i kilkoma mor- 
trar.it pola. Interesowani, podając 
wszelkie «tęzegoty i warunki, zeebeą 
,'ię zgłosić listownie franku pod adre­
sem : A .  K  !E. poste restante 

L w 6 w .  M7a 1 2

C V M K O W L .W lL C Z I f lN Ł  IT P
O ^Ó^ŁLmCH ftLidSTRACYt NAfmOrtYC^ Kj l| AOl vSTY(Zł*Yf.H,W> Cf.b*NlnOW £ TC jK jfś B i i a r ^ i i i  w-7*te*4*fw.e-s. ’# (
ZfiK-tfii BEPRODUKCyi ((TOTECKmfZNŁi M j

1 r .  ^ A & L O Ń S ł c i i S p .J A & L 3 ? I S K i i S i > .
1 w  K R A K O W I E .  OBAK’!' -» lLi.LK>4*t

MV 5
5\!|

Syrop Pa fillaiso Najlepszy śruueH do 
c z y s z c z e n i a  k r w i  : : : i  
w y n a l e z i o n y  p r z e z :

P R O F . G lR O L A M O  P A G L IA N O
wyrabiany od roku 1838 prz- sumiennen. przeetrzeean.o oryginalnych recept przez pierwotną 
nrmę, przez wynalazcę założoną a ftbecni przez jego prawnych spadkobierców dalej prowa­

dzoną we F L O R E N C Y I ,  V lA  l 'A . \ I l O L I I . \ I  ( W M C B Y ) .  co 61 o

C a e h e fs  w  p ły n ie ,  w  p r o s z k u * — —
Żądać we fhntzbach 

nndiieycli jasuo- niebieski zn a k  fabryczny z podpi^eui mifcF. W K tl- 
LAMO PAtiŁIANO. — Dostać isiożna w każdej u ic b izc j aptece.

A H S t r y l : : :  soRrate Biccchetil. l it i  (Południowy Tyrol).

Flaszki podróżne.
Kubki do podróży papierowe, 

gumowe i metalowe składane
Necessery podróżne.
Rzemyki podróżne.
Poduszki do wydymania saty­

nowe, pluszowe i skórzane.
Wanny i miednice gnnnwe 

podróżne do składania.

ca Efei:
Stalugi polne składane, z sie­

dzeniem, szkicowe, z pasem 
do założenia przez ramię.

Parasole polne. ✓
Laski składane do przyczepia­

nia jakiegokolwiek parasola
Kapelusze białe dla malarzy

Kasetki kompletne do malo­
wań olejnych i akwarel. — 

Farby olejno i akwarelowe 
z różnych fabryk.

Palety z drzewa i poi celanowe. 
Pendzle we wszyst. gatunkach. 
Werniksy i inne środki do mai. 
Aparaty do wypalania.

Płótna malarskie na miarę i na 
bleitraurach naciągnięte.

Bloki do szkicowania
Papiery. Kartony i deszczótki 

do malowania.
Wyroby z drzewa jaworowego 

do pomalowania.

o r a r  tn a e  p r z y b o r y  d o  r y s o w a n ia  i  m a & w a iń a  — p o le c a ją

i\ 8 f
Czapki i kapelusze do kąpieli.
Pantofelki do kąpieli. Aparaty.
Rękawiczki i gąbki do nacie­

rania ciała.
Wyskok ze szpilek sosnowych.
Pastylki boraksowe ponumo- 

wc Dra Sedlilzky'ego do my­
cia codziennego i kąpieli.

Kole żelazno, sól, siarka do 
kąpieli.

2-17 m  o

Ł m M i ź
piętrowa w Krowodrzy ,W lrowanej do przeda- 
nia łub zamiany na realność małą w Krako­
wie lub okolicy, ('cna kupna.12.000 zlr. Długi 
wynoszą 5500 tir — Wiadomo-ć: F od tjórze , 
uł. Lwowska -to. parter na prawo. 290 (3 ó

i; a do sprzedania man) używane i nowo różnej 
wielkości różnych typów samojazdy. Kraków, 
ul. Laziciina 6, W. Schindler 1603 9 10

ta j pmi iiitoy
z działu golanteryjnego, biegły w en.spedyc.yi, 
otrzyma zaraz korzystną p.-sadę w Tanwpoiu.

żgłosziria przyjmuje Andrzej K a r p i ń s k i  
w Jaśle. 1980 2 0

Ni- przyjęte oferty zostaną bez odpowiedzi

df Fintfteif
adwokat w Nowym Targu, 

poszukuje r u t y n o w a n t g o  k o u -
_____________ e y  p i  e n  t a .  1922 3 3

P o ż y c z k i
„ata.wia ,«i koudyktcin i bez kondyktu dla PP. 
urwdnikdw, oficerów w ogólności, profesor'’ w 
wteobnego duchowieństwa nauczycieli. nota- 
ryu iy lekarzy, adwokatów i aptekarzy. Hc- 
ri^zcntaCjU, Be-mieL-Vere.nu we Lwowie, 

ul. Kop*' rnik-a L 2». 1188 13 13

^ S L F I R N I f t  K A W 7

^ k oW4k# poleca częścioioo 
1 hurtownie

ny&o.tjroc gatunki

KdWi/psloiiei

RyieR ]/, M n  Lii H FtZlM i W R s, lifKk ]/, M a, linia M.
Szczotki, Grzebienie, Lustra i różne inne przy- 
bory toaletowe. —  Plasterki na nagniotki. —  

Szczoteczki do zębów „L łeal“ .

i Perfumy, Mydła, Pudry, W odę koiońską, Przy- 1 1 
I bory do golenia. Środki kosmetyczne. Środki 1 > 
i do czyszczenia i konseiwowania zębów 1 Ś

bzybory do turystyki, krzesła polne składane.
lalosze. —  Płaszcze gumowe.
rodki do czyszczenia nlam. 1919 1 3

h04)6 ŚWiOłłP $ m w !
Każdy dum mieszkanie, jak i instytneye, może sobie tanim kosztem 
urządzi, własne światło.—  Wykluczona eksplozya, jakoteż i zatrucie 
gazem. Tan,o, goazina za 1 palnik o sile 100 świec kosztuje 3/.t hal. 
Nie wymaga fachowej obsługi, każdy w godzinie obznajomi się z urzą­
dzeniem i puszczeniem w mcii aparatu, instalacya jak gazn.—  Światło 

to świeci się hermetycznie, jak elektryka. 1824 3 20 
Aparat w ruchu i do oglaamecia

w Publicznej Haii Aukcyjnej w Pasażu Miliolascha wu Lwowie
gdzie u dzieła się wszelkich wyjaśnień.

Aparatem tym będzie oświetlona wystawa lekarsko-hygieniczna we Lwowie.

■Test do odstąpienia

K O N C E S Y d
n b iu r o  p isan ia  i  p o w ie la m .: na m a s ir n a c h  w  K ra k ow ie  (z  lic zn ą  i stała  
klienłe > oraz maszyny i arir.ity do powielania w bardzo dobrym stanie. Wiadomość 
codziennie (z wyjątkiem niedzieli^ ty lk e  między godz. 12 a 2 po poł. u l. ou rb a rsu i. 
4, 1 piętru na prawo. J%8 1 3 -

Pruki g o sp o d a r n e
Koges.tr jrospodarczy uiłaJu Di St. Paw'ika, prof. Akad robi, w Dntdanach. Wydanie piąte. — 
łiegCBtr gospodarczy okładu Tow ro"n, w W ie lk n e  — Wykaz nujmu. — Regestr zbożowy, — 
Raporty tygodniowe folwarku. — Raporty Izienne folwarku. — Kontrola udoju mleka, — 
Dziennik robocizny. — Dziennik kasy. —  Kontrakty dzierżawy — Książeczki robocizny. — 
Kwitaryrsze zwył.łc i lasów*. — K w tki na uydło. — Regestr gorzelniany i Raporta tygod.

gorzelniane, poleca ' 330 1 3

Z. K u trze b a , Kraków, Wtslna 1. U.
~ H O T E L S T E P H A N I E  K a W b i4t S

Wiedeń, II., Taborsłrasi c 12. Pcloleuic w sroamiesclu.
W aine dla autom obflistów: Przechowanie 1 ogrzewanie w domu. 5 ninnt od środka miastu. 
Przystanek tram w aju elektrycznego i omnibusu we w szystkich kierunkach. Dom z tanim

nowoczesnym komfortem.
Pokoje na I piętrze po złr P80 dla I osoby, na 2  piętrze po zlr. 160, na 3 piętrze po 

zlr l’4 0  w raz ze św iatłem  i usługa, — Telefon 16 573. 270 5 12

Siła około fcORi
urządzeniach ssąco-gazowych

naszego swstemu w uchu 77 19 20
Najmniejsze znżvcie“  liwa. — Najtańszy rm-li

- _ T w w w v v w .% w w v w w w w w w d  r w  v *n

I O C l  . ifc3 r s t . < ^ o ^ r
bieżących metrów siatek drucianych do oparkaiiieiiia zakon! rak to wiliśmy 
na sezon bieżący. —  Dostarczamy siatek i wszelkich do nich przyborów 

już od 45 hal za metr bieżący*. —  Cenniki odwrotnie. 1434 12 o
j. B iu r o  T e c h n ic z n e  U n iw e fs n m , S i a k o w ,  P o d w a le  13.

ZEOIESTOW w Galicyf nad Poprudoui. 
P oczta , (c icg ra f I k o le j 

w miejscu,
Kajsilnifjsza szczawa ielezista: —  kąpiele mineralne —  gizowo-wodno boro­
winowe, hydropatyczne i rzeczne w Popradzie. W  bieżącym roku zaprowadzono 
Kanalizacyę, wodociągi i elektryczne oświetlenie. Przerobiono łazienki, —  do­
budowano 2 wille o 125 pokojach. Okolica należy dr najwspanialszych ru Pod­
karpaciu. Lekarz zdrojow y: I>  Tymoteusz P iotrow ski Woda źegiestowska do 
naoycia we większych składach, oraz w zakładzie (40 flaszek 15 K.) Trzy 
se z o n j: I. od 20 maja do 30 czerwca: IT. od 30 czerwca do 1 września; 
III. od 1 wrześn’ a do 30 września. W  sezonie pierwszym i trzecim ceny 

kąpieli, oraz mieszkań o 3O°/0 niższe. 1497 50 o

069 6 8

2 0 0 0  koron tef pani
która pc użyciu mego

K R f t U l U  P R Z E C I W  P I E G O M
niu struci zarówno piegów, jak i plam wątrobianych i opalenia, jaketeż 
w ielk iego płeć szpecącego zabarwienia. O n a  ł  H , zt za), l i  4 - 6 5 .

R O B E R T  F I S C H E R
doktor chemii i kosmetyk,

Wiedeń, I., SHlvatm*gasse 11.

s «*■

KUL KKElOMffwr firmy Lanssp&Woif.Lwśw. ul. Jabloocŵ ich L 2.
Wszystkie używane wielkości aŁ do siły 100 kci i wciąż się 

wyrabia i dostarcza słą icb w przeciągu odpowiedniego czasu.

.

P roszę zaw sze żądać W yrobu k rajow ego

z „nosorożcem'4 lub „kosą‘‘ 288 34 50

z Pierwszej Galicyjskiej Parowej Fabryki mydła
S z y m o n a  M u n k a  w  Ż y w c u  1. 4 .

(Nałożonej w roku 1846). Próbki i, cennibł darmo

Kurs, p rzp to m zy
do egzaminów z rachunkowości kasowej, państwowej i kupieckiej, 
składanych w Wydziale kraj.; w o Nam estnictwie i w c. k AkL 
demii handlowej we Lwowie, został otwnrty i obejmować bodzie na­

stępujące przedmioty;
1) Rachunkowość państwową ogólną i kupłeedrą.
2) Buchalteryę pojed,, podwójną
3) Korespondencyę kupiecką i prace kanorowe.
4) Stenografię, kaligrafie, jeżyk niemiecki i język wioski.

Dla pań os»«&ne
Korzystny rezultat teiźe zapewniony.
Wykłady objął rut. egzam. nauczyciel rachun. państw.

H e n r y k  G o t i i i e b
1808 4 o K r a k ó w , a l . S ie t lo w s k a  6 3 , SI p ię t r o .

Swfeia boa: towy na wjstom v  KrAwiJ r. I B 1.

PELERW
IAli9IfihSKIE i TUBLSKIE
bó tum  i wjtite iamsfeie i męskie pa zft. 6'id

ora na składzie wielki wjW

m m  IHMHIitH óamsjtkh i dzietmnjtt,. SERDAK! 
telii'2 i dziecinne. SMtĆbil, Żuswki, {banki. Li; 
BLiZ3n*i, Siikrnankt Entciussowsliie, Kerazye izapki 

i Pesk* krakowskie i Kapta pńrafskie.
WSZJSIKO wuold WOSBej'. 305  8  o

rm e w c z
w RjukiiwiB, Rynek Linia IS-S L tó, i pięlra.

HieszKnnld
lclnie 2, 4, lub 6 pokoi w miejscowości kąuic- 
lowej Chabówce, obok Rabki w willi Krawczyka 
w h irózo piękuem miejscu, 5 minut od stacyi 
są od 15 maja J907 ou wynajęcia. Wiadomość: 
H r a n c z y k ,  CbabłSwkn. 1869 5 6

do artykułów technicznych i kosmety­
cznych jakoteż smarów, władającego 
językiem polskim i niemieckim, poszu­
kuje Bialska fabryka chemiczna » jB e -  

skid“ .
Tylko pierwszorzędne siły, chętnie 

przez odbiorców widziane upraszamy 
o oferty z podaniem currio. vitae i fotogr. 
jakoteż warunków.

Poszukujemy również dobrze wpro­
wadzonych zastępców dla Lwowa, Kra­
kowa i większych miast. i»*;8 i  6

N A J N O W S Z Y
z dzw onem  w ieżow ym

<315*?. 1  fet
z przyrządem  do bicia z ło  2*50.

I. jakość z wnę­
trzem jedno'iłem, 
bije półgodziny i 
całe goaziny, bu­
dzi głośno brzmią 
cym dzwonem wie­
żowym • z pięknie 
politurowanemi o- 
krągłemi ramkami 
z drzewa i białą 
szklaną tarczą 30 
cm średnicy, tylko 
zlr 2'50. 7 a! sam 
z tarczą szklaną 
vr nocy ew iecącą,
3 złr. 3-letnie* pi­
śmienne poręczenie 
ze nkstosow z w. ot 
pieniędzy. Wysyłka 
za zaliczką,

M A J L  b & Ł K t l
segannisirs

Wiedeń, IV., Margarethenstrasse 27.
Ż^dać mego katalogr z 2.000 odbitek 

zadurmo, opłaconego 162 27 0

napiouiSYrsm
7. ^  fi? J  • najlepszym spô
*•*>».' . y y '  sobem za pomocą

- W W  w f t t o -
k k h k ó w  h11 zonach

najniższych.

11. i n w O R N I C K I -
203 75 O

9 9 L E l - E l t M Ł M l ”
Kraków, ul. Podwale L. 5,

W yłączne zastępstw o na ca ła  ftiislryt,.
Wyrób mleka i fermentu płynnego za pomocą 
„L akto tacy liny“ , według metody Dra Mieczm- 
kdwa, procesora iłistytni-a P asteu ra  w  Paryżu, 
śprzedażtych wyrobów oraz laktobaoyliny w pro­
szku i w pastylkach, broszury i wyjaśnienia 
traktujące o działaniu na zdrowie ttyo środka 
dyetetycznego na żądanie darmo i opłata; e. 
Gwaraneya tytko za wyroby opatrzone orygi­

nału.. oanderotąl 701 23 O

P O M P Y
wszdkiego ludzajr, do domo­
wych i publicznych celów, dla 
rolnictwa, budowli i przemysłu.

RURY £ WąŻE
wszelkich rozmiarów. Pompy do 
studzien zwykłych i kolejowych.

WAGI
najnowszej ulepsz, konstrukcji

dziesiętni?, uetue i poinostowe
z drzewa i ztlaza do handlu, 
przemysłu, fabryk, do rolnic tu a 
i innych przemysłowych celów.

T o r a f s y n w t ł  K o n * a n d y t o w e  
d l a  w y r o b u  p o m p  i  m a s s y n

W. GARVENS
Z aic d centralny i główne biuro:

Wieden II., Handelsguai Nr. 130.
Sprzeda/, na miasto i  skład próbek’,_______

Wiedeń I., Schwarz^nbergerstr. Nr. 6. 
Katalogi ODłacono za darmo.

1631 1 26

Mioteł panno
do zimnej kuchni, biegłą.’ w przyrząuzu- 
mn zimnych półrtisków, sałat, majone- 
sów. kanapek i t. p. przyjmie handel 
łakoci w Pradze, Miejsce to jest Białe 
i dobrze płatne. Wstąpienie zaraz łub 

stosownie do umowy. 
Zgłoszenia pod , J*er/ehte Salaterir 

P. 813" przyjmuje P i.Lot! M oss©  
v’ Pradze ęCzecliy). 1915

H s u - a
oiygir.alna chińska ręczna tkanina z surowag^ jedwabiu na kostyumy n/IAGAZYNI£ TGWAROW WSbHOONiCh lam^ ^ C2iie tkane 3° 
męskie i damskie, płaszcze i ubranka dziecięce, nadzwyczaj trwata n ,  |ojp|; : c c .  k ł . - y  Łun0|. „J. % ccT.
znakomicie piorąca s ię . .......................... Tylku prawdziwa do nabycia w ŁM ” iCu I OIulj mdaUWf n jlin h  | l i i - metr.

12908285

17364080



Nr. 206. N O W A  u  e  f  o  K  M A, Sobota I Maja 1907.

i  i l i i i
wszelkiego rodzaju

cuiuliow.me, lub wypukłe, nio rdzewiejące, 
oksydowane, nio pełznące, lakierowane, tablico 
do o/.naczonia pięter, czcinnkk orły, herby itd. 
lane. foto-cheniicznio sporządzane wywieszki 
tablice do samochodów itd. itd. klisze do ksią­
żek, do draka artystycznego i barwnego wyra­

bia starannie pięknie i bardzo tanio

Emil Jan Kommn,
Wiedeń, V!., Theobaldgasse Nr, 10.
Rok zał. 1854. 14>4-1 1 12 Teieton 2504.

P odziękow anie.
Wielmożnemu Panu Henrykowi 

G o t t l i e h o w i ,  nauczycielowi lachuu- 
kowości państwowej, kasowej, buchal- 
teijyi pojed. i podwójnej, zamieszkałemu 
w Krakowie, przy ui. Dietlowskiej 1 68, 
składamy serdeczne podziękowanie za 
sumienne przygotowanie nas do egza­
minu z rachunkowości państwowe], ku­
pieckiej i ogólnej, który w c. k. Namie­
stnictwie we Tiwowie zdaliśmy z bardzo 
dobrym postępem.
Stefania Oczkowaka, Eugenia lirykówna. Ma­

lwa Szwedów na. Olga Rogalska, Klotylda v. 
1'orman Walnrya ciurówm. Florputyń Plin- 
ki«wicz. Roman Haski, M, Dobranowsiri, Jnl 
Doikiowicz, Emil Richter. 1815 2 2

o  s t*  ,-ł  t s t
zuakrunitr 090 8 8

środek do zębów
jako woda do ust k. 1T0. — Jako proszek do zębów 88 h.

ANTONI J. CS! ANT, Wiedeń I.
W allllschtj 5., XVIII,, Carl L udw igstr. 6.

Składy w aptekach, drogueryach i porfitmoryacłi.

Sto miewa padaczke 
kŁ.*™ bi> i i ij- 
ua lim .nili 
« otrwi rit

' nitc1* ui bresi 
za danin, opł id 

I ” iy. Stiiwa 
FraAfurt a K. 0 34.

>*»
i?

3-roszę żądać
g r a t i s  i f r a n k o

I oego bogato ilustrowanego cennika 
’ z przeszło 1000 odbitek zegarków, 

wyrobów srebrnych i złotych.
H  l  , .v o  k O .\R  V l», Pierwsza łabr>ka ze­

garków w Briix Nr 6z7 (Czechy).
Prawdziwy niklowy kotw, remont, wraz z łań- 
cuszkiew 4 K. zegarek Ro-,kopf szwajc. syste­
mu 5 &.. Rejestr, niklowy kotw. zegarek em. 
,Adler Rośkopfu 7 K. Niema ryzyka! Dowolna 
wymiana lub zwrot pieniędzy 456 31 60

D„ wodnie urzędownie zebrane 
A d i * P S V  wszelkich stanów 1 krajów 
*“  # “ j  do przesyłania ofert z porę­

cze'. iem porta w Inrarnat. AnrBasen-Bore »u  
J o t s l  S ioseazw eig  _ n c  S ób n e , W ien , I., 
Biickcrstrasse 3. Telefon 16881, B adapest, V., 
NadoruUza20 — Prospekty franco 140 96 &2

łliEffio Już utyKrzyotionycłi

Bardzo wijlka przyjemność1 Chód cichy, bez 
uała ia. Nadzwyczaj dobremi dla nerwowych 
i  ból głowy mających, nadzwyczaj mocneen 

są  jedynie  148.‘ 2 5 '
„ g  l im o  w e  o b c a s y  M erson ** . 

Dostać możne przez każdy tego rodzaju handel. 
Hurtowrtie: Sigmund Beer 1  Sonne, Wiedeń, Vt/2.

Od r, 1901 świetne pochwały!
Bez zarzutu piekne, myć się daiące

p o d ł o g i
i

l i n o l e u m
umożliwia tvlko olejno-woskowa farba

„ C IR IN E “
•V użycia najoszczędniejsza i najmniej mo­

zołu wym gająca. Zbyteczne szczotki i wióra 
strlowe. Wystarcza prosto starcie szmatą weł­
nianą i ’ edn >razowe w roku zapuszczenie. Fla- 
szk 1 3 E x/a floszki K 170. Dostać można 
w  togo rodzaju handlach. — Orzeczenie brzmi 

Dnia 13 lutego 1903. P. Kał irzyna Zipperer, 
żona inspektora cło we go, Asch w Cz

Bardzo chętnie po-wiadczam Panu, ze jestem 
bardzo zadowolona z użycia farby „Cirite" na 
podłogę Jest ona bardzo wydajna i odznacza 
się połyskiem i wielką trwałością. Użycie farby 
.,UJri*e“ jest nadzwyczaj Dtwe. N..wet w  po 
kojaoh. po których chodzi Bię wiele, potrzeba 
ta  rok tylko raz odnowić zapuszczenie. Firma 
Sleinmete, Monachium, zwróciła mi uwagę aa 
Pański wyrób. 1889 2 5
Jedyny fabrykant. 1 LORENZ & Cie., 

Cheb w Cz (Eger i B.)

Praw ., e cn,on. Każde naslad cod ega karze!

Mjnie ptóziwn jest tyto

6aisani Mm
z zielonym znakiem o- 
chrnnncm zakonnica. 12 
małych flaszek lub 6 
wielkich- Ino jedna osc­
hli wa wielka flaszka 
z patentowanym za­

mknięciem 9 K.

W M o w M T lm ifO
przeciw wszelkim, nie 
wiedzieć jak zastarza­
łym ranom zapaienio-n, 
zranieniom i t. d. 2 słoiki 
K 3'SO. Wysyłka tylko 
za zaliczką lah po otrzy­

maniu należytości.
Te dwa Środki domowe są  wszędzie zi.ane i *’yną 
487 iddawssa jako najlepsze. 16 56

Zamówienia adresować:

w tR a r z  A. THI ERy  w Prugradzie
pod R oM tsch -Sauerbru nn .

Skład prawie w każdej aptece. Broszurka z ty 
siącami podziękowań opłatuie ze darmo.

AlleinjchferBuisaiń
•U <r mCi |il-l|iMi 

311
ł.Thietr, ia Pregt łds

fkUŁnlhSaiiirftnaM*

Odznaczony na wystawie powszedniej w Patyzu 1906 1 nagroda wielkim
złotym medalem.
W SPANIAŁY BIUST,

idealnie piękną, dobrze ukształtowaną piętną pierś osiąga się przez 
mój znakomity ' 1067 6 O

BALSAM ua PIERSI „SIN U SO LIT"
nadaje się dla młodych dziewcząt zarówno jak dla kobiet z nioroz- 
wiuiętą lob \. ..kutek połogu zanikła piersią. Używa się go tylko ze­
wnętrznie podług wskazówki. ,Skutek zdumiewający Niema ryzyka. 
Jeżeli nie po .kutknju, zwrot pieniędzy. Ge na flaszki 3 75 złr., tlaozki 
ua próbę 2 Złr., za zaliczką. Do tego należące „mydio kremowe si- 
nusolit" _ po_ 75 ct. kawałek. — Znaczki listowe wszystkie! krajów 
przyjmuje się jako zapłatę. — Wysyłka dyskretna, — Sprzedaż tylko

H .  A U E R , Wiedeń IX 2. N ussdorferatrasse  3 —41.

n m b h b k h b  e a K m g TWWim

Cooo?!. Tatuś pozwolił, bo są to przecież Jacobiogo antynikotynowe tutki do paplerosót
c j l

0'JTk ; snopńca 
h M u k ii 
KosWa do trdajy
P h .  M a y f a r t b  I  § k a  u  W i e d i k i ^  ll| i

fabryki maszyn i odlewarnie żelaza, 750 8 10
F r a n k f u r t  n . i ł l .,  B e r l in ,  P a r y ż .  — riustrowune conuiki za dsm o, f ran no.

BAO/NOSE! i'rawd/iwe tylko w pudełkach z cygar. 076 9 26

1091 9 40U ł u d n e
L i l io w e  M y d ło

uimy B e r g m  a n n  & Co., D r  e z n o  i D ;  e c y n  n. L. 
jest i pozostaje podług codzieu nadchodzących a/naii pisemnych najskutecznejszem 
ze Wiizystkich mydeł leczniczych przeciw piegom jakoteż do isiągniecia i utrzymania 

delikatnej, m.ętkiej skóry i różowej cery.
Na składzie w k»ei alkach po 80 halerzy we wszystkich apte­
kach. drogueryach pertumeryach i zakładach fryzyeskieb.

H B

Zakład 'L T " 1 *  A  •« u  ■  Kąpiele słoneczne
wodoleczniczy Ł .  i powietrzne

Nowoczesne fyz-dye*. anatoryum  w-pnniałe położenie 30 M id dworca kolejowego Linz, u stóp 
góry Pbstling, w zaciszu woluem od kurzu, wśród la,-.ów szpilkowych. Indyw. leczenie, trwały 
ikutea we wszel. chorobach nerwowych, kobiecych i uporczywych. Leczenie d>et., odtłusz* za­
jące i tuszy dodające sposooem D ra Lahmanna Łazienki cz terosom )-., mięsienie sposobem Thure 
Branda I w ibracyjne, kąpiele z kwasem  węglowym i n rnera lns, wziewanie Buliingn, szkoła pły- 
w aaia, lawn-tennis, własna obora, cen’ ' umiarkowane,, prospekty za darmo. Dr Franzel.

1717 3 0

S. O łilcr a Cs, Prasę
ulica Ow ocow a 1?

zavaz op ła ta ie  

w y sy ła
o b fiie  zb io ry  p ro n e k

obfjjinnjące 1454 6 8

materye wełniane 
materye jedwabne 
materye do prania 
wyroby płócienne

materyi na kostyum y, m aterye na 
bluzki, m aterye jednonarwne, m aterye 
tnoure. Tylko nowości. Metr 48  c t. do 

do 4  50 złr. 
jedwab na bluzki, jedwab na suknie, 
jedwab na halki i podszywkę, m etr 

75  c t. do 3‘50 złr.

modny z e f ir  na suknie na bluzki i kc 
izule, Latysl, płocienka. m aterye płó­

cienne, kreton, metr 21 c t, do I 50 złr 
szytonv, dam asty. bieiiznę na łóżka 

- p* 'in a  webowe, uielizna stołową, r ę ­
czniki, chustki, rtoZtk wyrobów cze­

skich i zagranicznych.

Bardzo rzetelne wykonanie. —  Zlecenia wyżej 10 złr. opłacone

Lusera piaster dla turystów.\\
NajleDSZy i najDewnirjszy środek nrzeciw odgniutkom, wzdymkom i t d .

Główny skład:
L. Sc îweiik's Apotheke, Wieńsa-MekilUng.

—aufli MS*, plastra Jla 1nr\Ht**w
Z 4 dnó  ^ L - d l ^ Ł J ?  S  ca 1 4 0  B .

Dostać można w Każdej aptece  1033 10 30

stopa atm alia 
źl ill.tr

*■ W*-**■ 4- v-ble  rż <1 Kritu -44 tr\*l tĄMŁ ĄALA xśĄufzk*i‘(AzĄ*~i‘ilHt
/fX..jd. JtA+isĄX. ł*żc*-ł.,<C *Al -  ̂ ‘ ' - ■.'Ut.ł tHĄ&.ijrt! i

Przyrząd Chasatla de mierzenia boga nornialna w norm 
bucie Gnasaiii

W yhąezne zastępstw o n a zach ód . G aiicyę  
obuw ia „C U A SA LLA “

poleconego przez pierwsze powagi lekarskie, usuwającego v .,zolkie cier­
pienia nóg Jedyne gotowe obuwie wodli doktaduoi miary, branej przy 

nomocy speeyaluego aparatn.

SAM. MESSERf KraLAw, Rynek 12.
1399 12 0 P o l i c a  r o w m e t  w y b o rn e  n a in o w s ie  obu w ie .

Każda Pani, która potrzebuje

n g w g j  S b M
- ® S  asa- d a r m o

Wielki zbiór próbek
obejmujący wszelkie nowości sezonowe w m ateryach modnych, 
wełnianych, do prania i fantazyjnych, tudzież w wyrobach 

płóciennych i bawełnianych.

ó«z!iD!3wa wyjątków oferia c u  izzi <5*(ię 
l i i w n  czysto jeiwaliaa bliizka J  W  LU.
ivo wszelkich liancach Frzr zamówieniu wystarczy podać 

olijętośó szyi i biustu. Wysyrka za zaliczką. 
Wymiana bez wydatków lub zwrot pieniędzy, jeiołi się to­

war nio nadaje 1037 4 4

l V i e n M ’  l o d e a - U n i o n
Wiedeń IX'6 ,  L ich tenste instrasse  20.

N ajlep sze  pow leczen ie poaiogi!

N ajw ydatn iejsze I Najtpwalbasfc I
P rzeto Tir użyciu  najtańsze.

Skład w Kranu wie* Re; jo i Ska, Rynek główny, w O ś*ięci.nie Jakób 
Tobias, w  N. Sączu L Liobtmann, w  Tarnowie W ładj iław Brach. 
Przy kup a le  la k a  F ritzego  trzeba  uw ażać n a  oryg. opakow anie z ocerwoną e ty k ie ta , 

prawnie chroniona i  nie przyjm ować w Innem  opakow ania. 1383 6 10

1101 1 4

Cieplice t e ^ R i e
na Węgrzech w Karpa­
tach, z osadą słowacką, 
stąd porozumieć się ła­
two. Od stacyi kolejow. 
Tepla Trenczyn-Teplitz 

20 min do zakładu.

Pyrekcya rozsyła pro­
spekty i pr zy j muj e  
zamów, na mieszkania. 
Wyczerpująca łiroszura 
polska do nabycia w 
celniejszych ■ księgarń.

Słynne termy siarczaue 36— 42° C., zbawienne 
w gośćcu, artretyzmie, nerwobólach, porażeniach, 

po złamaniacli i t. d.
Wanny marniLcowe i baseny oddzielne dla da:n, 

natryski, muł siarczany.
Zakłady urządzone podług obecnych wymagań hy- 
dropatyczny i Zanderoski do masażu i gimnastyki 

leczniczej w parku. tsio 3 5
Seson letni od 1 maja do końca września. W  maju 
i września „Pensinn" tylko w domach zarządowych 
dziennio R  6’50, pokój i kąniel bez wiktu K .T50. 
Dobre restauracyo, muzyka, teatr i wszelkie roz­
rywki Oświetlenie elektryczne Kadzimy zamawiać 

naprzód mieszkania w Dyrekcyi Zakładów.

Pr^ed uabydem npnmtti foto*
graticjmogo proai,j,y vro
w.Iusnym liiloresie naszogo bez- 
idRtnogoCanierft-KaUlogu 824 C. 
l*0‘.tniTi/.amy najaowtgzych iaodeli 
ws/.elkick nowoczesnych typów 
(ii. j». aparatów flkkulanych, pano­
ramowych. BwlorcifltUanych) po 

ajuiżwycn ceitacłi nn dogodno

Pod również kerrystnemi vro- 
rnuknmi polecamy do sportu, 
toatm, polowania, podróży, dla 
marynarki, dla wojskowych arzę* 

downie 
Kabcone 
pry/.mowe 
lornet ki 

Ilennoldta, 
binokle i 
monokle, 
tuilRioł 
pnryakie 
H/.icła o 

najwięk­
szej opty* 

wnej sprawności. Cennik $24 O 
Eftdarmo opłacony.

WfedeńXliU
Nowość! Rzecz bardzo ciekawa!

IMadty!
N.ijnowsza broszurka omawia jąca najdokładniej 
sprawę ludową. Najlepsza ze wszystkich bro­
szurek jakie do tej chwili sio ukazały w tej 
sprawie. — Gena 14 halerzy. — Do ualiycij 
w Redakeyi Prawdvu. Kraków, Kanonicza 5.

1896 3 o *

Yaetoit półkryty
całkiem uowy (najnowszy fason), na oh 
wnych osiacłi, do sprzedania w /ak l;.T 
dzie lakierniczym Stefana ffluarego- 
Kraków. ul. Franciszkańska 4. 1938 2 6

Poszukuje się

M a  poilróiuMi)
z własnym wozom i końm* do rozsprzł4- 
daży szat kościehiych za p/owizyę.

Wymagana kaucya 4000 K w go­
tówce lub zabezpieczona ua majątku.

Zgłoszeuia listowno lub osotństo lub 
osobiste pod „Liturgia4, Krosno.

1937 3 6

j f l d a m s k i ,  ameryka' i, 
u "A w baidzo dobrym stanu^

za 110 kor.
Rynek 34, 11 p., front f:« t 3 3

Do G)!MCia
zaraz przj ul, i Szpitalnej 1. 3, V pokoje, 
kuchnia, przedpokój i łazienka na if-gim 

piętrze.
Wiadomość w składzie mebli przy 

ul. Szpitalnej 1. C. i n»6 a 3

m y d ł o

T E I D i l N I C Z N B

X J  M I  ¥ E R S U M
S.HALATKIFWfCZi J.WIIESZKCW3KI

KlhlKÓW, ULICA UOBWALE 13.
Sliiad MSielSiieh artyfculow teiiuiitna. dla kopalii, fabryk 
i gospoua«siu wiejskich. — kSeneralate zaiłepsswn Towa ■ 
rzysłtwa Udiiat.specyalnei I&ćryki motorów w lYaraizaw ae

p o le ca : 238 20 20
M otor ; stale Iud na kołach (lokmnobile) do pęazem a ropa , naftą lub sp - 
rytusem, marka U R S U S  siły od 1 do 60 koni m e c h a n ic z n y c h ,  przeszło 200 

szouk w ruchu, najlepsze refereneye.
Motor URSUS jest jedynym współczesnym motorem do pędzenia surową ropą, 
a całoroczne próby z ropą galicyjski] dały najświefirejszo rezultaty, na, ro po­

siadamy zaświadczenie Warszawskiego Tow. techników.
M otor URSUS odznacza się lekką, silną a nadzwyczaj^ prostą Lonstrukcyą, co 
przy minima'nem użyciu ropy, zupełnem bezpieczeństwie od wzniecenm pożaru,

i łatwej obsłudze czyni go

m a s z y n ą  w p r o s t  n ie p o r ó w n a n ą .
Celem u p ro n a to iiia  «yełi istotnie znakomitym maszyn do Galicył, 
itaicmy jak najdalej idaee g « a r a n * y e  I n»Idogn.micjsze warunki 

rpial). — Reperacye bierzemy na siebie.
CENNIKI, OFERTY, K OSZTORYSY OlilAROTNIE.

lako do tańca, idę do prania 
Bo mjdłem Schichta bez nacierania 
Wielkiego i sity 1951 1 9
Spiorę wesoło, w każdej chwili.

B u r s z t y n o w a  
g l a z u r a  d o  p o d ł ó g ,

njomciutowa îciura 
» d o  p e d t ó ^ ,

M a r x a  e m a l i a  f c i a i a  

i  k o l o r o w a  ,9?V6* M
dając* barw ę i połysk ca jeetnem pooiągiiięciein,

z fabryki lakierów LUDWIKA MARKA 
w Wiedniu, w Moguncyi I Petersburgu.
° rę d k r  schnące, trw a łe  rap aszo een ie , którego 
dokona może każdy, dobra n a  podło1* sprzęty 
>,iiChonnr I na przedmioty domowepo padu  - 
stw a  każdego rodzaju  z d rzew a , bisony, m b 
ł olaza. W yborne, myć i { dające poólągrlęole 

io lan  w p łókarn iach  i  kaoh iiaoh.

Składy mają w Krakowie: Fr. Lenert, 
Rełm I Sp., R. Drobner.

MAGAZYN MEELI SZCZEPANA 10!KA
Kraków, ul. Szpitalna 1. 34, naprzeciw teatru. Nr. telefonu 738

poleca w wielkim wyborze kompletne urządzenia poko: sypialnych/ Jadalnyćh, salonow, i Ł  p. 
Sofy wszelkiego rodzaju, materace, poduszki, kołdry, dywany, chodniki, portyery, firanki/ kapy 

na łóżka, serwety 11? stoły i t. p.
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Tomgstoo Morzy © Kol̂ oryi W zę ta K fe j
zarejestrowane z ograniczoną poręką.

Wyroby krajowe i własne. Meble z drzewa suszonego w suszarn,ach parowych. Gwarantuje ,akość. — 
Urządzenia pensyonatow i zakładów kąpielowych. Dział tapiceiski prowadzi znany tapicer p. Alf. Wawrzecki.

objęło na własność

Skład wyrobów meblowych 
itapicerskich

w Irakow i o, 
1 ,‘ kŁ lf ,U 3 ,

i poleca go łaskawym względom P. T . Publiczności. ogi 15 o

p, Aitora Wawrzeckiego
l j  lk<i p r a h d z i u y  l a c k u

■ ■m  ■ -V- WT r-‘

do codzienntso uzyiKu 10 (ncńzie ćt mycia.
Prawdziwy M a c k a  c e s a r s k i  b o r a k s  jest najłagodniejszym i najzdrowszym, od 
wie In lat za dobry uznanym f t r o d k ir m  u p i ę k s z e n i a  s k ó r y ,  m.ękezy wodę 
i czyści skórę, wydelikaca i wybiela, lilnbioay grudek antysepty. zny do c z y w e z e n l a  
u s t  1 z ę b ó w  i do użytku leczniczego. — Obtroznie przy kupnie1 — Prawdziwy tylko 
w c z t .  w o n y e n  pudełkach po 15, 30 76 h ze znakiem ochronnym i dokiadiiym opi­
sem. M g d y  o l l i a r l j ' !  JA .łączny fabrykant na A o Uro-tYegry: G O T T L fE B  V O l I1 t ,

' W len n, 111,1. IOW 1 7

P ie n r s iy  k ra jo w y  uHtad hnrtowny i częściowy toraiaolo- 
s ó w  i  i o n o ę r .  cw  1004 o 10

J o z e fa  W e h s le ra
w krakowie, ul. urocULa L. 71.

poleca w bardzo wielkim wyborze G R A M O F O lsY , F O N O ­
G R A F U , p ły t y  i  w a l e c  n a jn o w s z y c h  z d j ę ć .

Bram ofrti koncertowy z 10 nłytami zlr. 35.
Części składowe zawsze na składzie. — lteperacye wykonuje się 
dokładnie i szybko p o  ,e «a jl i  u m ia rlio w u ry ch . uęnniti 
darmo i oplainie. Namówienia z prowincji uskutecznia się 

odwrotną pocztą.

Co jest _  Nie psujące się, sterylizowane, nie trują:e pigułki
•z m i ę s a  do bezwarunkowo niezawodnego i zupeł­
nego wy.ępicnia szczurów i myszy. Sposób piusty, bez­
pieczny1 Nie potrzeba pozwolenia na sprzedaż trucizn. 
Działanie zdumiewające! Skutek zapewniuny! Dostać 
można w szczelnie zamkniętych słojach za 9 K (1 kg.), 
4'60 ł‘ /t kg.) i za 3 K (*/« kg.). Nadto: niezrównany 

proszek na Szwaby i prusak), 1 kg, 3 K. Czysty jak woda, radykalnie, działający płyn n.i 
pluskwy, l  litr 8 K, */, litra 4 K Chemiczne laboratoryuru „Kreatol“  w Preszburgu (Węgry).

Rakiety — Filki nożne
Krokiety — Kręgle 

Hamaki — Przybory do
rybołówstwa i sportowe 

Zabawki letnie
poleca M a g a z y n  U n i w e r s a l n y  lirm y

R ł ) M A \  D R U B C E R
K r a k ó w ,  p l .  S z e z e p a ń i s - k ? . 1G95 6 0

TOWARZ. AKCYJNE 
BUDOWY MASZYN

B R E IT F E L D , D A N E K  i S -
PRAGA- KARLIN.

BUDOWA kotłów parowych, maszyn parowych, turbin parow ych. 

BUDOWA aparatów i maszyn dla koDalni, rzeźni, chłodni, cegielni, 
cukrowni, krochmalni, dla fabryk do wyrobu Dekstryny i glukozy, 
gorzelni, rafineryi spirytusu I aparatów do wyrobu najlepszego spi- 

— rytusu wprost z zacieru.
1085 9 0

Oryginalny

kolejowy zegarek Roskopf
Tylko

z
znakiem

złr.3'50

prawdziwy 
” tym 

ochronnym

złr, 4

Mój orygm lld j „zegarek kolejowy Roskopf kotw. Temont. ma 32 godzinne, sz.lem ■ o- 
kryte wnętrze kotwicowe na rubina'h, z „ar z, emaliową, szczelnie się zamykające 
przed kurzem, prawdziwą niklową oprawę z bopeitą oadnbną' do otwierania, nakręcam : 
patentowane do latrzask1 ,vaoia sprężyny, przekręcenie jesfi więc niemożliwe. Ka*dy t .  
garek ma kompasowe regulowanie i idzie dokładnie co do minuty bez względa n" cie­
płotę. Dostarczono już przeszło 10.000 kolejom państwowym ku zupełnemu zadowoleniu.

Bez wskazuwki sekundowej 7 kor Ze wskazi wką sekundową & koron. 
Trzechletnie pisemne poręczenie. — Za niestosowne -wrot pieniędzy. Wysyłam za zaliczkę.

M a y .  B o h n e l
W i e d e ń ,  M a r g a ? e t n e n s t k m s e  2 7 .

Sa ownir zaprzys taksator i znawca. Zażądać cennika z 2.000 odbitek za darmo, opla
cenegc.

ił. Mas Bóbnel, Wiedeń IV. Z  przyjemnością donoszę Pana. że z przysłanych 
.egarków jesteśmy bardzo zadowoleni i idą one znakomicie. Z poważaniem 

1749 3 0 Ed. Żurek, starszy rewident o. k. kcle:

pO'1 firmą

M a u r y c y  B a r u c l i
w  Łagiew n ikach przy Podgórzu,

poleca ją swe wyroby, 
których ilustr. kata­
logi i cenniki, za­
rząd fabryczny wy­
syła. gratis i franko.

Adres dla listów:
ssjia m m

Biuro cenbidne firmy „M m  Bmatii4* m Kiitm,
Telefon  Ifr 73 . 1849 3 5

T a n i a  f  d o b r ą  

J e s t  ś w i a t o w a Iwwe u  srolsrsitfl stali „Cietrzew11
Ta nietylko wskutek swej dobroci, lecz tai że dla łatwego dzierżenia w rę­
kach od każdego wieśniaka jest ulubioną. Wielostronnie bywają zalecane tań­
sze ..osy do uakupna, jednak tych i le można porównywać tak co do dobroci 
i łatwego dzierżenia w ręce z prem. ..osami *e jreurnej olali ..Cirtrzew". Do 
tej kosy można zastósować przysłowie: „D o b r e  n arządzie , io  ) i l  p o ło a  
i  d o  te g o  le k k ie j p ra cy  1“  O O O O O C  O O O O G O

Długość koay w cm 60 om. 65 cm. 70 cm. 75 cm. 80 cm. 85 cni. 90 cm. 95 cm. 100 cm. Dłuższe kosy po 
wyższej cenieCena za sztasę w kor. 1*20 1*25 1*35 1 *4 5 1*55 1*65 1*75 1*85 2*—

Do nabycia w używane formie w kraju z rękojmią za każdą kosę. Należy żądać c e n n i k a .  Do tego stosowni dobre osełki 24 cm. długie 
po K — 30 za sztukę. Patent. O b r ę c z k i  po K -'26  za sztukę. K lc j t a d łu  z najlepszej stali j-o K — 90. M c r p y  zo srebrnej "lali po 
K —'55, —'65, — '75 stosownie do długości ostrza. Przy odbiurzo 3 sztuk z każdego gatunki taniej. Nieodpowiednie zamienia się lub zwraca 
pieniądze, dlatego niema ryzyka. Przesyła za zaliczką, lub po nadesłanie naieżyto^c’  największy dom wysyłkowy w państwie anstr.-węg.

M;*NNS KONRAD, e. I*. dostaw ca nadw orny
1455 3 5 P i e r w s z a  f a b r y k a  z c ą a r k ó u  w  I !  Q x N r . 1 5 7 8  ( C z e e h y ) .

Żądajcie mego ilustrow aneao cennika bołskiego z więcej niż 3000 rycin, który  przesyła  się  za darmo i opłatnie.

DOM TCWAROWY
U . B U C H N E R ,

 3 Ś S O E 3 r „ J l

towarowy 
lUCiflREH

m

Kraków, Stratfcm 23, dom własny.
NA SEZON WIOSENNY za.-patrzyliśmy skUwl nasz w  wielki wybór materyałów 

angielskich wełnianych i  jedwabnych na kostymny, suknio i bluzki.
S Z T U C Z K I  t iu lo w e , k o r o n k o w e  i  je d w a b n e  h a fto w a n e  n a  su k n ie , o ra z  b lu z k i i h a lk i 

g o to w e  w  r ó ż n y c h  k o lo r a c h .
N A J W I Ę K S Z Y  W Y B D S ł  d y w a n ó w , c h o d n ik ó w , f ir a n e k , s to r  t iu lo w y c h , k a p  p lu s z o ­

w y c h  i w e łn ia n jm h  i k o r o n k o w y c h , p o r ty  e r , o r a z  ple- ó w  i  k o c ó w  s ła w u c k ic h  
Z a w ia d a m ia m y  r ó w n o c z e ś n ie  P. T . < ;zy te lu :k ó w , ż e  z  d ł i i ć . i l  ( I Z ł S l C j S Z y i U  z a p ro w a ­

d z i liś m y  w  sk ła d z ie  n a sz y m  C E N Y  S T A Ł E  i  N ^ F I E E  P K Z Y S T Ę P N E ,  
p o le c a ją c  s ię  ła s k a w e j p a m ię c i. 1924 2 6

K u p u ją c y  m  fl 2 0  k o r o n  o t n  .ń i i i j ł  n ie s p o d z ia s ik t ; . .

Zapisany w urzędowej ntoskfej furniakopcl.

S Y U Ó T  P A O L IA R iy
p r o f .  E r n e s t o  P s g i iu n o .

13Ś5 7 1 1  Można dostać w każdej większej aptece I drop u er jl.
| IDOI fil tVv6tjZpga,’ się fałszerstw i naRadowań. Każdy ilakon, względnie każde pnaclko musi mieć Prof;-Ernesto PAGtlANO |u/jnnn| 
ItCapUl na sobie nasz . . jestrot.any znak. Z zamówieniami i o wyjaśnienia zwracać się do naszej firmy Necpoll, Calata San Marco 4. HCu jje

we flaszeczkach, w pudełkach, (proszek) 
i w tablii zkach (pigułki). Odznaczony na 
wystawie farmaceutycznej w r. 1894 i na 
hygienicznej w ystaw ie  w y. 1900- w Mcdyo- 
lanie na wystawie now. 1906 złotym metialem.

PATENTY
wyjednywa i spienięża 

inżynier i rzecznik patentów
la K n o p fe h n & c h e r

Telefon 22132. 114 29 50
W iedeń, II., 1’ i-aterstrasse 3 7 .

Najlepsze bygfetiiczne
Towary Gumowe

do ceióu  sanitarnych
polecają t>6 18 0

R E I M  I S P Ó Ł K A
w Krakowie, Rynek 37, linia a-B,

Cenniki darmo. — Wysyłka dyskretnie.

itempllie ós
nowai ia i numerowania, drn 
karnie z czcionek kauczuko­
wych i i  (i. poloc » w dobrem 
wykonaniu, j, Lawinsoi , Wie­

deń, D14, Adlergasse 12. Teiefon 
12i79. Kilia w Ode sic Cennik za 
darmo opłacony. Zastępcy potrzebni.

1453 i  0

w śródmieściu w Krakowie, z tailnein pomieszka­
niem nu 1 piętrze do sprzedania za gotówkę. 

Wiadomość w binrze adwokata Łr Bogusza 
ul. Gołębia 6. z wyłączeniem pośrednictwa, 

1.S&7 2 2

W  1 0 3  
/1 > 0 R Y I >  Ś W I A T

moje

ROWERY HERBST

J E R Z Y  H E R B S T
W.edeir, IV., bariamlfsłrasse I, c.

Cenniki za darmc opłacone.

MyZuroiJfU
przez prosty, popłatny wyrób nawet przy pomo­
cy małych Środków i bez osobnego lokalu wy­
konalny, W'i atom ości fachowych nie potrzeba. 
Wiele uznań ze wszelkich K ó ł Katalog za dar­
mo. Inehistriewerti Sielienlilrien bei 

Wien 7b. 118 8 0

M i
Fahrykti oszczędnych ognisk Triunipli.

S .  G o lH -cb m id ł &  b o l in ,  W e i s ,  G.
Au-str 35. 1083 9 52

Rowery
od 140 K  wyżej za gotówkę lub ua spłaty. 
Dzwonki elektryczno t  przyboram! 
Naczynia kuchenne,
Narzędzia rzemieślnicze,
D^ut kolczasty,
Carbid do oświetlenia i t. p

nomca moo 2 io

J. F ic o w s k i
łiandel towarów żclczuydi i skład nafty 

“ Nowy Sacz.
XXXXxztXXX<XzO&OuuuuuO&cXXXXXX

OCl

toci»o

tuwi ‘ caikuwtcie u> p rze ć  ągu 7  dni

. Amlira-crMfi Era Cluiststffa
Najlepszy nlearkedliw- środek do ntrty- 
martia cay.mścJ 1 upięJbuepia oiry — 
Prawdziwy tylko w oryginał, utoikach, 
których opakowanie »aoj»trzon* jeat za- 

rejestrowanyn znacem ochrunnom. 
CeuŁ K. 1'6C, odpowiednie mydle 7C b.

Główne k i .  1" w K  a k e t s ie : Wiktor 
Redyk, e p l ;  H. B»rtfcorskl I Sp., apt.; we 
L w o w ie ;  Zygm. Racker, apt.; w Bro- 
u o i i : Lee Kalllr, apte..; w 17 o w y m  
r ą o s u : R. Jakubewąk!, ap t; w P rze ­
m y ś lu -  S Schwarz, ap t; z • J a -o a łr -  
w l a :  1. Wjozatyokl. apt ; w l  n ,  t> 
l io lu :  M I  r 1-  o*  k aptek., Dl Jul. 
Frrazeo.apt >1’ ; w Urodfcn J a g . :  Ign. 
Krscheler apt. Składy proc* tegu we 
wszystkloh aptekach i a ieg j tryacb.

Znów nadszfą.łł v  a (| O H  
kiszonej

oraz

(MmórhtoZRoiiiKKlcIi
ostatni transi-ort w tym sezonie. Dojni ki zapas 
starczy sprzedaję takowe niżej cen febry­
cznych. Zamówienia wysyłam odwrotnie.

Juliusz Spira
r&stępca parowej piekarni chleba morawskiego 

Kraków, Kotetek 4. 1485 8 io

Powszechna wystawa Pai-yż f90b 1 n<t- 
nagroda wtelk: złoty medal.

- Pie&feądze napowrót -
jeżeli nie poskutkuje, 
iiieina więc ryzyka Do­
tychczas znanym, jedy- 
aie istotnie nieeswod - 
nym środkiem do wy­
wołania silnego i szyb­
kiego porostu włosów 
na głowie, brodzie > brwi 
jest mój eliksyr do wło­
sów i pomada do włosów

p i L i o § » u ‘ " a i .

Zdumiewający skutek w 
krótkim czasie. 

Cena flaszki lub słoika 
1 złr., 1-60 złr

Wysyła za oaliozką 
tvlka

tt. AkJER lu68 6 0
W ien , IX ;2j \u ssd orf-rrstrasse 3 -41 .

SEZON WIOSENNYI nadeszły w olbrzymim wyborze - n A i f n n fnj
PćSKI damskie, woalki, kraaaly, rękawiczki, ponczocky I f u J lo l l lB J

ANASTAZY ( WTOCZ
Krakór, Floryauskt 17.
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własności wnikania w szczeliny zębów i błon śluzowych 

ust i napawania ich do pewnego stopnia.
Łatwo można pojąć doniosłość togo szczególnego deia ania 

Odolu- gdy bowiem inne środki do czyszczenia ust i zę­

bów wywierają swe działanie stosunkowo przez krotką 

chwilę, bo jedynie w  czasie płukania ust, odznacza się 

Odol wybitnem, trwałem działaniem, które rozciąga się 

n* długi czas po oczyszczeniu zębów.
Co do tego trwałego i następowego działania Odolu przepro­

wadzone bardzo ciekawe naukowe badania wykazały zgodnie, 

że ta specyficzna własność Odolu przeciwdziała procesów i gnicia 

w ustach i tym sposobem zapobiega pruchnieniu zębów. 

Ma życzenie przesyłamy chętnie PP. Lekarzom i Dentystom 

odbitki dotyczących prac bezpłatnie. \>m i a

SZKOŁA DRIMWZai
w Krakowie, przy ul. Kooernika I. 36,

rozpoczyna z dniem 6 maja Ó wtunic- 
tl^cny kara wymowy 1 ioklimr
c j i  dla Amat niw. Zgłoszehia od 3—4 

po południu. 1942 1 2

PraMyKant
znajdzie umieszczenie w handlu towarów 
korzenuych. wódek i win —  firmy 
W .  B o c h n a k ,  K r a k ó w ,  ulica 

►Szpitalna 26. 1975 1 3

Wdowa
śttmotna lat 46, z kaneyą 150 K poszukuje 
umieszczenie w  handlu . Zgłoszenie listuw ne 
przvimuje Adm. ,.N. Reformy ‘ pod ..Wdowa 150‘Ć 

1956 l  3

realność składająca się z jednego domu 
mieszkalnego, frontowego, dwóch oficyn 
t ogródka w słonecznem położeniu na 
przedmieściu Krakowa. Czysty dochód 

"V a 0/o-
Zgto»zenia tylko listowne pod „IW. 

( j ,  Z . 1 2 w przyjmuje Admiulsuracj a 
Reformy". 1974 1 3

Potrzebny chłopiec
lat 14 do praktyki w sklepie korzen­
nym i z napojami w Krakowie, przy 

ul. Starowiślnej 1 27. 1931 4 4

Akwizytorzy
z działu elektrotechnicznego znajdą na 

dobrych warunkach zajęcie. 
Zgłoszenia tylko listowne do 10 maja 
podaniem dotychczasowego zajęcia

łod „m ektroteotuilk" przyimaje Adm. 
Sf. Reformy". X9.,o 1 3

Pieniądze
od 600 K począwszy na ustawowy pro­
cent dla wszelkich stanów pod ścisłą 
dyskreeyą. Zgłoszenia: ..Wiener Bank- 
uertreter- poste rest. Kraków. 197712

Pierwszorzędna anstr.

piwi liiHpiroi m życie
przyjmie akwizytorów Dla nowicyuszów 
pouczenia i czynne poparcie w pracy.

W razie odpowiedniego uzdolnienia 
trwała posada ze stałymi poborami.

Zgłuszenia tylko listowne pod A. D. 
przyjmuje Adm „N Reformy". 1957 1 2

Potrzebny rutynowany

korespondent
w języku niemieckim. —  Zgłoszenia do 
iumv Ł. i 6. KADEN, Kraków, ul.
Basztowa 26. 2001 1 2

w arkuszach po 50 h,

Do przechowania raateryj i ubrań fu­
trzanych, do okładania aksamitów lub 
jedwabiem obitych mebli. Można nim 
wykładać skrzynie, a do opakowania 
można tego papieru użyć w każdej for- 
aiie, Najpewniejsza ochrona przed 

molami.
Skład główny w handlu R a j a l a  

i  Syna, oraz w handlu H e i m a  
i  Ski w  K ra k o w ie . 1973 1 10

Teatr Rozmaitsi
w Parku krakowskim

Program ważny ód 1—15 maja b. r.
Misa Franconia. akt gim nastyczny.
Katchra koisset. subretka ze swym psem jako 

mimikiem.
Urlg Uglcs Trio, g im nastyczne potpouri.
Clown tose. tresowane bociany i gąski. 
B-onisław Bronowski, humorysta polski.
S .ostry  Lewandowskie, akrobatyczne tancerki. 
Rubens, malarz transparentów,.
Marta Bellverte tresura niedźwiedzi,
Codziennie k o n c e r t  po przedstaw <lo godz. 1 

w nocy 1908 5 O
K ettauraeya  r e n o m o w a n a .

Znane z dobroci

po przystępnych cenach wysyła 
handel towarów kolonialnych pod 

firmą

M e c h  Olszotoslii
u1 M o w i e ,  1537 9 o #  

Mały Rynek, róg ulicy Szpitalnej. •
M M M  *  W — — —

nadzwyczaj skuteczne w | 'Wiewania w

flinżytbth przctdOfkHii otideciiouiytli
w torebkach po 60 hal. we flaszkach po 1 kor.

m ircki zapach leśny
o bardzo miłej woni leśnej i działaniu wzmaemającem, 

powietrze czysłeząct-m.
Flaszka 2 kor. Rozpylacz 40 h.

Postać można: w Krakowie, w aptece 
Konst. W iszniewskiego, w handlu Reima 
i Spółki, hurtownie w oro^uery1 żopotł.a 

I Spółki.
1717 8 10

L u b ie ń
M i zdrojiwt kąpielowy i tiyiiiiilpy«golfu iwowa.

Najsilniejsze wody siarczane w Europie, leczą ze znakomitym skutkiem: Gościec czyli r  oma* 
tyzm ntawowy jakoteż mięśniowy, Pnę (ort rety zru). Wypociny pozapalne tak anawe j.rkoreż 
renmat/czne. Obrzęki po złamaniach i zwi, hnięciucb. Choroby nerwowe jak. nerwobóle (Ischias), 
niedowłady i porażenia, zołzy szczególnie zapalenie stawów i okostnej na tle skrofulicznem 
cłmioby kobiece Bzezególnio białe uptawy, choroby skórne, Liłę w późniejszych stadyach po 
nadużyciu rtęci. — Pora kąpielowa trwa od 10 maja do końca września, jest podzielona na 
trz’ lozony. — Środki leczniczo w Lubieniu: kąpieie siarczane, kąpiele borowinowe, kąpiele 
z CO, ó la Neuheim, kąpiele igliwiowe masaż, elektryka. dyeta i gimnastyka, a dla letników 
kąpiele rzeczne w vVereszycv — ikład posiada centralnie ogrzano łazienki i opalone mie­
szkania — Cena mieszkań od 1 K 20 h dc 4 K 60 h dziennie, kąpiele od 1 K 20 do 1 K. 
60 h, a borowinowe po 3 K, — Pis biednych w I i 111 sezonie znaczne opusty. — ZakUd 
i park elektrycznie oświetlony. — W  miejscu lwich lekarzy, npteka, slacya kolejowa, poczta, 

telegraf i jrołączenia telefoniczne* — A' nakładzie dobra i niedroga restauiacya.
W s z e lk i c h  o b j a ś n i e ń  u u z i e lu  o d u  r o l n ą  p o c z t ą  D y r e k .  j n  z a k ł a d u  k ą ­
p i e l o w e g o .  —  I . e k a r z  z a k ł a d o w y  Mi* K s a u e r y  O b m i ń s k i .  1856 2 iO

MIII

Specyalnotf tfruk trójtarwny!
Mn lepfotM ailyslyu. tutomeihaniuim„ZOB"£A”
w  Kranów ie, u l. św . Rrzyza 1. 7. Telefon 638,

wyrabia wszelkiego rodzaju

K L I S Z E
na Cynku, mosiądzu i miedzi 672 14 o

»• • • • *  • • *  M  * • • M M  * •  M M M M  i m  f

Kawaler
trzydziesrokilkoletni, kupiec w większem 
mieście prowincyonalnem. posiadający 
30— 35 000 złr., z braku znajomości po­
szukuje na tej drodze panny w celu matry­
monialnym. Posag odpowiedni wymagany. 
Przy zgłoszeniu uprasza o załączenie 
fotografii. Za dyskrecyę ręczy słowem 
honoru Łaskawe zgłoszenia pod „Ku- 
piec“ poste restante Kraków za okaza­
niem kwitu inseratowegu. 1913 2 6

Nie kupować 
zegarka,

dopóki nic zobaczycie mego wielkiego cenniki 
Otrzymacie:

ih .
3b0

Niklowe zegark . Rozkop' . . . .  złr, 150
Srebrny zegarek Roski>pt . . . , B 3-—
Z podwójnemi kopertami . . „ 4-—
Z trzema srebinemi kopertami . „ 5 —
Płaskie zegarki stalowe . . . . „ 3 50
Prawdziwy kolejowy Roskopf . , „ 3 50
E rawdziwy BOmcga“ . . . . . .  „ 9-—
Srebrne łańcuszki fran< uskie . . „ 1 —
14 Karat, złote zogark; . . „ 9 '—
14 karat, złote łańcuszki . . . „ 10 —
7 4 karat, złote pierścionki . . , r 2 50
Zegary wahadłowe 70 cm . . . „ 3 50
Zbiciem dzwonu wieżowego . , . r 5 '—
Z przyrządem muzycznym . , . r
Zegary z kukułką \ ...................... „ 2 50
Zegary kuchenne 8 dni idące . . „ 2 50
1 Uiziki z j dzwonkiem , . . , „ I '20
Z podw. dzwonkami^......................   „ 150
Z tarczą św iecącą.........................  i  gO
Rudzik z przyrząd do bicia ,ak 

dzwon w ieżow y.............................   2 50
3 letnie pisemne poręczenie. Za niestosowne 

zwrot pieniędzy. 1718 3 o
Wysyła za zaliczką.

Skład zegarów i wyrobuw złotych 
B ó h n e l

sądownie zaprzys. taksator,
W iedeń , IV.. Margarethenstrasse 27

Zażądać mego katalogu z 2000 odbitek, 
który wysyłam za, darmo, opłacony.

Łaskawa Pani Dobrodziejko!
Czy Pani wie, dlaczego przy 
zakuprre kawy słodowej należy 
wyraźnie żądać »Kathreinera?«

O fo  d l a t e g o ,  ź e  b e z  w y r a ź n e g o  

ż ą d a n i a  » K a t h r e i n e r a «  n a r a ż a  s i ę  

P a n i  n a  t o ,  ż e  d a d z ą  J e j  j a k ą ś  

m n i e j  w a r t ą  i m i t a c y ę ,  n a ś l a d o ­

w n i c t w o , -  n i e  m a j ą c e  t y c h  w s z y s t ­

k i c h  z n a k o m i t y c h  z a l e t ,  j a k i t  

p r a w d z i w y  » K a t h r c m e r «  p o s i a d a

i
Albowiem tylko

»K athreinera Kneippa  
kawa słodować
posiada, dzięki swemu szcze­
gólnemu składowi, arom at i 
smak prawdziwej kawy ziarnowej.

f  •** ♦ ~ _  • .«% • ;

Prosimy za tem : Łaskawa Dobro­
dziejka raczy dokładnie zapamiętać, że 

prawdziwego »Katlireincra« można 

nabyć tylko w zamkniętych pakietach, 

majncych napis »]uitltreiners Kneipp- 

Malzkałfect z portretem proboszcza 
Kneippa jako marką oolironną.

Pierwsza c. k. austr.-węg. wył. upiszyw. fabryka trwałych 
farb fasadowych

KAROLA KHGN£raNSEA
w Wiedniu, L andstrasse, H auptstrasse 120.

Od dziesiątek  la ł dostaw ca praw ie wszystkich c. k. domen, wojskowych i cy ­
wilnych urzędów budownictwa, kolei i t. d. — Na wszystkich obesłanych 

w ystaw ach odznaczona nierwszemi nagrodami.

Kronstemera nowa @£H£iiOW«l

/.K & n o W A  FA E B A
(prawnie ochrouiona).

Farba proszkow a w 50 odcieniach, do rozrab ian ia  wodą, myć się  da jąca , nie 
u legająca  wpływom pow ietrza ani Oiinia, tw ard a  jak  emalia, a  jednak porow ata, 

tylko je d n o  powleczenie. — Lepsza od fa rb y  olejnej
Najtańsza farba no powiekauia tasad, wnętrza, szczególnie szkół, szpitali, ko­

ściołów, koszar i  t, d. i przedmiotów wszelkiego rodzaju.
K o s z t  r . a  m o t p  i r w  » d r a t o w  -yZ£lj2 c e n t a , !

W ynik zdumiewający! 1446 2 6
Trwała farba fasadowa, w wapnie rozpuszczalna, w 49 numerach 

równająca się powleczeniu olejnemu od 1 2  c t .  za kilo. 
Zażądać próbki za da^mo, książki ze wzorami, orospekta i t. d. 

G ł ó w n y  s k ł a d :  R e i m  i  S p ó ł k a  w  K r a k o w i e .

CO

' 3 5 1  f k l  A  n J a S 7 > n y  s z y c i a- 1 l-  _i m (jo  ro ż n y c h  c e ló w *
u zatem nietylko do użytku przemysłowego, iooz także do wszelki, h robót 
wrhodząceeh w zakres szycia domowego, jedynie u nas nabyć można.

Pizy kii]mie zważać należy 
na to, aby maszyna nabytą 
została w naszych składach.

Nasze składy poznać można 
po znaku znajdującym się 

obok

i  Singer Komp. Tów. akc. maszyn do szycia
K raków , ul. Szpitalna L. 4 0 .

K rak ów , K azim ierz, W oln ica. 
Chrzanów M ick iew icza .
1 araów , W ałow a  21 
R zeszów , T r re c ie g o  M a ja '5 . 
N ow y Sącz, Ja g ie liou sk a .

F ll i lE :
Sanok, Jagiellońska oIjok Kółko roln. 
Jarosław, KraKOwska 30. 
Tamobr-eg, Rynek.
Łańcut, Rynek

1269 8 0

m i  HAWUU
t. K. dostawca fiworu

poleca
n  u miejsce francuihicli wyro- 

bum izmhpsfiiKicli, austrya- g  
D  chi wyrób z Min fronaiSKlih □

K leinoschei
Derby s e rD

TisNIE i 0 2 D0 ENE OW ODZENZ/^

EDTTES i  SCHRANTZ, TOWARZ. AKCYJNE, WIEDEŃ I PRAGA
Pierwsze anstr. w -  cei i tr i l  wyłacznir nprzywu faoryt wyrobów siatkowych.
Cenniki i Kosztorysy wy»yła darmo i opłatoie zastępstwo dla Galicyi firma 

D . K U R  u A N N ,  K r a k ó w ,  M o s t o w a  1 2 .
Polecamy ogrodzenia siatkowe, druciane lub sztachetowe kutt,’ bramy siatkowe 
lub knte, pawilony, altany, werandy, okna, konstrnkoye dachowe, ganKi, sia­

tkowe ochrony do drzwi i okien i fc p. w zakres wchodzące przedmioty, 
lako specyalnosci dostarczamy tanio siauki drncianej. cynkowanej stosownej 

do ogrodzeń placów do gry „Lawn Tonuis", ogrodów, iąk, lasów i t p.
1491 6 0

W . S ta c h o w ic z
.krawiec T\ę&ks

v; Kr&kow ie —  Rynok L. 2 9
polec? na s e z o n  l e t n i  wielki wybór 
materyałów angielskich, francuskich i kra­

jowych —  Ceny umiarkowane.
J648 4 10

T y lk c  k*o&llnnyb a l& a m  n .a  p i e r s i .
iNajuowszf w ynalazek z n a tu ra ln y ch  płodów. Jędrność. rozwój i przywruoonie 
piersi. W sp a n ie ły  biust Używa się tylko wewnętrznie. P rzez iokarzy v-ypróbo- 
« an y  Cen." słoika ze sposobem użyciu 3 i f< K, porto 70 b Mój pięknoSci .tre it 
liliow y  nadaje skórze św ieżość m łodocianą, Usiała n lczaw oun io p rzeciw  piegom  
>. w szelk im  n ieczystościom  skóry. —  Cen, słoika l  K  M ydło 70 h, puder 1 K. 
W yłą czn a  sprzedaż przez K a i  a r / p i l e  (K iithe) I ł le n z e l ,  X V I I I . ,  S c h u l -  

g n s  3 ,  I  p i ę t r o  P .  1948 i 0

W frĘ tk M Ą>,

'V  "A
tiik’

Z  Drukam i Literackiej w Krakowie, i i .  Jagiellońska 1 0 .

W 6 dniach do Ameryki.
1 ’ izc jiiaw a }»asażcrów do 141 53 104

Kanady i Argentyny
Żądać pouczenia. Korespondentka w ystarczy.

FALCE & COMP.
HAMBURG, RABOISEN 80. a. r.

Korespondencya w e w szystkich  językach.

Rządca drukarni L- K. Górski


